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N o w y  e ta p  p a s a ż e r s k ie j

Szarfy zwycięzców
dla najlepszych sportowców
Ziemi Szczecińskiej 1969 r.

W  S A L A C H  K L U B U  P R A C O W N IK Ó W  K O M U N A L N Y C H  
„S ło w ia n in ”  o db y ło  się w c z o ra j uroczyste  zakończenie  X V I ,  t ra  
d ycy jne g o  ju ż  p le b is c y tu  na dziesiątkę  n a jlepszych  sp o rto w có w  
i  z ło tą  t ró jk ę  t re n e ró w  Z ie m i S zczecińsk ie j 1969 r., o rg a n izo w a ­
nego przez re d a k c ję  „K u r ie ra  Szczecińskiego”  w sp ó ln ie  z 
W K K F iT ,  M K K F iT ,  W K Z Z  i  K lu b e m  O lim p ijc z y k a .

W  T Y M  D O R O C Z N Y M  św ię  
c ie  szczecińskich s p o rto w c ó w  —  
poza la u re a ta m i i  ich  ro d z in a m i 
—  u c ze s tn iczy li: cz łonek  Egzeku 
ty w y  K W  P ZP R , ko m e nd an t 
W o j. M O  i  prezes S G K S  „A rk o -  
n ia ”  p łk .  J u lia n  U ra n tó w k a , 
w ice p rze w . P rez. W R N  H e n ry k  
S te fa n ik , k ie ro w n ik  W y d z ia łu  
P ro pa ga n dy  K W  P Z P R  Jan  Bo 
g u ty n , p rzew . W K K F iT  Z b ig ­
n iew  O rło w s k i,  lic z n i p rze ds ta w i 
c ie le  zw ią zkó w , k lu b ó w  sporto ­
w y c h  i  zaproszeni goście.

d y s ła w  W o jta k a jt is  (p ły w a n ie ), W ła  
d y s ła w  S zu s zk ie w ic z  ( k a ja k i) ,  R y ­
sza rd  M a ń k o  (p iłk a  no żn a) K r z y ­
sz to f B ie g a ła  (w a te rp o lo ), W o jc ie c h  
F rą c zc za k  (p iłk a  n o żn a), C zes ław

(D okończen ie  na s tr .  2)

W izyta gości
radzieckich 
w  FOLHO

k o m u n ik a c j i  lo tn ic z e j

Era gigantycznych
super-odrzutowcOw

•b - r  •  f  ts ją c y c h  ;,B oeing iem -747“  p o trzeb a 76
9 1 1 1 0 0 1 1 1 * 1  ró żn y c h  n o w y c h  u rządzeń  m e ch a-

J p J L  n ic zn y c h , łą c zn e j w artości 776 tys.
d o i. W ch o d zą  w  to  ta k ie  u rzą d zę -

ujielkich lotnisk świata ru c h o m a  ra m p a  bagażow a, schody

W stęp em  do w ła ś c iw e j uroczystoś  
ci b y ły  p o k a z y  g im n a s ty k i a r ty ­
s ty c zn e j w  w y k o n a n iu  u ta le n to w a ­
n yc h  za w o d n ic ze k  K S  „ S p a r ta ” , po  
zo sta jąc yc h  pod o p ie k ą  in s tr . S a ­
b in y  G a je w s k ie j . B y ła  to  p ra w d z i­
w a  re w ia  m łodośc i i  u ta n e c zn io n e ­
go w d z ię k u . N a jw ię k s z e  o k la s k i 
z b ie ra ły  za  e fe k to w n e  u k ła d y  t a ­
neczne za w o d n ic z k a  k a d ry  n aro d o ­
w e j B a rb a ra  K lim a , w d z ię c zn a  G ra  
ż y n k a  Ś w ię c ic k a  w  e w o lu c ja c h  ze 
s k a k a n k ą  i  n a jm ło d sze  g im n a s ty c z  
k i  k lu b u :  M a łg o s ia  M a la w s k a , M a g  
d a Ł u k a s z e w ic z , E w a  S ta s ia k  (w  
su m ie  31 la t ! ) .

P R O K L A M A C J Ę  z w y c ię z c ó w  po ­
p rz e d z ił tusz o rk ie s try . R ed . W a l­
d e m a r M a k a re n k o  w  im ie n iu  orga  
n iz a to ró w  p o w ita ł se rdeczn ie  zaw ód  
n ik ó w  i gości. Z  k o le i re d . T ad e u sz  
R e k  o d c z y ta ł w y n ik i p le b is c y tu , na  
k t ó r y  w p ły n ę ło  2 571 ku p o n ó w , a 
w ię c  o 500 w ię c e j n iż  w  ro k u  1968.

P rz y p o m in a m y  n a zw is k a  la u re ­
a tó w : W o jc ie c h  M a tu s ia k , R a jm u n d  
Z ie liń s k i (o b y d w a j k o la rs tw o ), M a  
r ia  P io tro w s k a  (p iłk a  rę c zn a ), W ła -

N O W Y  J O R K  P A P . C odzienna I  sp e c ja lis tyczn a  prasa  am e­
ry k a ń s k a  uw aża , że p ie rw szy  re js o w y  lo t  su p c r-o d rzu to w ca  pa 
sażerskiego „B oeing -747 ”  na tra s ie  N o w y  J o rk  —  L o n d y n  —  
N o w y  J o rk  o tw ie ra  n o w y  e tap pasażersk ie j k o m u n ik a c ji lo tn i­
cze j, k tó r y  będzie  t rw a ł przez całe obecne dz ies ięc io lec ie  i  bę­
dz ie  s ię  ch a ra k te ry z o w a ł d om ina c ją  w ie lk ic h  sam o lo tów , zab ie ­
ra ją c y c h  na  p o k k la d  od 250 do 750 pasażerów . U w aża się, że 
nas tę pn y  e tap, c h a ra k te ry z u ją c y  się d o m in a c ją  n ad dźw ię ko - 
w y c h  sa m o lo tó w  k o m u n ik a c y jn y c h , rozpoczn ie  się dop ie ro  w  
la ta c h  80-tych .

F L O T A  s u p e r-o d rz u to w c ó w  pa 
sażerskich  w zras ta ć  będzie p rzez 
n a jb liższe  la ta  w  sz y b k im  te m ­
p ie  i  obs łu g iw a ć  będzie ca ły  
ś w ia t. Do końca  b r. w  posiada­
n iu  15 l in i i  lo tn ic z y c h  z n a jd o ­
w a ć  s ię  będzie 90 „B o e in g ó w - 
747” . W  nas tę pn ym  ro k u  f lo ta  
ta  w z rośn ie  do 200 m aszyn. W  
1971 ro k u  d w ie  dalsze f irm y  
a m e ry k a ń s k ie  —  D ouglas i 
Lockheed  —  w ypuszczą  sam olo ­
ty  zab ie ra jące  o ko ło  300 pasa­
żerów .

W  1973 ro k u  w e jd ą  n a jp ra w ­
d o p od o bn ie j do e ks p lo a ta c ji ra ­
d z ie c k i „T U -1 4 4 ”  i fra ncu sko - 
a n g ie ls k i „C on co rde ” . A m e ry ­
k a ń s k ie  n ad dźw ię kow ce  n ie

Kolorowa odzież
U B . R O K U  n a Z ie m i O ls z ty n  

s k ie j u ru c h o m io n y  zo s ta ł no­
w y  z a k ła d  p rze m y s łu  le k k ie ­
g o , k tó r y  ju ż  po p ie rw s z y m  
p o k a z ie  n a  je s ie n n y c h  ta rg a c h  
k r a jo w y c h  z d o b y ł sobie uzn a  
n ie  k o n tra h e n tó w  i z y s k a ł po  
d z iw  zw ie d z a ją c y c h . Jest to  
f a b r y k a  o d z ie ży  tu ry s ty c z n e j 
p rze zn a c zo n e j g łó w n ie  d la  
m ło d e go  o d b io rc y . J e d n a k  
w d z ię k  i  e s te ty k a  u b io ró w  z  
„ W a r m ii”  n a p ew no  ro zs ze rzy  
zas ięg  k u p u ją c y c h  i  n a  ty c h  
m a ją c y c h  la t . . .  d z ieśc i.

D o  n ie d a w n a  z a k ła d  re z y ­
d o w a ł w  a d a p to w a n y c h  po­
m ie szc zen ia ch  p o k o s za ro w y c h  
i  p ro d u k o w a ł w y łą c z n ie  sp rzę t  
tu ry s ty c z n y , n a m io ty , m u n ­
d u r k i h a rc e rs k ie . Z  c h w ilą  
o s ied lin  w  now ocze sn y ch  b u ­
d y n k a c h , p e łn y c h  ś w ia t ła  i  
k w ia tó w  z m ie n iła  się  p ro d u k ­
c ja . K ę trz y ń s k a  „ W a r m ia ”  spe 
c ja liz u je  się w  k u r tk a c h  i 
k o m b in e zo n a c h  n a  w s zy s tk ie  
p o ry  ro k u , o fe ru ją c  k l ie n to w i  
s ze ro k i w y b ó r  tk a n in , faso­
n ó w , k o lo ró w .

N A  Z D J Ę C IU : z im ow e  
k u r tk i  z  fu trz a n y m i ozdo­
bam i, bardzo  k o lo ro w e  i  e- 
stetyczne.

(C A F -M o ro z )

w e jd ą  do e ksp lo a ta c ji p rzed 
1978 ro k ie m . E kspe rc i a m e ry ­
kańscy  p rz e w id u ją  je d n a k , że 
do końca  te j deka dy  n ad dźw ię ­
kow ce  ra d z ie ck ie  i  fra n c u s k ie  
n ie  zagrożą „p a n o w a n iu ”  w ie l­
k ic h  tra n s p o rto w c ó w  p od dźw ię - 
k o w ych , ja k o  znaczn ie  ekono- 
m iczn ie jszych  w  eksp lo a ta c ji.

W P R O W A D Z E N IE  do  e k s p lo a ta c ji 
s u p e r- tran s  p orto-wc ó w  po w  Letran y ch 
p o staw i l in ie  lo tn ic ze  p rzed  szere­
g ie m  b a rd zo  tru d n y c h  do ro zw ią za ­
n ia  p ro b le m ó w . J a k  się  oce n ia , 
żad n a  l in ia  lo tn ic za  ś w ia ta  i  żadne  
lo tn is k o  n ie  je s t o b ec n ie  jeszcze  
p rzy g o to w a n e  do ic h  ro zw ią za n ia . 
N a jtru d n ie js z y m  p ro b lem em  je s t  
g w a łto w n y  w zro s t lic z b y  pasażerów , 
k tó ry c h  trz e b a  o b s łu ży ć  n a  lo tn i­
skach.

K o n ie c zn a  b ę d z ie  c a łk o w ita  p rze ­
b u d o w a  w s zy s tk ic h  w ie lk ic h  lo tn is k  
ś w ia ta . Z m ie n i się c a łk o w ic ie  tech ­
n ik a  z a ła tw ia n ia  p as aże ró w , sp rze ­
d a ż y  b ile tó w , o d p ra w  c e ln y ch , w y ­
d a w a n ie  b ag a ży . D la  obsług i pasa­
że ró w  w y la tu ją c y c h  Lub p rz y la tu -

© u l e m  
trwa akcja

i  n o c ą  
ratunkowa

w  kopa ln i „K a ła w s k “
Odnaleziono ciała 3 górników

W R O C Ł A W  PAP . D n ie m  i  nocą t rw a  a k c ja  ra tu n k o w a  w  
k o p a ln i w ę g la  b runa tnego  „K a ła w s k ”  na D o ln y m  Ś ląsku, w  
k tó re j g w a łto w n y  p rzec iek w o d y  za to p ił ch od n ik . W  m om encie  
k a ta s tro fy  w  c h od n iku  ty m  zn a jd o w a ło  s ię  42 g ó rn ik ó w  —  37 
z n ic h  zd o ła ło  dos łow n ie  w  o s ta tn ie j c h w il i  w yco fać  się z za­
grożonego m ie jsca . W  podz iem iach  pozostało  5 g ó rn ik ó w  —  od 
48 g odz in  t rw a  w a lk a  o w yd ob yc ie  ic h  na p ow ie rzchn ię .

N A  M IE J S C U  k a ta s tro fy  p ra ­
cu ją  e k ip y  ra to w n ic tw a  g ó rn i­
czego, m . in . z B y to m ia ; w  ich  
sk ła d  w chodzą  c i sami ludz ie , 
k tó rz y  w s ła w il i  się u ra to w a ­
n ie m  g ó rn ik ó w  w  k o p a ln i „Z a ­
w a d z k i” .

D O S T Ę P  do zatop ionego  c h o d n i­
ka , zn a jd u ją c e g o  się  n a g łębokośc i 
o k . 30 m . je s t  n ie z w y k le  u tru d n io ­

n y  -  w  n ie k tó ry c h  m ie js c a c h  m u ł 
sięga 3 m  g rubośc i. Z a in s ta lo w a n o  
sp e c ja in e  u rzą d ze n ia  o-dm ulające i 
p o m p y  o  w y s o k ie j w y d a jn o ś c i. R ó w  
n o cześn ie  w  k i lk u  m ie js ca ch  n a  po­
w ie rz c h n i z ie m i w ie rc i się duże  
o tw o ry , k tó re  m ogą o tw o rz y ć  d ro ­
gę do  c h o d n ik a  w p ro s t z  po­
w ie rz c h n i.

O F IA R N O Ś Ć  lu d z i spieszą­
cych  n a  ra tu n e k  o d c ię ty m  gór­
n ik o m  je s t b ezp rzyk ładna . L u ­
dzie  p ra c u ją  na  m roz ie , w  za­
w o dn io n ych , w y p e łn io n y c h  m u ­
łe m  ch od n ikach . Do pom ocy 
p rz y s tą p ili także  żo łn ie rze . A k ­
c ja  trw a .

E K IP Y  ra tu n k o w e  z n a la z ły  c ia ła  
3 tra g ic zn ie  z m a rły c h  w  w y n ik u  ka  
ta s tro fy  g ó rn ik ó w . Są to :  L eo n  C i-  
c h u ls k i, S te fa n  W o jc ie c h o w s k i i Sta 
n is ła w  S z k u tn ik . E k ip y  ra to w n ic za  
p ro w a d zą  p o s zu k iw a n ia  pozosta łych  
d w ó c h  z a g in io n y c h  g ó rn ik ó w .

Śmierć na forze
saneczkowym

( IN F . W Ł . ) .  N a  to r  ze  saneczko ­
w y m  w  Im s t  (A u s tr ia )  ro zpoczę ły  
się  w  sobotę m ię d zy n a ro d o w e  zaw o ­
d y , w  k tó ry c h  b io rą  ró w n ie ż  u d z ia ł  
re p re ze n ta n c i P o ls k i, p rz y g o to w u ją ­
c y  się do m is trzo s tw  św ia ta  w  K o -  
egnissee. W  p ią te k  n a  tre n in g u  w y ­
le c ia ł z  to ru  i d o z n a ł k o n tu z ji 26- 
le tn i z a w o d n ik  a u s tr ia c k i, H e lm u t  
T o rd a . W  sobotę  nad e sz ła  w ia d o ­
m ość z  In n s b ru c k a , że T o rd a  w  w y ­
n ik u  o b raże ń  z m a r ł w  m ie js c o w y m  
s z p ita lu .

W C Z O R A J, 24 bm . F a b ry k a  
M e ch an izm ó w  S am ochodow ych  
„P O L M O ”  w  Szczecinie podej« 
m o w a la  delegację  radz iecką . 
G ośćm i fa b ry k i b y l i :  w ic e m in i­
s te r P rze m ys łu  M o to ry z a c y jn e ­
go w  ZS R R  I .  P o lako w  i d y re k ­
to r  n acze lny  F a b ry k i Sam ocho­
dów  w  T o g lia t t i A . Ż y tk o w . Za ­
k ła d y  w  T o g lia tt i,  ja k  w iadom o, 
p rz y g o to w u ją  się do taśm ow ej 
p ro d u k c ji sam ochodów  osobo­
w y c h  na lic e n c ji w ło s k ie j.

G oście z ZSRR w  czasie swe­
go p ob y tu  w  „P Ó L M O ”  z w ie ­
d za li zak ład , szczególn ie in te re ­
su jąc  s ię  jego w yposażeniem  i  
o rgan izac ją  p racy , p rze p ro w a ­
d z il i ró w n ie ż  ro zm o w y  z  kie-, 
ro w n ic tw e m  zakładu .

niezwykły proces
w@Wf@szech

R Z Y M  P A P . W  p ią te k  p ro k u ra ­
tu ra  rz y m s k a  o s k a rży ła  p ro fe s o ra  
S te fa n in ie g o  i  4 in n y c h  le k a rz y  o 
n ie le g a ln e  u ży c ie  do  t ra n s p la n ta c ji  
o rg a n ó w  16 -le tn ie go  ch łop c a , k tó r y  
zg in ą ł w  w y p a d k u  d ro g o w y m .

P rz e d  ty g o d n ie m  le k a rz e  c i p rze  
szc zep ili n e r k i o ra z  ro g ó w k i 16-let­
n ie go  A n tim o  V io t t i  d w u  k o b ie ­
to m  i  m ę żc zy źn ie . P rz e d  p rze p ro ­
w a d z e n ie m  o p e ra c ji u z y s k ą li zgodę  
ro d z ic ó w  z m a rłe g o  ch łop c a n a p rze  
szc zep ien ie  je g o  o rg an ó w .

A k t  o s k a rże n ia  m a  c h a ra k te r  p re  
ce d en s o w y, a p roces le k a rz y  m oże  
zad e cy d o w ać  o p rzys z ło ś c i t ra n s ­
p la n ta c ji  o rg a n ó w  w e  W łoszech .

W  m y ś l p ra w a  w ło s k ieg o , w  p rz y  
p a d k u  n a g łe j ś m ie rc i z w ło k i zm a r łe  
go p o w in n y , b y ć  p rze z  24 g o d z in y  
p o zo staw io ne  do d y s p o zy c ji w ła d z  
śled c zyc h  w  ce lu  p rze p ro w a d ze n ia  
doch o d zen ia .

Brońmy s ią ' 
przed hałasem!

N O W Y  J O R K . Je że li n a tę że n ie  
h a ła s u  b ęd z ie  w z ra s ta ć  - w  d a ls zy m  
ciąg u  t a k  ja k  obecn ie , to  ju ż  w  200(T 
re k u  w iększość m ie s zk a ń c ó w  w ie l­
k ic h  m ia s t o g łu c h n ie  -  s tw ie rd za  
J o a n  S o lo m o n , a u to r  a r ty k u łu  op u ­
b lik o w a n e g o  w  o s ta tn im  n u m erze  
czasopism a „ T h e  Sciences” , w y d a ­
w anego p rzez  a k a d e m ię  n a u k  w  N o  
w y m  J o rk u .

W zro st n a tę że n ia  h ałasu  o d b ija  się  
ta k ż e  u je m n ie  n a sy s te m ie  n e rw o ­
w y m  i p rz y c z y n ia  się do  ro z w o ju  
w ie lu  chorób  m ie s zk a ń c ó w  s k u p is k  
c y w iliz a c ji.

Przem ytnicy  
!uż dzia ła ją ...

M E K S Y K . W  M eksyku  u k a ­
za ły  się w  sprzedaży p a m ią tk o ­
w e  m edale  w yd an e  z o k a z ji p i ł  
k a rs k ic h  m is trz o s tw  ś w ia ta  1970 
ro ku . P o lic ja  t ro p i sp rzedaw ­
ców , pon iew aż w sze lk ie  p am ią t­
ko w e  p rz e d m io ty  m ogą być  p ro  
duko w a ne  ty lk o  za zezw o len iem  
k o m ite tu  o rg an iza cy jne g o  m i­
s trzostw .

J a k  s ię  okaza ło , m edale  zo­
s ta ły  w y b ite  w e  W łoszech i  d ro ­
gą n ie leg a lną  sprow adzone do 
M e ksyku . M e ksyka ńscy  ce ln icy  
s k ru p u la tn ie  p rze szuku ją  w szy­
s tk ie  bagaże, tro p ią c  sporto ­
w y c h  p rz e m y tn ik ó w .

"mer" Kto temu winipn? ♦  Lekarstwo na nieśmiałość ♦  SZG wyjaśniają... ♦  Mikrobaedeber
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Polskie prawo na Pomorzu Zachodnim

Z a k © i c ^ e n i €
SYMPOZJUM PRAWNIKÓW
J A K  J U Ż  in fo rm o w a liś m y , w  p ią te k  i  sobotę w  Z a m k u  K s ią ­

żą t P om orsk ich  w  Szczecinie o brad ow a ło  sym p o z jum  pod ha ­
s łem  „P o ls k ie  p ra w o  na P om orzu  Z a c h o d n im ” , zo rgan izow ane 
p rzez Za rząd  O kręgu  Zrzeszenia  P ra w n ik ó w  P o ls k ic h  z o k a z ji 
25-lec ia  P R L .

P R Z E D  rozpoczęciem  o brad  
k i lk u  szczecińskich  p ra w n ik ó w  
za zas ług i w  k rz e w ie n iu  k u ltu ­
r y  p ra w n e j i  o fia rn ą  pracę  spo­
łeczną  o trzym a ło  Z ło te  "O dznaki 
ZP P. U d eko ro w a no  n im i:  za­
s tępczyn ię  k ie ro w n ik a  U rzędu  
S p ra w  W e w n ę trzn ych  m g r M ie ­
czys ław ę B a rtcza ko w ą , w iz y ta  
to rk ę  Sądu W o jew ódzk iego  m g r 
A n n ę  B enkow ską , adw . W ies ła ­
w ę  K rzyża no w ską , sędziego SW  
m g r Jana  Pestkę i  p ro k u ra to ra  
w o je w ód zk ie g o  m g r  Z d z is ła w a  
Rozum a.

W  d ru g im  d n iu  na  o brady  
sym p o z jum  p rz y b y ł m . in . se­
k re ta rz  K W  P Z P R  H e n ry k  H u - 
ber.

Z O R G A N IZ O W A N IE  sym po­
z ju m  s tan o w i n ie w ą tp liw y  do­
w ó d  d uże j p rężnośc i i  a k ty w n o ­
ści szczecińskiego ś rodow iska  
p raw n iczego . W  in te resu ją cych , 
s ta ra n n ie  p rzyg o to w an ych  re fe ra  
tach  zn a la z ła  szerok ie  o db ic ie  
m . in . p ro b le m a ty k a  k s z ta łto ­
w a n ia  s ię  p ań s tw ow ośc i p o l­
s k ie j i o rg a n iz a c ji w y m ia ru  
s p ra w ie d liw o ś c i na  ty c h  z ie­
m iach . N a  szczególną uw agę za 
s łu g iw a ł re fe ra t sędziego Sądu 
W o je w ó dzk ie g o  w  Szczecince 
Eustachego H u za ra  p t. „Z a ry s  
ks z ta łto w a n ia  i  ostatecznego u - 
s ta le n ia  p ods taw  p ra w n y c h  g ra ­
n ic y  na O drze i  Nj^sie Ł u ż y c k ie j 
ja k o  g ra n ic y  p o k o ju ” . W  o p a r­
c iu  o bog a ty  i  m a ło  znany m a­
te r ia ł ź ró d ło w y  a u to r p rzedsta ­
w i ł  w  bardzo  in te re s u ją c y  spo­
sób przeb ieg  procesów , k tó ry c h  
re z u lta te m  s ta ł się a k t s p ra w ie ­
d liw o ś c i d z ie jo w e j: g ra n ic a  na 
O drze  i N ysie .

IN T E R E S U J Ą C A  b y ła  ró w n ie ż  d y ­
s k u s ja . M . In . w ic ep re zes  Z G  Z P P  
J a n  P o h o rs k i z w ró c ił uw a gę , że w  
nas zyc h  w a runka-ch  u s tro jo w y c h  
społeczeństw o  co ra z  częście j s ty k a  
się  z p ra w n ik a m i n ie  ty tk o  ja k o  
z  sę d z ia m i, p ro k u ra to ra m i c zy  adw o  
k a ta m i, le cz  ta k ż e  ja k o  d z ia ła c za ­
m i p o lity c z n y m i i  s p o łe czn y m i. O 
te j  ro li - ś ro d o w is k a  p raw n icze g o  
ś w ia d c zy  ch oćby o b ec n e  sy m p o ­
z ju m , n a  k tó ry m  przed s ta w ic ie le  
poszczegó lnych  za w o d ó w  p ra w n i­
czych  w  o p a rc iu  o ź ró d ła  h is to ry c z ­
n e  u d o w a d n ia ją  nasze n ie p o d w a ż a l­
n e  p ra w a  do  ty c h  z ie m .

R ed . Tad e u sz  K u r  z  „ P ra w a  i 
Ż y c ia " , p o d k re ś la ją c  szczególną od ­
p o w ie d z ia ln o ś ć  p ra w n ik ó w  za o b ro ­
n ę  naszego  d o ro b k u  n a  Z ie m ia c h  
Z ac h o d n ich  i P ó łn o c n y c h , zw ró c ił 
uw a gę , że p rzede w s zy s tk im  n a te 
z ie m ie  k ie ro w a n a  je s t  p e n e tra c ja  
w y w ia d ó w  p ań s tw  zac h o d n ich , co 
s tw a rza  o b o w ią ze k  p ro w a d ze n ia  sze 
r o k ie j a k c j i  p o p u la ry z a to rs k ie j, m o  
b iliz u ją c e j spo łeczeństw o  do w s p ó ł­
d z ia ła n ia  w  s ta w ia n iu  sk u te czn e j 
b a r ie r y  p rzed  p e n e tra c ją  szp ieg o w ­
ską.

J e d e n  z p io n ie ró w  szczecińskiego  
s ą d o w n ic tw a , p ie rw s zy  prezes Sądu  
O k ręg o w e g o  w  S zc zec in ie  K a z i­
m ie rz  C u k ie rs k i, p o d z ie lił się z ze­
b ra n y m i s w y m i w s p o m n ie n ia m i z 
p ie rw sze g o  n a jtru d n ie js z e g o  o kresu  
w a lk i o  z a p ro w a d ze n ie  p o rzą d k u  
p ra w n e g o  n a  w y z w o lo n y c h  te re ­
n a c h . (ed)

N a z d ję c iu : fra g m e n t sa­
l i  obrad  sym p o z jum . Refe­
ra t  w yg łasza  p ro k . Z . Z a -  
n ie w ic k i.

Fo t. St. C ieś lak

Amerykański szpieg
s ic a z a n F
n a  12 la t

pozbawienia wolności
P O Z N A N  P A P . Sąd Ś ląs k ie g o  O - 

kręgLL W ojsk ow eg o  o g ło s ił w  p ią te k  
23 brfn w y ro k  w  s p ra w ie  p rze c iw k o  
a m e ry k a ń s k ie m u  szp ieg o w i -  G e ra r ­
d o w i C ich e m u  — P o la k o w i, s ta le  za­
m ie s zk a łe m u  w e  F ra n c ji ,  s k a zu ją c  
go n a  12 la t  p o z b a w ie n i  w o ln o ś ci 
: u tra tę  p ra w  p u b lic zn y c h  n a  la t  5.

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

s/s „ K o p a ln ia  C ze la d ź”  ze 
S fa x u  z fo s fo ry ta m i,  

s/s „ S o łd e k ”  z D a n ii  pod b a ­
la s tem ,

m /s „Je lc z  I I  ”  z  D a n ii  pod  
b a las te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ E lb lą g ”  do  F r a n c j i  i 
I r la n d i i  z d ro b n ic ą , 

m /s „ D o ln y  Ś lą s k ”  do  H a m ­
b u rg a  ze Ś w in o u jś c ia  z  w ę ­
g le m ,

m /s „ K o p a ln ia  Sośnica”  do  
D a n ii  z  w ę g le m , 

s/s „ K o p a ln ia  Z a b rz e ”  do  
L iz b o n y  z w ę g le m , 

s/s „C ies zyn ”  do  N R F  z  w ę  
g le m .

Konferencja partyjno-ekonom iczna w  PŻM

® 1 MiliM DIT 
•  12,8 min ton przewozów

P O D  p rz e w o d n ic tw e m  I  se­
k re ta rz a  K Z  P Z P R  F. S pycha l­
skiego o b rad ow a ła  w  u b ie g ły  
p ią te k  k o n fe re n c ja  p a r ty jn o -  
ekonom iczna  P Ż M .

k a c h , b o w ie m  od p o c zą tk u  b r . n a *  
s tą p iła  re o rg a n iz a c ja  P Ż M  o raa  
z m ia n a  sy s te m u  fin a n s o w e g o “ .

N a s tę p n ie  T . Z y łk o w s k i za p o zn a ł 
ze b ra n y c h  z p rz e w id y w a n ą  re a liz a ­
c ją  za ło żeń  p la n o w y c h  za ro k  u b ie  
g ły . Z a d a n ia  za 1959 r .  w y k o n a n o  i  

Celem  obrad  b y ło  o m ó w ie n ie  p rze k ro c zo n o  w e  w s zy s tk ic h  w s k a ż -  
w y k o n a n ia  zadań gospodarczych y k a c h  z  w y ją t k ie m  p rze w o zó w  w  

J _  , , . . ,  .  nf/r i • • to n a c h . J e d n a k  do  p e łn e j re a l iz a c j i
W  P o ls k ie j Żeg ludze  M o rs k ie j W  2adaf, p rze w o zo w y c h  z a b ra k ło  jedy 
ro k u  1969 o raz  za tw ie rdze n ie  n ie  115 tys. to n , c z y li  o,4 p ro c . pia- 
p la n u  i  p ro g ra m u  d z ia ła n ia  na 
ro k  bieżący.

„ Z A D A N IA  P L A N O W E  n a  ro k  
1950 — p o w ie d z ia ł n a c z e ln y  d y re k to r  
P Ż M , T . Z Y Ł K O W S K I -  b y ły  u s ta ­
la n e  w  w y ją tk o w o  t ru d n y c h  w a ru n

25 ror/nica wyzwolenia Oświęcimia

Nigdy więcej!
Spotkanie byłych więźniów największego 

z I.;.' obozów zagłady
W C Z O R A J w  O św ię c im iu  rozpoczą ł d w u d n io w e  o b rad y  k ra ­

jo w y  z jad  cz ło n k ó w  k lu b ó w  b y ły c h  o św ię c im ia kó w , d z ia ła ją ­
cych  w c  w szys tk ich  m ias tach  w o je w ó d z k ic h  p rzy  Zarządach  O - 
k rę g ow ych  Z B oW iD . B y l i  o św tęe im iacy  s p o tk a li się p rzed p rz y ­
padającą  27 s tyczn ia  25 roczn icą  w y z w o le n ia  tego na jw iększe ­
go h itle row sk ieg o  obozu ko nce n tracy jn e go .

Z J A Z D  o tw o rz y ł b. w ię z ie ń  u d z ia ł b. w ię ź n io w ie  obozu i  za- 
O św ięc im ia , se k re ta rz  g en e ra lny  p roszen i goście. Z e b ra n i m in u tą  
M iędzynarodow ego K o m ite tu  O - c iszy u c z c ili pam ięć ponad 4 
św ięc im skiego  red. M ie czys ła w  m ilio n ó w  osób, k tó re  zg in ę ły  
K ie ta . R e fe ra t o m a w ia ją cy  dz ia  m ęczeńską śm ie rc ią  w  ty m  n a j-  
ła lność  ośw ię c im ia kó w  w y g ło s ił w ię k s z y m  h it le ro w s k im  obozie 
p rzew odn iczący K lu b u  W ięź - zagłady.
n ió w  O św ięc im ia  p rzy  w a rs z a w  o k o l i c z n o ś c i o w y  r e fe ra t  w y -  
s k im  Z B oW iD  —  m in is te r  Les- g josjj E u g e n iu sz  D o b rza ń s k i, se k re -  
n ic tW a  i  P rzem ys łu  D rzew nego  t a r z  Ś ro d o w is k a  b . W ię ź n ió w  F o -  
■ R n rm n  Gesmrt l i ty c z n y c h  p rz y  Z O  Z B o W iD  w
it o n iu U  P o w ie d z ia ł on  m . in .:

W  P R Z E D E D N IU  ro czn icy  _  o b c h o d z ą c  25 -iec ie w y z w o -  
w y z w o le n ia  obozu W  O św ię c i- le n ia  O ś w ię c im ia , m y , k tó rz y  oca - 
m iu  rów n ież  W  Szczecinie W  le łiś m y , u w a ż a m y  za  sw ó j o b o w ią  

V  TT C Ł u d iu rn  1 'Ja iir ,7 v r i e l -  ze h  n ie u s ta n n ie  ostrzegać ś w ia t  a u li I I  S tu d iu m  JNauczjCiei przed n ie be zp ie c ze ń s tw e m  odrodzę  
skiego odbyła  się w c z o ra j u ro -  n ią  się n ie m ie c k ie g o  fas zyzm u , 
sta  akadem ia, w  k tó re j w z ię li n ie p o k o je m  ! « * — — «4-

H M s a

Felieton bezbolesny
o b y w a te ls k ą  pom oc d la  m ia s ta

n tą u m m r A  m u ir  ZOM‘ w u t*  *<łC I o N l Ł N I A ,  w y ż e  n a u i j.ee  ̂ Wi# ie u rzę d n ic ze k , re fe -
i  n iże, m ró z  d ra p -  re-ntów  i d y re k to ró w  u ję to  w  swe

_  n rh n iJ ż  —  deiUkatne d ło n ie  ło p a ty  i h u z ia  nae ^ to w n a  o a w u z  śn.gg. A nig ^  ^  praca latWQi
w szys tko  to  O DOK g d y ż  m ró z  -  o d w ilż  i  z n ó w  m ró z  
ró ż n y c h  d o k u c z li-  z ro b iły  sw oje. T rz e b a  ku ć  te  b ry ły
im i r h  ■ n n s fp n ttw  n a -  rn o zo ln ie j n iż p rze p is y  a d m in is tra -  w y c n  n a s tę p s t w  n a  czy  ob cy  w ię c  k u je .
tu r y  ogó lne j, O db ija  m y  j  ek sp e d iu je m y śn ieg do Wisły 
się bardzo  na k o - w- o lb rzy m ic h  ilościach, 

ic ia c h  lu d z i c ie rp ią c y c h  na re u -
m a tyzm . N ic  w ię c  dz iw nego , ze go w y g lą d u  n a b ra ły  „ L is ty  od  W a r-  
p rz y ję li o n i Z en tu z jazm em  opu sa i  S a w y ”  za o p a trzo n e  p o n o w n ie  
b lik o w a n ą  o s ta tn io  w  s to lic y  re -  ■*? s y re n i berb.
w e la c ję  o leczen iu  b ó ló w  re u ­
m a tycznych  fa la m i e le k tro m a g ­
ne tyczn ym i.

A P A R A T  ta k i  s k o n s tru o w a ł w a r ­
s za w s k i u c zo n y  p ro f. S te fa n  M a n -  
c z a rs k i i  p ie rw s ze  p ró b y  d a ły  po­
noć re w e la c y jn e  w y n ik i .  B yć  m oże, 
że w k ró tc e  b ęd z ie  nas ła m a ć  w  ko -

D z ię k u ję  W am  set 
, że ta k  szy b ko  i  

w y słu c h a liśc ie  „g łosu
d sc zn ie  
s p ra w n ie
m a s ”

Z re s z tą  n ie ty lk o  w a rs za w s k ie  
u lic e  i  nasz lis t  w ra c a ją  do  n o r­
m y . J a k  ju ż  W a m  za p e w n e  w ia ­
dom o, do M u zeu m  Z ie m i w ró c iła
cenna ko le k c ja  s k ra d z io n y c h  bur­
sz ty n ó w , o  k tó ry c h  p is a łe m  w  je d ­
n y m  z lis tów . P ra c o w n ic y  m u zeu m  

ściach  b ezbo leśn ie , a le  na ra z ie  m ą s tw i s rd z ih  w p ra w d z ie , że coś ta m  
c zy m y  się w  śn ieg o w y ch  zaspach  b ra k u je , ale n a u k a  n ie  poszła  w
a lb o  ze ś n ie g o w y m i zas p a m i. T o  ,as j  to  co zostało  będzie  le p ie j i 
o sta tn ie  łą c zy  się z  o g ó ln o w a rs za w - p e w n ie j zabezp ieczone na p rz y -  
ską a k c ją  o d śn ie żan ia , s ta no w iąc ą  sziość. Z res ztą  n ie  t y lk o  w  ty m

Podziękowanie
K o m ite to m  — W o je w ó d z k ie ­
m u  i M ie js k ie m u  P Z P R  w  
S zc zec in ie , M in . Ż e g lu g i, W o ­
je w ó d z k ie j i M ie js k ie j R ad z ie  
N a ro d o w e j, D y r e k c ji ,  K o m ite ­
to w i Z a k ła d o w e m u  P Z P R  i  
R a d z ie  Z a k ła d o w e j P Ż M , w ła  
dzom  W y żs ze j S z k o ły  M o r ­
s k ie j, za k ła d o m  p ra c y , in s ty ­
tu c jo m  i o rg a n iz a c jo m  społecz  
n y m  o ra z  w s zy s tk im  k tó rz y  
w z ię li  u d z ia ł w  u ro czy sto ś ­
c iac h  p o g rzeb o w y ch

K P T . Ż . W .

B O L E S Ł A W A
B Ą B C Z Y f tS K IE G O

Ż o n a , C ó rk a  i  S y n

. ..a z e u m . A k c ja , do k tó re j i  m y  do­
ło ż y liś m y  ceg ie łkę , zm ie rz a ją c a  do  
zab e zp iec zen ia  za b y tk ó w  nas ze j w y ­
ja ło w io n e j z n ich  k r a in y , d a je  ju ż  
w y ra ź n e  owoce. W id a ć  to  choćby  
w sto łecznych  sk le p ac h  ,,D es y” .

K R Z Y S Z T O F  R E M E K

Slow! biskupi
P A P IE Ż  P a w e ł V I  m ia n o w a ł 3 no ­

w y c h  polsk ich  b is k u p ó w . I  t a k  ks. 
H e n r y k  G u lb in o w ic z  zo s ta ł a d m in i­
s tra to re m  ap o s to ls k im  w  B ia ły m s to  
k u . M a  la t  42, s tu d io w a ł n a  K U L  
teo lo g ię .

B is k u p a m i p o m o c n ic z y m i — su- 
fra g a n a m i d ie c e z ji k r a k o w s k ie j m ia  
n o w a n i zostali ks. S ta n is ła w  S m o le ń  
s k i, p ro feso r W S D  w  K ra k o w ie  i  
ks . A lb in  M a ły s ia k  ze zg ro m a d ze ­
n ia  K s ię ż y  M is jo n a rz y .

B p . J a n  Z a rę b a , a d m in is tra to r  apo  
s to łs k i d ie c e z ji w ło c ła w s k ie j , m ia n o  
w a n y  zo sta ł o rd y n a riu s z e m  te j d ie ­
c e z ji.

P o  o statn ich  n o m in a c ja c h  lic zb a  
p o ls k ic h  b is ku p ó w , w r a z  z d w o m a  
p rz e b y w a ją c y m i w  R z y m ie  (R u b i­
n e m  i  W eso łym ), w y n o s i 68.

tro s k ą  o b s e rw u je m y  
te  p ró b y , k tó re  s ta n o w ią  p o te n c ja ł  
n e  za g ro że n ie  p o k o ju . M ię d z y n a ro ­
d o w a  so lid arn o ś ć  lu d z i d o b re j w o ­
l i ,  u m a c n ia n ie  p rz y ja ź n i i so juszu  
p o ls k o -ra d z ie c k ie g o  s ta n o w ią  r ę ­
k o jm ię  naszego b ezp ie cze ń stw a  i 
p o k o ju .

Z E B R A N I w y s to s o w a li ap e l, k tó ­
r y  g łosi m . in .:

„ M y ,  b y l i  w ię ź n io w ie  o bozów  ko n  
c e n tra c y jn y c h , w z y w a m y  w szyst­
k ic h , k tó rz y  p rz e ż y li o k ru c ie ń s tw a  
I I  w o jn y  ś w ia to w e j, do s o lid a rn e ­
go d z ia ła n ia  n a rze cz  p o k o ju , u św ia  
d a m ia n ia  spo łeczeństw a , a szczegół 
nie  m ło d z ie ży , o p o trze b ie  za p e w ­
n ie n ia  p o k o ju . W ie rz y m y , źe z je d ­
noczone w y s iłk i  m u szą d o p ro w a ­
dz ić  do z l ik w id o w a n ia  tląc eg o  się 
obecn ie  z a rz e w ia  w o jn y  w  W ie tn a ­
m ie  i n a  B lis k im  W sch o d z ie” , (hs)

n u . P rze d s ię b io rs tw o  w y k o n a ło  za  
d a n ia  w p ły w ó w  w  100.4 p ro c ., zn ac z  
n ie  p o p ra w iło  w y n ik  fin a n s o w y , w y  
p ra c o w a ło  n a d w y ż k ę  d e w iz o w ą . W  
ro k u  u b ie g ły m  a r m a to r  s zc zec iń s k i 
w zb o g a c ił się  o 10 je d n o s te k  o łą c z ­
n e j nośności b lis k o  100 tys . D W T .

W  ro k u  b ie ż ą c y m  P Ż M  o trz y m a  
4 s ta tk i o  nośności po  3,4 tys . D W T  
k a ż d y , 2 je d n o s tk i po  5,5 tys . D W T  
o ra z  d w a  3 2 -ty ś ię c zn ik i i  je d e n  
5 5 -ty s ię c zn ik . T a k  w ię c  pod k o n ie c  
ro k u  1970 a r m a to r  s zc zec iń s k i b ę­
d z ie  d y s p o n o w a ł to n a ż e m  o nośności 
1 m in  D W T !  P o n a d  sto  je d n o s te k  
F Ż M  p rz e w ie z ie  w  c iąg u  n a jb l iż ­
szy ch  12 m ie s ię c y  12,3 m in  to n  ła ­
d u n k ó w . W a r to  dodać, że w  ro k u  
b ie żą c y m  z m ie n i się c h a ra k te r  n a ­
szej f lo ty .  W ie lk ie  m ąso w c ę  P Ż M  
w y jd ą  n a  s ze ro k ie  w o d y , to  z n a c zy  
b ęd ą p rz e w o z ić  to w a ry  m ię d z y  p o r ­
ta m i o b c y m i. A  za te m  f lo ta  P Ż M !  
w  c o ra z  w ię k s z y m  s to p n iu  s ta je  się  
za ro b k o w ą  P rz e w id u je  saę, że  je d ­
n o s tk i a r m a to ra  W y b rz e ż a  Z a c h o d ­
n ie go  „ z a ro b ią "  za sw e u s łu g i 
f ra c h t  w  w y so k oś c i 2,6 m łd  z ło ty c h , 
zaś p rze d s ię b io rs tw o  w y g o s p o d a ru je  
zys k  w  w y so k oś c i 376 m in  z ł.

N a  za k o ń cze n ie  o b ra d  z e b ra n i pod  
j ę l i  u c h w a łę , z a tw ie rd z a ją c ą  p ła n  
n a ro k  1970. U c h w a ła  ta  zo b o w ią zu ­
je  s łu żbę  te c h n ic zn ą  do p o p ra w ie n ia  
w s k a ź n ik a  go to w o ś ci te c h n ic z n e j do  
w y so k oś c i m ie rn ik a  uzysTsanego w  
ro k u  u b ie g ły m  M c tfn a  to  o s iągnąć  
d ro g ą  s k ró c e n ia  re m o n tó w . D z ia ł  
za ło g o w y  i  k a p ita n ó w  s ta tk ó w  zo­
b o w ią z u je  u c h w a ła  do p o p ra w ie n ia  
d y s c y p lin y  n a  je d n o s tk a c h  p ły w a ­
ją c y c h . P o n a d to  za lec a  o n a  m . in .  
d z ia ło w i s tu d ió w  P Ż M  k o n ty n u a c ję  
b a d a ń  n a d  m o ż liw o ś c ią  z a k u p ie n ia  
s ta tk ó w  tra m p o w y c h  o  nośności 100 
tys . D W T . (a w a )

PKP wznawiają
kursowanie
kilku zawieszonych 

p o c ią g ó w
OD 28 B M . w z n o w i się k u rs o ­

w a n ie  6 p a r zaw ieszonych  u - 
p rzedn io , d a lekob ieżnych  poc ią ­
gów  pasażerskich. Są to  osobo­
w e : W arszaw a G łó w n a  —  Szcze 
c in  (nocny), W arszaw a  G łó w n a  
— K ra k ó w  (dz ienny), W arszaw a 
G łó w n a  —  L u b a ń  Ś lą s k i —  B o ­
g a ty n ia  (nocny), K a to w ic e  —■ 
G d y n ia  (dz ienny), G d y n ia  —  O l­
sz tyn  —  L u b lin  o raz pospiesz­
n y  L u b lin  —  K a to w ic e  (nocny). 
W szys tk ie  te  poc iąg i ku rso w ać  
będą ró w n ie ż  w  k ie ru n k u  od­
w ro tn y m .

O s ta tn i  a k t
tradycyjnego plebiscytu

T re n e r  M ic h a ł K n a u s z , k t ó r y  pó  
ra z  p ią ty  u z n a n y  zo s ta ł p rz e z  C zy  

art t e ln ik ó w  „ K u r ie r a ”  n a jle p s z y m  t re  
n e re m  Z ie m i S zc ze c iń s k ie j, o trz y ­
m a ł n a d to  k r y s z ta ło w y  p u c h a r  
u fu n d o w a n y  p rze z  n as zą r e d a k c ję .

P u c h a r d la  n a jlep s zeg o  s p o rto w ­
ca ro k u  — z w ią z k o w c a  o trz y m a ła  
z rą k  s e k re ta rz a  W K Z Z  Z . T u r k ie -

(D okończen ie  ze s tr. 1)

P o le w ia k  (k o la rs tw o ) o ra z  W ie s ła w  
D łu g o sz i  R om ar^  K o w a le w s k i —
ae q u o  (w io ś la rs tw o ).

T re n e rz y :  M ic h a ł K n a u s z , W a ld e ­
m a r  M o s b a u e r i  Z y g m u n t  J a k u b ik .

N ie s te ty , n ie  m o g li osobiście u -  ^ 
cze stn iczyć w  u ro czy sto śc i k o la rz e  w i cza w ie lo k ro tn a  re p re z e n ta n tk a  
M a tu s ia k  i  P o le w ia k  o ra z  w io ś la rz  b a rw  n a ro d o w y c h , p iłk a rk a  rę c zn a  
D łu g o sz . I - l ig o w e j „ P o g o n i” M a r ia  P io t ro w -

W  K R Ó T K IM  o k o lic zn o ś c io w y m  z ' k o le i re d  W a ld e m a r  M a k a re r i 
p rz e m ó w ie n iu  zas tępca re d a k to ra  k o  w  ł m ie n i U szczecińskiego K D S , 
n ac zelne go  „ K u r ie r a  S zc zec iń sk ie - w r ęCZy }  sy m b o lic zn e  n a g ro d y  k lu -  
go” , A d a m  K i ln a r  p o d k re ś li ł, że bu  M a r ü  P io tro w s k ie j za w y b itn e  
p le b is c y t n a  n a jle p s zy c h  s p o rto w - osią gn ię c ia  sp o rto w e , m g r  J e rze m u  
có w  i  t re n e ró w  Z ie m i S zc ze c iń s k ie j c ie ś li ( tre n e ro w i s e k c ji le k k o a t le -  
je s t  ju ż  d o b rą  t r a d y c ją  i  p rzes zed ł ty c z n e j L K S  P o m o rze  S ta rg a rd )  
n a t r w a łe  do k a le n d a rz a  k o n k u rs ó w  za o s iągn ię cia  sp o rto w e  i  o rg a n iz a -  
o rg a n izo w a n y c h  z in ic ja ty w y  n a -  Cy j n e , o raz  d z ia ła c z o w i s p o rto w e -  
sze j g a ze ty . P le b is c y t z y s k u je  z m u  d y r  S te fa n o w i R zad k os zo w i za  
ro k u  n a  ro k  n a p o p u la rn o ś c i, je s t  szczeg ó ln v  w k ła d  p ra c y  n ad  u p o w  
co ra z  b a rd z ie j c e n io n y  p rze z  s p o r- szech n ie n ie m  s p o rtu  i k u l tu r y  f i -
to w c ó w , a t a k ie  p rzez  k ib ic ó w  
w ła d ze  sp o rto w e .

T e ra z  n a s tą p ił k u lm in a c y jn y  m o ­
m e n t im p re z y . R ed . A . K iln a r ,  
w s p ó ln ie  z  w ic e p rze w o d n ic zą c y m  
P re z . W R N , H . S te fa n ik ie m , k ie ­
ro w n ik ie m  W y d z . P ro p a g a n d y  K W  
P Z P R , J . B o g u ty n e m  i  p rze w ,

zy c zn e j w ś ró d  m ło d z ie ży .
M ło d z ie ż  Z M S -o w s k a  o b d a ro w u je  

la u re a tó w  w ią z a n k a m i b ia ło -c z e rw o  
n y c h  g o źd z ik ó w . O rk ie s tra  g ra  „s to  
la t ” . U ro czystość o f ic ja ln a  je s t  
sk o ń czo n a.

Z a  c h w ilę  ro zp o czy n a  się za b a ­
w a  ta n e c zn a , k tó ra  w  m iły m , p ra w  

W K K F iT ,  Z . O r ło w s k im  d e k o ru ją  d z iw ie  sp o rto w y m  n a s tro ju  p rz e -  
Ja u re a tó w  s z a rfa m i, w rę c z a ją  im  c iąg n ę ła  się do  p ó źn yc h  g o d z in  noo  
d y p lo m y  i  n a g ro d y . n y c h . (a )

01603828
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R O Z M O W Y
M IN IS T R A  B U R  A K IE  W IC Z A  
W  B O N N

,4  W  p ią te k  23 b m . p rz e b y ­
w a ją c y  w  B o n n  m in is te r  H a n  
d lu  Z a g ra n ic zn e g o  PR L. J a ­
nusz B u ra k ie w ic z  o d b y ł ro z ­
m o w ę  z m in is tre m  G o s po d a r­
k i  N R F  K a r le m  S c h ille re m . 
P rz e d m io te m  ro z m o w y  b y ły  
a k tu a ln e  p ro b le m y  sto su n k ó w  
gosp o d arc zyc h  m ię d z y  P o ls ką  
a N R F .

S p ra w a  s to su n k ó w  go sp o d ar- 
c zo -h a n d ło w y c h  m ię d z y  P o l­
ską a  N R F  b y ła  ró w n ie ż  
p rz e d m io te m  ro z m o w y  m in i­
s tra  J a n u sza  B u ra k ie w ic z a  z 
m in is tre m  S p ra w  Z a g ra n ic z ­
n y c h  N R F  W a lte re m  S c h ee lem .

4  K a n c le rz  N R F . W il ly  
B ra n d t , p rzy b ę d z ie  w  n ie d z ie ­
lę  w ie c z o re m  do  B e r l in a  za­
ch o d n ie g o, g d z ie  w  p o n ied z ia  
łe k  ra n o  sp o tka się z  b u r ­
m is trze m  S c h u etzem  o ra z  do ­
w ó d c a m i s ta c jo n u ją c y c h  ta m  
w o js k  3 m o c a rs tw  zac h o d nich .

S T R A J K  P R A C O W N IK Ó W  
T R A N S P O R T U  W  R Z Y M IE

4  W  p ią te k  p o n o w n ie  n ie  
k u rs o w a ły  w  R z y m ie  a u to b u ­
sy , t r a m w a je  i  m e tro  w s k u ­
te k  s t r a jk u  p ra c o w n ik ó w  k o ­
m u n ik a c ji  m ie js k ie j.  Z a d a ją  
o n i za w a rc ia  n o w e j u m o w y  o 
p ra c ę , o  co w a lc z ą  ju ż  od  
p rzeszło  9 m ie s ięc y .

4 „ N e w  J o rk  T im e s ”  in f o r ­
m u je  o a m e ry k a ń s k ic h  p la ­
n ac h  zw ię k s ze n ia  d o s ta w  sprzę  
tu  w o js ko w e g o  d la  Iz ra e la .  
P o w o łu ją c  się  n a  w y p o w ie d z i  
p rz e d s ta w ic ie li D e p a r ta m e n tu  
S ta n u , w a s zy n g to ń s k i ko re s ­
p o n d e n t d z ie n n ik a  p isze, że 
obecn ie  W as zy n g to n  zas tan a­
w ia  się  n ad  m o ż liw o ś c ią  do ­
d a tk o w y c h  d o s ta w  sp rzę tu  w o j  
sk o w e go , o k t ó r y  p ro s iłą  p re r  
m ie r  G o ld a  M e ir  podczas sw e j 
o s ta tn ie j w iz y ty  w  U S A . R ząd  
S ta n ó w  Z je d n o c zo n y c h  p ra w ­
do p od o b n ie  p o d e jm ie  d e c y z ję  
z w ię k s ze n ia  p o m o cy w o js k o ­
w e j d la  Iz ra e la , w  ty m  ta k że  
s p rze d a ży  Iz ra e lo w i jeszcze 24 
sa m o lo tó w  o d rz u to w y c h  „ F -4 ”  
ł  in n e g o  s p rzę tu .

Wokół listu W. Brandta do W. Stopha

Pojęcie narodu
niemieckiego

n ie d z ia łk o w e j k o n fe re n c ji p ra ­
sow ej W a lte ra  U lb r ic h ta  —  że 
n ie  m a  co b ro n ić  je dn o śc i n aro  
du , k tó ra  ju ż  od daw na  n ie  
is tn ie je .

U T W O R Z E N IE  N R F  W  1949 r. 
w b re w  d e m o k ra ty c z n y m  dąże n io m  
n a ro d u  n ie m ie c k ie g o  d o  u trz y m a n ia  
je d no ś c i św iad c zy , że  b u rż u a z ja  n a  
sw ó j a n ty n a ro d o w y  sposób p o tw ie r­
d z iła ,, że  p ro b le m  n a ro d o w y  je s t  
p ro b le m e m  k la s o w y m . B u rżu a z ja  za 
ch o dn iom iem iecka, k tó ra  podpisała  
u k ła d y  p a ry s k ie , d o p ro w a d z iła  do

B O N N  P A P . R zeczn ik  rzą d u  fede ra lnego, K o n ra d  A h lc rs , 
p rz e d s ta w ił w  p ią te k  na k o n fe re n c ji p ra s o w e j w  B onn  treść 
p ism a  ja k ie  ka n c le rz  W i l ly  B ra n d t p rze ka za ł poprzedn iego  d n ia  
p re m ie ro w i N R D , W i l l i  S to p ho w i.

W  p iśm ie  s tw ie rd z a  się m . in ., że rzą d  fe d e ra ln y  je s t g o tów  
rozpocząć ro k o w a n ia  z N R D . P i ze ds la w ic ie lem  rzą d u  bońskiego 
na p ie rw s z y m  s p o tk a n iu  będzie  m in is te r  do S p ra w  W e w n ą trz - 
n ie m ie c k ic h , E gon F ra n k e .

B E R L IN , s to lica  N R D . T e m a ­
tem  d n ia  je s t tu  odpow iedź  ka nc  
le rz a  B ra n d ta  na p ro po zyc je  
p rze ds ta w io ne  w  g ru d n io w y m  
liśc ie  przew odn iczącego R ady 
P ań s tw a  N R D , W a lte ra  U lb r ic h ­
ta , a w  szczególności na jego  
p ro je k t  p o d ję c ia  n o rm a ln y c h , 
ró w n o p ra w n y c h  s tosu n ków  m ię  
dzy obom a p a ń s tw a m i n ie m ie c ­
k im i.

W  O P U B L IK O W A N Y M  przez  prasę
zac hodniom iem ieeką i  zac h o d ni o b e r- , 
l iń s k ą  liś c ie  B ra n d ta , a d re so w an ym  
d o  p rzew odn iczącego  R a d y  M in is t ­
ró w  N R D , W il l i  S to p h a , n ie  m a  bez­
p o śre d n ie j o d p o w ie d z i n a  p ro p o zy­
c je  N R D . J a k o  z a łą c z n ik  d o  lis tu  
s łu ży  p rz e m ó w ie n ie  B ra n d ta  w  B u n ­
d es ta gu  z 14 s ty c zn ia , w  k tó ry m  to  
p rze m ó w ie n iu  — ja k  w ia d o m o  —
B ra n d t  zd ec yd o w a n ie  o d rz u c ił n a w ią  
za n ie  ró w n o p ra w n y c h  s tosunków  
z  N R D  po p rzez  n a w ią z a n ie  z n ią  sto  
su n k ó w  w  o p a rc iu  o o g ó ln ie  o b o w ią  
żu ją c e  m ię d z y  p a ń s tw a m i n o rm y  
p ra w a  m ię d zyn a ro do w eg o .

W  Z W IĄ Z K U  z ty m  zw raca  u -  
w agę k o m e n ta rz  „N eues D eutsch  
la n d ” , z a ty tu ło w a n y : „F a k ty  
p rz e c iw k o  m is ty c e ” , k tó r y  z a j­
m u je  się p od s taw o w ą  w  o rędz iu  
k a n c le rza  B ra n d ta  te m a ty k ą  je d  
ności n a ro d u  n iem ieck iego . To 
w ła ś n ie  u trz y m a n ie  tezy  o je d ­
ności n a rod u  n iem ie ck ieg o  b y ło  
m yś lą  p rz e w o d n ią  o rę dz ia  k a n ­
c le rza  i  pos łu ży ło  za p rzes łankę  
do n ieu zn aw an ia  N R D . We 
w s p o m n ia n y m  k o m e n ta rzu
„N eues D e u tsch la n d ”  s tw ie rd za  
się w p ro s t —  n a w ią z u ją c  do p o -

Zanik pasażerskiej
komunikacjfl 

kolejow ej w  USA
N O W Y  J O R K  P A P . W  S tanach Z jednoczonych  postępu je  p ro  

ces za n ik u  p asażersk ie j k o m u n ik a c ji k o le jo w e j. O to  k ilk a  c y fr  
i lu s tru ją c y c h  te n  proces. W  1959 ro k u  w  U S A  ku rs o w a ło  1200 
poc iągów  pasażerskich. O becnie  je s t ic h  je d y n ie  400. P rzed  
10 la ty  u trz y m y w a n o  w  ru c h u  30 tys . pasażerskich  wagonów . 
Obecnie k u rs u je  ic h  13,5 tys iąca. W  1959 ro k u  k o le je  p rze w io  
Ely ponad 22 m ld  pasażerów , w  zeszłym  ro k u  12 m ld .

Z L IK W ID O W A N O  szereg 
w a żnych  połączeń, n p . C hicago 
n ie  m a  ju ż  po łączenia  k o le jo w e  
go  z  szeregiem  s ta n ó w  p o łu d n io  
w y c h  i  g ro z i m u  lik w id a c ja  po 
łączen ia  pasażerskiego z  K a l i ­
fo rn ią . N ie  m ożna do jechać ko ­
le ją  z  N ow ego J o rk u  do N o w e j 
A n g li i .  N a jp ra w d o p o d o b n ie j z l i ­
k w id o w a n iu  u leg n ie  l in ia  łączą­
ca N o w y  J o rk  z Chicago.

P R O C E S  ten  je s t w y n ik ie m  d w u  
c z y n n ik ó w . C o raz  w ię ce j osób po­
d ró ż u je  sam o ch o d a m i i sa m o lo tam i, 
a  u trz y m y w a n ie  l in i i  p as ażersk ich  
s ta je  się co ra z  m n ie j op łac a ln e . Je ­
d en a śc ie  n a jw ię k s zy c h  przeds ię­
b io rs tw  k o le jo w y c h  tra c i obecn ie  
ro c zn ie  118 m in . d o la ró w .

B a d a n ia  nad  p rocesem  z a n ik u  ko ­
le jo w e j k o m u n ik a c ji pas aże rsk ie j, 
p rze p ro w a d zo n e  przez o d p ow ied n ią  
k o m is ję  ko n g re so w ą w y k a z a ły , że 
proces ten  p rzyn o s i społeczne szko­

d y . L ik w id u je  się lin ie  p o trzeb n e  1 
n a d a l uczęszczane. P roces tein szcze­
g ó ln ie  u d e rza  w  in te re s y  n a juboższej 
części spo łeczeństw a , k tó ra  k o rzy s ta  
z k o le i ja k o  n ajta ń sze go  śro d k a  k o ­
m u n ik a c ji.

P O D C ZA S  obrad  k o ­
m is j i  o b ro n y  na rod o ­
w e j w e  F ra n c u s k im  
Z g ro m a dze n iu  N a rodo ioym , 
m in is te r  D ebre  w y g ło s ił 
ośw iadczen ie  na  tem a t d o ­
s taw  b ro n i d la  L ib i i .  M . in . 
F ra n c ja  dosta rczyć m a  te ­
m u  k ra jo w i 50 sam o lo tów  
ty p u  „ M irag e  

N a z d ję c iu : sam o lo t „ M i-  
ra g e " je de n  z 50, k tó re  
m a ją  być  dostarczone d la  
L ib i i .

(C A F -U P I- te le fo to )

Polska wystawa
w Duesseldoriie

D U E S S E L D O R F  P A P . W  ra m a c h  
ta rg ó w  m ię d zy n a ro d o w y c h  o d b y ło  
s ię  tu  w  sobotę 24 bm . o tw a rc ie  
p o ls k ie j w y s ta w y  e k s p o rto w e j, zo r­
g a n iz o w a n e j p rze z  P IH Z  i Iz b ę  H a n  
d lu  P rze m y s ło w e g o  w  D u esse ldor- 
f ie .  W  czasie o tw a rc ia  obecni b y l i  
m in is te r  H a n d lu  Z ag ra n iczn e g o  
P R L , Ja n u sz  B u ra k ie w ic z  i  szef 
p o ls k ie j m is ji  h a n d lo w e j w  K o lo ­
n ii, W a c ła w  P ią tk o w s k i.

Eksperci
przestrzegają
przed skutkami
broni B i  C

G E N E W A  P A P . Z as tos ow an ie  b ro  
n i c h e m ic z n e j 1 b ak te r io lo g ic zn e j 
m oże sp o w odow ać n ie op isane n ie ­
szczęścia — s tw ie rd z a ją  ek sp e rc i z  
11 k r a jó w , k tó rz y  p rz e d s ta w il i spe­
c ja ln e  s p ra w o zd a n ie  n a te n  te m a t  
o b ra d u ją c e j w  G e n e w ie  sesji Ś w ia ­
to w e j O rg a n iz a c ji Z d ro w ia .

S tw ie rd z a ją  o n i, że  n ie z w y k le  
tru d n o  je s t  p rze w id z ie ć  nas tępstw a  
zas tos o w a n ia  te j b ro n i, p o n iew aż  
w s zys tk o  z a le ż y  od s k o m p lik o w a ­
n y c h  i  s ta le  z m ie n ia ją c y c h  się czyn  
n ik ó w  o c h a ra k te rz e  m e te o ro lo g icz  
n y m , f iz jo lo g ic z n y m , e p id e m io lo ­
g ic z n y m  itp .

E k s p e rc i z z a n ie p o k o je n ie m  s tw ie r  
d z a ją , że w  c ią g u  osta tn ic h  la t  
w zro s ło  w y k o rz y s ta n ie  ś rod k ó w  psy  
ch o to k s y c zn y c h . U S A  na p rz y k ła d  
zas tos o w a ły  w  W ie tn a m ie  o k o ło  50 
to n  ty c h  ś ro d k ó w .

S p ra w o zd a n ie  w s k a zu je  n a szcze 
g ó ln e  n ie be zp ie cze ńs tw o  stosow ania  
b ro n i b a k te r io lo g ic z n e j. C z te ry  to ­
n y  ś ro d k ó w  b a k te r io lo g ic zn y c h  
, ,V - X ”  w  o k re ś lo n y c h  w a ru n k a c h  
m e te o ro lo g ic zn y c h  m ogą spow odo­
w a ć  ś m ie rć  od  50 d o  180 tys . lu d z i.

E k s p e rc i w z y w a ją  w s zys tk ie  k r a ­
je ,  b y  p rz e s trz e g a ły  re z o lu c ji O N Z , 
z a b ra n ia ją c e j s to so w an ia  tego  ro ­
d z a ju  b ro n i m a s o w e j zag ład y .

Z a t o n ą ł
francuski trawler

L O N D Y N  P A P . N a  O cean ie  A tła n  
ty c k im , w  p o b liżu  w y s p y  SciU y Is -  
les, o k o ło  40 k m  na zachód od  w y ­
b rz e ż y  K O irnw atii (W . B ry ta n ia ) , z a ­
to ną ł 120-tonow y f ra n c u s k i t ra w le r  
, .B u ce n  ta u  re ” .

W e d łu g  o sta tn ic h  d on ies ień , ra ­
d z ie c k i s ta te k  „ T o ila ”  u ra to w a ł k a ­
p ita n a  i  5 m a ry n a rz y  i  w  da lszy m  
ciągu  p ro w a d z i p o szu k iw a n ia  4 
cz ło n k ó w  za łog i.

u trw a le n ia  p o d z ia łu  i  zo b o w ią za ła  
się a ż  do  r. 2005 u trz y m a ć  obecny  
sta n . U tra c iła  ona w ię c  w s ze lk ie  pra  
w a  do p rz e m a w ia n ia  w  im ie n iu  n a ­
ro d u  n ie m iec k ieg o .

W  k o m e n ta rzu  p rzy p o m in a  s ię  w y  
p o w ie d ź  W a lte ra  U lb r ic h ta  n a k o n ­
fe re n c ji p ra s o w e j, że n ie m ie c k ie  
państw o  n a ro d o w e  p o w sta ło  w  1871 
r. p rz y  p o m o cy k r w i  i że laza  i  że 
w e  k r w i  i że la z ie  zg in ę ło  w  1945 r. 
D o  czasu, k ie d y  n ie m ie c k a  k las a  ro ­
b o tn ic za  — zg o d nie  ze zn an ą  tezą  
M a rk s a  i  Enge lsa — n ie  u k o n s ty tu ­
u je  s ię  sam a ja k o  n a ró d , d o p ó ty  n ie  
b ęd z ie  z je d no c zo n yc h  N ie m ie c . D r o ­
ga zaś do u tw o rz e n ia  zje d no c zo n yc h  
s o c ja lis ty czn y ch  N ie m ie c  je s t  jesz­
cze d a le k a . W  z w ią z k u  z ty m , na 
p o rzą d k u  d n ia  n ie  s to i obecnie z.jed 
n o c ze n ie  N ie m ie c .

W  K O M E N T A R Z U  s tw ie rdza  
się, że k a n c le rz  B ra n d t p o s ta w ił 
tezę, że oba p ań s tw a  n ie  m ogą 
w za je m n ie  d la  siebie  być  za gran i 
cą, a jednocześn ie  s tw ie rd z ił,  iż  
N R D  n ie  je s t je d n y m  z k ra jó w  
N R F . P ow s ta je  w ię c  p y ta n ie , 
czy N R D  je s t k ra je m  n iczy im , 
czy też  k ra je m  p ro w iz o ry c z n y m . 
W szys tk ie  te  sprzeczne tw ie rd z e  
n ia  k a n c le rza  N R F  św iadczą, że 
B o n n  n ie  chce tra k to w a ć  N R D  
ja k o  w  p e łn i sam odzie lnego pod 
m io tu  p ra w a  m iędzynarodow ego, 
wobec k tó reg o  p o d e jm u je  się 
w iążące  zobow iązania .

T A D E U S Z  D E R Ł A T K A  
(In te rp re ss )

iz r a e ls k ie
pozycje

na Synaju
K A IR  P A P . R ze c zn ik  w o js k o w y  

Z R A  z a k o m u n ik o w a ł, że w  sobotę  
lo tn ic tw o  eg ips k ie  d o ko n a ło  trzech  
siLnych, sk o n ce n tro w a n yc h  n a lo tó w  
n a  iz ra e ls k ie  p o zyc je  n a S y n a ju .

O  godz. 10, czasu lo k a ln e g o , sam o  
lo ty  e g ips k ie  z a a ta k o w a ły  o b ie k ty  
iz ra e ls k ie  w  E l-S z a tt, a ta k że  n a  
w schód od K e b r itu , w  p o łu d n io w ej 
części s tre fy  K a n a łu  Su es kiego. 
W cześn ie j E g ip c ja n ie  b o m b ard o w a li 
iz ra e ls k ie  o b ie k ty  w o js k o w e  w  p o b li 
żu E l-A r is z  n a ś ród z iem n o m o rs k im  
w y b rze żu  S y n a ju . E g ip s k ie  sam olo­
ty , lecące n a  m a łe j w y so k oś ci, n ie  
n a p o tk a ły  żadnego o p o ru . W szys tk ie  
p o w ró c iły  b ezp ie czn ie  do  sw o ich

S o b o tn i ra n n y  n a lo t n a  E l-A r is z  
b y ł d ru g im  a ta k ie m  Jo jn ictw a Z R A  
na to  m ia sto . W  no cy  z  p ią tk u  n a  
sobotę sa m o lo ty  eg ips k ie  ró w n ie ż  a -  
ta k o w a ły  p o zyc je  iz ra e ls k ie  w  p o b li 
ż u  E l-A r is z .

R ze c zn ik  d o d a ł, że e g ips k ie  m y ­
ś liw c e b o m b a rd u ją c e , es ko rto w a n e  
p rzez  sa m o lo ty  m y ś liw s k ie , zn is zczy  
ły  iz ra e ls k ie  f o r ty f ik a c je  i o b ie k ty  
w o js k o w e  w  E l-S z a tt. E k sp lo z je  iz ­
ra e ls k ich  m a g a zy n ó w  a m u n ic ji b y ły  
w id o c zn e  z zachodniego  b rzegu  K a ­
n a łu  S ueskiego.

N IE Z W Y K Ł E G O  O D ­
K R Y C IA  d oko na ła  na p u ­
s ty n i G o b i ra d z iecko -m on - 
go lska  w y p ra w a  p a leon to ­
logiczna, p oszuku jąca  ś la­
d ów  p re h is to ryczn ych  zw ie  
rzą t. Z na lez iono  tam  m ia ­
n o w ic ie  ja ja  d inozaura , k tó  
re  s tan o w ią  u n ik a ln e  w y ­
ko pa liska  tego ty p u  na  
św iecie .

( C A F -P I- te le jo to )

R e f l e k s j e

ZBROJENIA I GOSPODARKA
O P IN IA , J A K O B Y  W Y Ś C IG  Z B R O JE Ń  s ta n o w ił n iezbędny  

bodziec d la  ro z w o ju  gospoda rk i, n ie  m a  ju ż  ty lu  z w o le n n i­
k ó w  w  S tanach Z je dnoczonych  co n iegdyś. W  o s ta tn im  b iu ­
le ty n ie  in fo rm a c y jn y m , k tó ry  n a ro b ił w ie le  ha łasu  w  W a­
szyngton ie , d y re k c ja  d ru g iego  co do  w ie lk o ś c i b a n ku  am e­
ryka ń sk ie g o  —  F irs t  N à tio n a l C ity  B a n k  w  N o w y m  J o rk u  —  
s tw ie rd za , że n a d m ie rn e  w y d a tk i w o jsko w e  h a m u ją  ekspan­
s ję  ekonom iczną, p o w s trz y m u ją  w z ro s t s topy ż y c io w e j o by­
w a te li i  zagraża ją  s ta b iln o śc i cen. D la  p op a rc ia  sw ych  a rg u ­
m e n tó w  e kspe rc i p o w o łu ją  się na  okres po zakończen iu  w o j­
n y  w  K o re i k ie d y  o 9 p roc. ogran iczono  w y d a tk i w o jskow e. 
D ochód n a rod ow y  w z ró s ł w te d y  o  11 proc. Podobną o p in ię  
w y ra z iło  w ie lu  p rz e d s ta w ic ie li k ó ł p rze m ys ło w ych , m . in . 
D a v id  R o cke fe lle r, prezes Chase M a n h a tta n  B an k  i  ekspert 
fin a n so w y , p ro fe so r T r i f f in  z  u n iw e rs y te tu  Y a le , k tó ry  
s tw ie rd z ił z ca łą  stanowczością, że d o la r  odzyska rów now agę  
d op ie ro  w te dy , g dy  p ow ażn ie  o g ran iczy  się budżet P en ta ­
gonu. „

Tego ro d z a ju  p o s tu la ty  s p o tk a ły  się, ja k  b y ło  do  p rz e w i­
dzen ia , z ostrą  re a k c ją  fa b ry k a n tó w  b ro n i, k tó ry m  bardzo  
n ie  podoba się ow a „p a c y fis ty c z n a ”  kam pan ia . N ic  w  ty m  
dziw nego , je ś li w z ią ć  pod  uw agę dochody, ja k ie  ko nce rn y  
zb ro je n io w e  u z y s k u ją  z w yśc ig u  zb ro jeń . W  1968 r. f irm a  
„L o ckh e e d ” , sp ec ja lizu ją ca  się m . in . w  p ro d u k c ji ra k ie t  
„P o la r is ” , z a ro b iła  1,9 m ilia rd a  d o la ró w , k o nce rn  „G e n e ra l 
E le c tr ic ” , w y tw a rz a ją c y  s i ln ik i  o d rzu to w e  i  h e lik o p te ry , u zy ­
s ka ł dochód w  w ysokośc i 1,5 m ilia rd a  d o la ró w , zaś za k ład y  
M ac D onne l-D oug las , z  k tó ry c h  w ychodzą  bom bowce P han - 
to m  i  D oug las A -4  os iągnęły  zysk 1,1 m ilia rd a  d o la ró w .

(m . j.)
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P o  IV  P le n u m  K C  P Z P R

R o a S n ta im S a  
czy koncentrac]a?

Kilka uwag o zapleczu naukowym 
szczecińskiej gospodarki morskiej

w y k o rz y s ta n ia  tego zap lecza. W  
św ie tle  te j  u c h w a ły  n a s u w a ją  się 
p ew ne  u w a g i odnośnie o rg a n iza c ji 
zap lec za  gospodark i m o rs k ie j n a  Po  
m o rzu  Z ac h o dn im . O p ró c z odd z ia łu  
IM  w  Szczecinie is tn ie je  w  Ś w in o ­
u jś c iu  od 1952 r .  o d d z ia ł M o rsk ieg o  
In s ty tu tu  R yba ck iego , za tru d n ia ją c y  
d z is ia j 34 p ra c o w n ik ó w  b ad a w czy ch , 
w e g e tu ją c y  je d n a k  w  c ien iu  sw o je j 
g d y ń s k ie j ce n tra li, n ie  sp e c ja lizu ją c y  
sie w  ty c h  d ziedzinach  k tó re  są w io  
dące w  szczecińskich  p rzed s ię b io r­
stw ach  ry bo łów stw a  d a le k o m o rs k ie ­
go . Od n ie da w n a  is tn ie je  p rzy  Z G R  
ośrodek bad a n ia  h a n d lu  ry bne go , 
m a m y  w reszc ie  od d z ia ł B iu ra  P ro ­
je k tó w  B u d o w n ic tw a  M o rsk ieg o .RO L A  szczecińskiego ośrod- -wykonanych badań i  prac by ły  m. 

ka  portow o-żeg lugow ego, 111 • tak poważne tematy, ja k : „S tu- 
ryback iego  oraz o k rę to w e - dium kompleksowej obsługi zespo- 

go z  ro k u  na  ro k  w zras ta , portowego szczecin -  Swinouj- 
»w iększa  się u d z ia ł p ro d u k c ji i  *=le przez flotę rzeczną i  przybrzeż c ja l n au kow o-badaw czy  szcze-
u s lug  p rze ds ię b io rs tw  m o rs k ic h  ” <t" czy „Rachunek ekonomiczny e m sk ie j gospodarki m o rs k ie j
P om orza  Zachodniego w  o gó l- opłacalności budowy Świnoujścia m e  je s t naw e t ta k  szczupły, je s t 
n y m  d o rob ku  p o ls k ie j gospodar i v  łącznie z pogłębieniem toru doj-
k i  m o rs k ie j. Jednocześnie je d -  “ owego do głębokości u  m -
n a k  ten  dyna m iczn ie  ro z w ija ją -  Trudno zresztą 
c y  się ośrodek m o rs k i pozostaje  wszystkich badań 
w  ty le  pod w z g lę d y  ro zw o ju
zaplecza naukow o-badaw czego, a b y . p rz y n a jm n ie j w  ja k ie jś  m ierze  
choć ro z w ija ło  s ię  w  Szczecinie zaspoko ić  s ta le  w zra s ta ją c e  po trze - 
stosunkow o  szybko s zko ln ic tw o  J j .
w yzsze. N ie s te ty  m im o  W ie lu  W y d a je  się n a to m ia s t, że c e n tra la  
Starań w ła d z  naszego w o je w ód z  in s ty tu tu  M o rsk ieg o  w  G d a ń s k u  n il

tw a  I .m iM ta  ro s w ij r fo  U « ono  r t g S  & S S
z b y t w o ln o  w  specja lnośc iach  kim  m ;m o u p ły w u  6 la t, o d d z ia ł m „ i n v  snnsńb zaspokoić sta le  ros 
m o rs k ic h . Z  w ie lk im  opozn ie- w c ią ż  je s t t ra k to w a n y  ja k o  p la có w  m n k n w o  hadaw -
n ie m  re a k ty w o w a n o  na W y d z ia - ka pom ocn icza, a n ie  s a m o d zie l- nącc p otrzeby n au kow o-ba da w - 

^  —  na nia u tw o rzo no  tu  za k ła d ó w , is t-  cxc szczecińskiego ośrodka  go­
s p o d a rk i m o rsk ie j?

J A K  W IĘ C  W Y N IK A , p o ten-

on  n a to m ia s t rozproszony, n ik t  
n ie  k o o rd y n u je  poczynań posz­
czegó lnych  p laców ek, n ie  u k ie - 

wyim ipracf trzeba  ru n k o w u je  ich  p ra cy  na zagad-
----- ----- ’ • n ie n ia  n a jb a rd z ie j ż yw o tne  d la

szczecińsk ie j p ra k ty k i m o rsk ie j. 
Czy w  te j s y tu a c ji n ic  należa­
ło b y  się zastanow ić nad  jakąś 
fo rm ą  k o n c e n tra c ji tego n au ko ­
wego po te nc ja łu  i  n a jra c jo n a l­
n ie jszego u k ie ru n k o w a n ia  jego 

, P rze d e  w s ży s t-  p ra cy , aby m o ż liw ie  w  m a ksy  -

,  .  . . T - ,,____ •___ _ n a ,  n ie  u tw o rzo no  tu  zak ła d i
l e  In z y m e r y jn o - E k o n o m ic z n y m  n ie ją  ty lk o  p ra c o w n ie , dopiero

resorc iePS specja lność z  zakresu tra n s - dawno podjęto staraj
p o r tu  m orsk iego  n ied a w n o  po- D y s k u s ji na ten te m a t chę t-
■wstała w  P o litech n ice  K a te d ra  spoJu Portowego . -  .

ko w yc h . p ra c o w n ic y  o d d z ia łu  IM  
S zc zec in ie  o tw o rz y li w  ucze ln iach  
P o zn a n ia  i  Szczec ina a  n ie  G d a ń ­
ska.

B u d o w n ic tw a  O krę tow ego  i  n ie  śeie .  . ..
d aw n o  pow o łano  do życ ia  W y - T ra m p o w e j i P rz y  b rze żn e j. W res z- 
,  . ,  c ie d o w odem  n ie dosta teczne j o p ie k id z ia ł R yb ac tw a  M o isk ie g o  W  n au k o W e j ze stro n y  c e n tra li ' je s t  

W SR, w reszc ie  dop ie ro  od ro k u  fa k t ,  że w iększość' p rzew o dó w  n au -  
d z ia ła  W yższa Szko ła  M orska .

PO  w ie lu  u s iln y c h  s ta ran ia ch  w o  
je w ó d zk ic h  w ła d z  p a r ty jn y c h  i  

a d m in is tra c y jn y c h  o ra z  g ospodar- 
’ «zych  w  1954 r .  w  S zczecin ie u tw o -  

rzo n o  o d d z ia ł In s ty tu tu  M o rsk ieg o  
w  G d a ńs ku . W  c h w ili u tw o rze n ia  
o d d zia łu
g d a ń s k ie j -------------- -------- -------
c ó w k a  szybko  się b ęd z ie  ro zw ija ć , 
p rz y  czy m  m ia ła  się ona sk o n cc n tro  
w a ć  z b ie g iem  czasu n a  sa m o d zie l­
n y c h  b ad a n iac h  w  p ew n y c h , w y ­
b ra n y c h  dz ie dz in ac h , k tó re  d o m in u ­
j ą  w  dzia ła lno ś c i p ra k ty c z n e j szcze 
cińsk iego  ośro d k a p o rto w o -że g lu g o ­
w ego.

S w in o u j-  n ie  u d z ie lim y  ła m ó w  nasze j ga- 
Z a k ła d u  E k s p lo a ta c ji Ż e g lu g i z e ^y_

A D A M  K ÏL N A R

D L A  egzotycznych z w ie ­
rzą t, szczególnie zaś d la  
ty c h  pos iada jących  p iękne  
ju t ra ,  od w ie lu  la t  panu ją  
c iężk ie  czasy —  oczyw iście  
za sp ra iuą  e legantek, k tó re  
n ie  ty lk o  żąda ją  od sw o ich  
lu b y c h  p rzys ło w io w e go  ju ż  
k ro k o d y la , a le w  p ie rw ­
szym  rzędzie  o k ry ć  ze skór 
pan te r, oce lo tów , czy zebry. 
Jedyną  b ro n ią  z w ie rzą t są... 
w yso k ie  ceny, ja k ie  trzeba  
p ła c ić  za ju t ra .  To  p o w y ­
że j, z rob ione  z m e ksyka ń ­
skiego ocelota, ko sz tu je  8,5 
tys. d o ła ró w .

w oln ie jszy od  te m p a  rozw o-

Î S S ^ S j a . :  » » » U K a  P - r -czych szczecińskiego  
tow o-żeglugow -ego.

U zg o dn io n y  z c e n tra lą  p la n  n a la ­
ta 1971—1975 p rz e w id u je  że od 1975 
ro k u  lic zba p ersonelu  o d d z ia łu  IM  
w  Szczec in ie w zro ś n ie  do 66 osób, 
w  ty m  m a b y ć  52 p ra c o w n ik ó w  nau  
k o w y c h  <10 d o k to ró w  h a b il ito w a ­
n y c h ). O c zyw iśc ie  będą d z ia łać  
■wspomniane ju ż  d w a  z a k ła d y , k il-O D  c h w ili p o w o ła n ia  do ży - _  _...... ......

Cia o ddz ia łu  IM  W  Szczecinie k a  p rac o w n i o ra z  O środek in fo r -  
m in ę ło  6 la t. J a k im  d o ro b k ie m  .» *« »  N a u k o w o -T e c h n ic z n e j i  K ito -  
,  n o in ie zn e j. C zy  je d n a k  ro zb u d ow a
le g ity m u je  się ta  p laców ka , co o ddzja |U w  1975 r . do tyc h  ro z m ia -  
zd z ia ła ła  na rzecz szczecińskie j 
g osp od a rk i m o rsk ie j?

D z is ia j od d z ia ł IM  za tru d n ia  . .  - „
osoby z tego 33 p ra c o w n ik ó w  n a u k o  d z |'

ró w  p o zw o li zas poko ić  p o trzeb y  nau  
k o w o -b a d a w c ze  szczec ińskich  p rze d ­
s ięb io rs tw  go sp o d ark i m o rs k ie j?  W y  
d a je  się że n ie , że d y n a m ik a  ro z- 

ip iecza n a u k o w e g o  n ie  b ę­
dz ie  dostateczna w  p o ró w n an iu- "  . -  . . . ___ UZie V> in M b n u a .u u

■wych 1 te c h m c z jio -m z y m e ry jn y c ii a  d m jk  ro z w o ju  szc zec ińskie j go
31 a d m in is tra c y jn y c h . N a  p ew no  po . . .  = — . ----------- ...
■ważnym d o ro b k ie m  je s t fa k t,  że
p ra c o w n ik ó w  o tw o rzy ło  p rzew o dy  
d o k to rs k ie , i  m a  o tw a r ty  p rze w ó d  
h a b il ita c y jn y , a 2 p rze w o d y  n a sa­
m o d z ie ln y c h  p ra c o w n ik ó w  nauko -

s p o d a rk i m o rs k ie j, zw łaszc  
n ie s ie n iu  do w io d ą cy ch  d z ie d z in , ja k  
żeg luga t ra m p o w a , p ro b le m y  o rg a ­
n iza c y jn e  i e k s p lo a ta c y jn e  zespołu  
p o rtow eg o , p ro b le m y  żeg lug i p ro -

in u u i ic m ju i  Ki« ę U« ł . . . w „  , n if tw r i h vd ro tec lv n ik i. co pozostaje
w y c h . W res zcie  szczec iński o d d z ia ł s,ł r / ł >oanoś,.j z  d uche m  u c h w a ły  
w y k o n a ł w  ciągu m in io n y c h  6 la t  ™ \ V ” n ™  k C  P Z P K .
126 p rac , z tego znaczną częśc sa­
m o d z ie ln y c h , na z le ce n ie  szczecin-
sk ic h  p rzed s ię b io rstw  g o sp o d ark i U c h w a la  tego P le n u m  m ó w i o po ­
m o rs k ie j. N a jw ię c e j p rac  w y k o n a n o  trz e b ię  k o n c e n tra c ji p o te n c ja łu  n a it-  
z  zak re su  p o rtó w  m o rs k ic h  i  żeg lu  k o w o-b ad a w c zeg o . ra c jo n a ln e j jego  
g l,  a  ta k że  h y d ro te c h n ik i. W śród  o rg a n iza c ji w  ce lu  m a ks y m a ln e g o

Lekarstwo na nieśmiałość
(Rozmouua z Z. Zapasieimczem)

W IE L U  Z N A S  N IE J E D N O K R O T N IE  p o d z iw ia ło  znakom ite  
ro le  Zb ig n ie w a  Z A P A S 1E W IC Z A  w  T V , w ie lu  zna go z an teny  
ra d io w e j. N ie w szyscy je d n a k  w iedzą, że Z b ig n ie w  Z apasicw iez 
in te re s u je  się ró w n ie ż  pracą  pedagogiczną.

W  1956 R O K U  u koń czy ł P ań - ślenia. Bo w  a k to rs tw ie , ja k  
s tw o w ą  Wyższą Szkołę T e a tra l-  chyba  w  żadnym  in n y m  zaw o- 
ną w  W arszaw ie, a w  t rz y  la ta  dzie, n a jg ro źn ie jsze  je s t naśla- 
p óźn ie j rozpoczął p racę ja k o  a - d o w n ic tw o .
systen t Jana  K reczm ara, na w y -  —  Ja k  pan ocenia p rzysz ły  
dz ia le  ak to rsk im . Od czterech n a ryb e k  a k to rs k i?  
la t  p ra c u je  sam odzie ln ie  ja k o  —  W yd a je  m i się, że ty lk o  
a d iu n k t na te j ucze ln i. n ie liczn a  g a rs tka  m łod ych  lu d z i

—  Co pan sądzi o s tud iach  p rzys tęp u jących  do wstępnego 
te a tra ln ych ?

—  Szkoła  tea tra ln a  je s t ucze l­
n ią , k tó ra  ma n a jw ię kszą  lić z - 
bę godzin  w yk ła d ó w . A  w  m ia ­
rę  u p ły w u  la t  p rze d m io ty  p ra k ­
tyczne  będą się rozrastać. Jed­
n ak  w  ram ach tego czasu m oż- _ . . . .
na b y  się pokusić  0 w iększą  s tw ie  w szys tko  z g ó ry  doskona

egzam inu św iadom ie  w y b ie ra  
ten  zawód. W iększość, n ieste ty  
ma bardzo  n ik łą  o rie n ta c ję  w  
ce lach i zadaniach  a k to rs tw a .

A  zupe łn ie  je s t ju ż  źle, gdy 
m łodz ież p rzych od z i na uczeln ię  
z p rześw iadczeniem , że o a k to r

Padmący
e k s p o r t

O L B R Z Y M IE  c ię ż a ró w k i z 
przyczepam i, n a ła d ow an e  po 
w rę b y  g a łą zka m i je d l in y , p rze ­
jeżdża ły  przez k ilk a n a ś c ie  d n i 
przez p u n k t g ra n iczn y  w  Ś w iec­
k u  na  Z ie m i L u b u s k ie j, p rze ­
wożąc za g ran icę  w o n n y  i cen­
ny, ja k  się o kazu je  su row iec 
e kspo rto w y  do w y ro b u  p ach n i- 
deł.

D o da jm y, że su row iec  ten  w y  
s tępu je  u nas bardzo  liczn ie , że 
obcięcie  z dużego d rzew a  k i l ­
k u  lu b  k ilk u n a s tu  św ieżych  ga­
łązek  b y n a jm n ie j n ie  zuboża 
naszych lasów , a k ra jo w i p rz y ­
sparza dew iz. Sama ty lk o  N R F  
k u p iła  w  Polsce 800 ton  ga łą ­
zek. (al)

M a  na juhasy
T Y M  R A Z E M  w  S zw e c ji zapa 

n ow a la  m oda na p o lsk ie  w y io -  
b y  s ty lizo w a ne  na góralszczyz­
nę. Je dn ym  z ta k ic h  w yrob ów , 
cieszących się n ie  b y le  p o p u la r­
nością  w  S k a n d y n a w ii są m e­
b le  ty p u  „Ju h as ”  w y ra b ia n e  
przez sp ó łd z ie ln ię  im . N o w o tk i 
w  O lsz tyn ie . M e b le  te  s tanow ią  
ca ły  k o m p le t w e  w zo rach  lu ­
d ow ych , bogato d e ko ro w a ny  i 
rzeźb iony. P ie rw szych  300 „J u ­
hasów ”  ju ż  opuśc iło  p o r t w  
G dyn i, k ie ru ją c  s ię  p rosto  na 
M a lm oe . (ał)

„O11 się nie uczy i nigdzie nie pracuje“

KTO TEMU WINIEN ?
PR ZE D  sto łem  p re z y d ia l­

n y m  s iedzi ch ło p a k  z pod 
b ity m  ok iem . P rzyszedł 

tu ta j pod e sko rtą  m a tk i i  o jca. 
T e raz  sp uśc ił g łow ę  i  ze rka  t y ł  
ko  od czasu do czasu, bo o n im  
m ow a.

—  D o s ta ł za k ra d z ież  p o p ra w  
czaka  z zaw ieszeniem .

—  K i lk a  m ies ięcy tem u  rz u c ił 
naukę  i  z n ud ów  c h u lig a n i.

—  Z a jm ie  się iy m  m il ic ja . A  p a n i 
ra d z im y  z w ró c ić  się do  Sąd-u d la  
N ie le tn ic h  z p rośbą o w y zn ac zen ie  
k u ra to r a  d la  sy n a . O n p a n i p om o­
że w y c h o w a ć  d zie ck o.

K O B IE T A  w y c h o d z i z p ła cze m . 
C z ło n k o w ie  k o m is ji s łu ch a ją  te ra z  
in n e j osoby. M ó w i m a llca , k tó ra  
zg ło s iła  się z synem  Jan u sze m :

— O n n ig d z ie  n ie  u czy  się i  n ie  
p ra c u je . P roszę o  um ieszczen ie  
c h łop c a  w  h u fc u  p ra c y .

— Prośba zo stan ie  s p e łn io n a  —  pa  
d a  o d p ow ied ź .

S yp ie  s ię  ca ła  l i ta n ia  ska rg . K o le jk a  d z ie w czą t i  ch ło p c ó w  p o -  
A le  czy je d y n ie  ch łop a k  z a w i- s u w a  się d a le j. 
n il?  R o zm o w y, p e rs w a z je , pom oc.

C Z Ł O N K O W IE  K O M IS J I m ó w ią  
ż a lą c y m  się ro d z ic o m : „P o n o s ic ie  
ta k że  o d p ow ied z ia ln o ść” .

—  P rze c ież  na n ic zym  m u  n ie  zb y  
w a ło  — b ro n i się o jc iec .

J e d n ak  c zy  tro sk a  o  u b ra n ie  i  n a ­
k a rm ie n ie  d ziecka w y c z e rp u je  ob o ­
w ią z k i rodziców ?  C zy  k o n tro lo w a li 
postępy sy n a w  n auce, c zy  zn a li 
ko le g ó w , z  k tó ry m i p rze b y w a ł?  
C zy...?

N asu ioa się  jeszcze u ń e le  p y ta ń . 
R odzice ch łopca, być m o że , n ig d y  
się n ie  z d o b y li na tę re fle k s ję . D la  
tego n ie  m ogą, czy n ie  ch c ą  z ro zu ­
m ie ć , że  na ic h  b a rk i spada znac z­
n a część o d p ow ied z ia ln o śc i za  postę­
p o w a n ie  d z ie c k a .

G o rz k a  je s t  la  p ra w d a . A le  ,.u -  
rodzonego  in n ie d z ie lę ”  trze b a  r a ­
to w ać . Jeszcze je s t  czas; je s t  do ­
b ra  w o la  s p o łe czn ikó w . C z ło n ko w ie  
K o m is ji d. s. K ie ro w a n ia  M ło d z ie ­
ż y  do P ra c y  i  N a u k i, d z ia ła ją c e j 
p rz y  P re zy d iu m  M R N , n ie  szczędzą 
sta rań  i t ru d u . Z b ie r a ją  się co d ru ­
g i w to re k .

P R Z E Z  P O K O J  K O M IS J I p rz e w i­
ja ją  się d z ie s ią tk i dz ie w czą t i  
ch łop c ó w  n ie  uczą cy ch  się i n ig ­
d z ie  n ie  p ra c u ją c y c h . J a k  nasz zna  
jo m y  c h ło p a k , k tó ry  te ra z  ze w s ty ­
du  p o c h y lił n isko  g łow ę .

— D o  ro b o ty , do p ra c y ; c h c ia łb y m
iść  —  m óuń. (

— N ie  m asz u k o ń c zon e j szk o ły  
p o d staw o w ej i  żad e n  z a k ła d  c ię  n ie  
z a tru d n i.  M usisz się uczyć.

K o m is ja  p o stan a w ia , że  c h łop a k  
będzie  uczęszczał do w y zn a c zo n e j 
szk o ły . O trz y m a  s k ie ro w a n ie . N a ­
u k ę  p o w in ie n  rozpocząć ju ż  ju tro .  
C h ło p iec  p rz y rz e k a , że w ró c i 
szk o ły . W  w y p e łn ie n iu  tego po sta ­
n o w ie n ia  pom oże m u  k u ra to r , k tó ­
r y  n im  się za o p ie k u je .

D o  p o k o ju  w chodzi te ra z  z a p ła k a ­
n a  ko b ie ta . Z g ło s iła  się tu  z w ła s ­
n e j chęci. B ez w stępu  d z ie li się 
s w o im  w ie lk im  k ło po tem .

— To  się zaczęło  w  u b ie g ły m  ro ­
k u . S y n  k i lk a  ra zy  o p u ś c ił le kc je . 
W  ty m  ro k u  w  ogóle do szk o ły  nie 
c h o d z i. T e ra z  ty lk o  k o led zy  p rz y ­
chodzą pod o k n a  i  go  wywoskują. 
C h ło p iec  często n ie syp ia  w  dom u.

— J a k  do tego doszło?  —  p y ta  
p rzew o dn iczą cy  k o m is ji .

— N ie  ż y ję  z m ę że m , a chłopcu  
p o trze b a  m ę s k ie j rę k i.

— J a k ie j p o m o cy  p a n i od  nas o -  
cz o ku je?

—  Proszę w y k ry ć , k to  m i d e p ra w u  
j e  syna.

A Z  Z A L  B IE R Z E , g dy  się pa 
t rz y  na tę  g rom adkę . M a ją  rę ­
ce proste , zd row e nog i, m a ją  
m łodość i  s iłę . M ó w i się o n ich  
je d n a k : m o ra ln ie  zagrożeni. Re­
edukac ja  n ie  je s t prosta , choć 
k o m is ja  czyn i w szystko , co w  je j  

m ocy. D z ia ła n ie  spo łeczn ików  nie 
ogran icza  się ty lk o  do m echa­
n icznego w rę cza n ia  w z y w a n y m  
co 2 tyg o d n ie  m ło d y m  lu dz iom  
sk ie ro w a ń  do szkó ł lu b  do p ra ­
cy. C z ło n kow ie  k o m is ji p rzepro  
w a d za ją  w y w ia d y  śro d ow iskow e  
o sw ych  podop iecznych, ro zm o ­
w y  z n im i sam ym i, ieh ro d z i­
cam i i  o p ie ku na m i. D e w iza  k o ­
m is ji b rz m i: przede w s z y s tk im  
p e rsw az ja  a d op ie ro  potem  sank 
cje . S korzys tano  z n ich  ty lk o  
w  n ie lic z n y c h  w yp ad ka ch .

P rze d  k o m is ją  s ta je  w ła ś n ie  
„c b w b o y ”  w  sk ó rzan e j ku rtc e .

— I le  skończy łeś k la s ?
— A  sześć...
— Co m asz z a m ia r  ze  sobą zrobić?
— A  n ie  w ie m ...

P . S T A N D O

K r z y ż ó w k a  n r 5
P o z io m o : 1. P rz e n ik liw y  ch łód , 5. 

K osaciec, 7. R o d za j p o m n ik a , 8 
D rze w o  liściaste , 10. P io n o w y  chod­
n ik  w  k o p a ln i, 12. O k a za ła  b u d ow la , 
14. D a w n ie j w  że la zk u , 16. W y ż y n ­
n a k ra in a  w  p łn .-w s c h . A fry c e , 18. 
A m e ry k a ń s k i w i lk ,  19. „Je z io ro  ła ­
b ęd z ie” , 21. M ias to  w  p ld .-za e h . C ze  
ch o s lo w a c ji, 24. R o d za j s k rz y n i, 27. 
P rz y rz ą d  g im n a s ty c zn y , 29. Jedna z 
p la ne t u k ła d u  słonecznego, 30. M ia ­
ra  czasu, 31. K o lo r  w  k a rta c h , 32. 
R o d za j sieci ry b a c k ie j.

P io n o w o : 1. In s ty tu c ja , p rzeds ię­
b io rs tw o , 2. R zec zo w y lu b  p ie n iężn y , 
3. G a tu n e k  g ru szy , 4. M ia ra  od le­
głości, 5. L ite ra  fo n e ty c zn ie , 6. Im ię  
żeńskie , 9. C h a ra k te ry s ty k a , re la ­
c ja , 11. P o la n a , p oręba , 12. C z ło w ie k  
d o św iad c zon y  w  ja k ie jś  d z ie dz in ie , 
13. M ia ra  c ięża ru , 15. M a ła  U rszu ­
la , 17. P ie rw ia s te k  chem . o 1. a t. 39, 
19. K o m p o zy to r  w ę g ie rs k i o ś w ia to ­
w e j s ław ie  (1881—1945), 20. O tw a r ty  
w a g on  k o le jo w y , 22. A tr y b u t  k e ln e -  

23. S ta n  w  U S A , 25. Część u -

p rzęży  ko ń s k ie j, 26. Im ię  męskie,- 
28. P a ń stw o w e m a ją tk i z ie m sk ie  
(s k ró t) , 29. Jedno  z zakończeń g ry  
szachow ej.

R o zw ią za n ia  p ro s im y  nadsyłać pod  
adresem  re d a k c ji, p l. H o łd u  P ru s ­
kiego  8 do 4. I I .  b r. z do p isk ie m  
n a k o p e rc ie  „ K rz y ż ó w k a  n r  5” . >

R O Z W IĄ Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W K I N R  3

P o z io m o : k o n tu a r, ek spe rt, m o­
d rze w , in e rc ja , ko m is ja , k a w io r , 
w rz o s f  O slo , za ta rg , szory , n io b , ru ­
no , z lew , la b iry n t.

P io n o w o : k o m ik s , te rm it, re w ia , a -  
ste r, p e jcz, a tla s , p rognoza, fa lk o -  > 
n et, w z ro k , k r z y k , w e te ran , B i.

N a g ro d y  k s ią żk o w e  w y lo s o w a li: R . 
C ięg o tu ra  — Szczec in , ul. M o ch n ac­
k ieg o  l l ,  St. Pas-zkiewicz -  C hosz- - 
czno, u l. W o js k a  Polskiego 7 i J. 
Lo-ziński -  Szczecin , u l. T ra u g u tta  68.

N a g ro d y  do od eb ra n ia  w  re d a k c ji*  
I I I  p ., p o k . 53.

n le n s y fik a c ję  s tud ió w . W a rto  
też zaufać studentom , że są 
lu d ź m i doros łym i, ro zu m nym i, 
z d o ln y m i do samodzie lnego m y-

„ P IS Z  K R Ó T K O . Z W IĘ Ź L E ! ”  -  
w b ija n o  p rze d  la ty , ja k o  je d n o  
p ie rw s z y c h  p rz y k a z a ń  
d z ie n n ik a rs tw a . D z iś  w a g ę  m a te r ia  
Ju n ie rz a d k o  o cen ia  s ię  ilo ś c ią  stro n  
m a szynop isu . „ T o  d u ż y  a r ty k u ł”  -  
słyszę w k o ło . I  rze c zy w iś c ie  — 5 
s tro n  m a szy nop is u . W  d r u k a r n i bę

ca jące zapow iedzi ja k :  „a u d y c ja  
o E t o w i  pub licys tyczn a ” , „p ro g ra m  re - 

materia d a k c ji ekonom icznej” , „d y s k u ­
s ja ” , „p ro g ra m  f i lm o w y ” .

Z W IĘ Z Ł O Ś Ć , L A P ID A R N O Ś Ć  —
_____  _______ . . oto c e c h y , k tó re  szczegó ln ie  w y d a ją
dą to  k o la n e m  u p yc h ać , a c z y te ln ik  sj«  jjy ó  c n o ta m i d o b re j ro b o ty  le -  
le d w o  o k ie m  rz u c i n a t y tu ł.  le w iz y jn e j.  To  zd ec yd o w a n ie  się

Ó W  W S TĘ P  b y l m i k o n ic c z -  ™  p 5 i » b la ™ S
n y  n ie  t y le  z e  w z g lę d ó w  p a n e -  r iie  ły jK o w śród  m ło d y ch , T e ie w iz y j 
g ir y c z n y c h  ( c a ły  te n  t e k s t  m ie -  n e m u  E k ra n o w i M ło d y c h . R e p o rta ż
U d  d o  n a  1 « ¡tro n ie  m n s / v n o n i -  fh m o w y  p rze p la ta  się tu  z. d y s k u -  S U  Się n a  1 s u o n ie  m a s z y n o p i  ę j .? w  sl.u d ło . a re w ia  m o d y  sąsia-

su), i l e  ja k o  w p r o w a d z e n ie  dodMj e 2 m m i-k o n c e r te m .

Pochwala krótkich form
O D  L A T  re d a kc je  czasopism 

z w ra c a ją  się, p rz y  różnych  oka­
z jach , do sw o ich  c z y te ln ik ó w  
p y ta ją c  ic h  w  w ie lu  w y m y ś l­
n ych  a nk ie tach  m. in . o to, czy 
w o lą  m a te r ia ły  d łu g ie  lu b  też 
o d w ro tn ie  —  może to  w ła śn ie  
k ró tsze  fo rm y  są d la  n ic h  b a r­
d z ie j „c z y te ln e ” . O czyw iśc ie  
zdecydow ana w iększość osób 
w y p o w ia d a  się za k ró tk im i m a ­
te r ia ła m i, re d a k to rz y  ze s m u t­
k ie m  zapozna ją  się z ty m i (do­
b rze  im  zresztą z g ó ry  zn an ym i) 
re z u lta ta m i, p rze kazu ją  następ­
n ie  c a ły  m a te r ia ł a n k ie to w y  do 
a rc h iw u m  a sam i s ia da ją  do 
m aszyny i  piszą... „k o b y ły * ’.

tem a tu , k tó ry m  je s t na dzień 
dz is ie jszy  sp ra w a  tzw . k ró tk ic h  
fo rm  te le w iz y jn y c h . N ie  w y d a je  
się, a by  s ta ra  ż u rn a lis ty c z n a  
zasada i,p isz k ró c e j!”  n ie  da ła  
się zastosować do T V . W ręcz p rze 
c iw ń ie  —  ja k  w ie le  p o z y c ji w y  ma 
ga tu  ene rg icznych  s k ró tó w ! 
A  hasła  d n ia  w  ro d za ju  „m ó w  
m a ło , a rozsądn ie !” , „n ie  ją k a j 
się, oszczędzaj taśm ę f i lm o w ą  
i  m a g n e to fo no w ą !”  p o w in n y  za­
w isn ą ć  nad b iu rk ie m  każde­
go k ie ro w n ik a  dz ia łu . W ó w ­
czas, być może z  w iększą  ochotą 
i z a u fa n ie m  decyd ow a libyśm y  
się na w łą cze n ie  a p a ra tu  g dy  w  
p ro g ra m ie  czy tam y  ta k  zachę-

P rzyk ła de m , ja k  w ie le  m ożna 
p ow ied z ie ć  n ie nadużyw a jąc s łów  
(an i czasu), jest d la  ń in ie , od 
począ tku  swego is tn ie n ia  m aga­
zyn „K o n ta k ty ” . To  p ra w da , iż 
tem a tyka , k tó re j do tyka  n ie ­
rza d ko  sam a w  sobie je s t a tra k ­
cy jn a , a le  przecież a u to rz y  n ie  
id ą  na ja kąś  tan ią  sensacyjność, 
s ięga ją  g łęb ie j, p e n e tru ją  z ja ­
w is k a  i zdarzenia. N acze lnym  
w a lo re m  ich  m ik ro re p o rta ż y  jes t 
rzete lność, znajom ość spraw  
k tó ry m i się za jm u ją , u m ie ję t­
ność ześrodkow ania  się na is to ­
cie  tem atu , w reszcie i to, co na­
zy w a m y  „re p o r te rs k im  zębem ” .

V O X

łe  w ie . N ie  bez w in y  też tu  
szko ły  średnie , k tó re  za m a ły  
nac isk  k ła d ą  na za in te resow a­
n ie  h u m a n is tyką .

—  Czy szko ła  ksz ta łc i ró w ­
n ież  a k to ró w  d la  f i lm u  i  te le ­
w iz j i?

—  A k to rs tw o  je s t jedno. 
K s z ta łc ić  m ożna ty lk o  różne 
ś ro d k i w y ra z u , k tó ry m i p os łu ­
g u je  się a k to r  na scenie bądź 
p rzed kam erą. O ich użyc iu  de­
cydu je ... odległość. K a m e ra  n ie  
znosi n a d m ie rn e j eksp res ji — 
szerokiego gestu, zanadto  w y ra ­
z is te j m im ik i,  donośnego głosu, 
tego w szys tk iego  co je s t koniecz 
ne p rzed ram pą.

—  Co s k ło n iło  pana do a k ­
to rs tw a?

—  N ieśm ia łość.
__  9 9 4
—  N a jp ie rw  n ieśm ia łość spo­

w o do w a ła , że d ługo  n ie  p rz y ­
znaw a łem  się do tego, że chcę 
być  a k to re m . W  dom u wszys­
cy b y l i  p rze kon an i, że in te re su ­
je  m n ie  w y łą c z n ie  m a tem a tyka , 
a w y b ó r s tu d ió w  p o lite c h n ic z ­
n ych  to  p rze kon an ie  u tw ie r ­
d z ił. Po ro ku  je d n a k  zrezygnow a 
łe m . W s ty d liw ie  sk ry w a n e  sk łon  
ności b y ły  s iln ie jsze . A k to rs tw o  
narzuca  oko licznośc i zm usza ją ­
ce do p rz e ła m y w a n ia  n ieśm ia ­
łości.

—  C zy m a tem atyczne  zdolnoś 
c i p rz y d a ją  się panu  w  zaw o­
dzie?

—  C hyba  ta k . P om agają  w  
k o n s tru k c ji ro li.  w  uśc iś len iu  
zadań  a k to rs k ic h .

R o zm a w ia ła :
M A R Y L A  C IIU D Z Y N S K A

SZG wyjaśniają.
W  Z W IĄ Z K U  z a r ty k u łe m

zam ies zczo n y m  w  „K u r ie rz e  
S zc zec iń sk im ” w  <iniu 11 stycz  
n ia  b r . p t. „ Ż y c ie  n ie  ty lk o  to  
w a rz y s k ie ”  — D y re k c ja  Szcze­
c ińsk ich  Z a k ła d ó w  G a stro n o ­
m ic zn y c h  w y ja ś n ia :

1. P o  za p o zn a n iu  się z w /w  a r ­
ty k u łe m  i  u zy s k a n iu  w stępnych  in ­
fo rm a c ji s tw ie rd z il iś m y , że op isane  
zajśc ie  m ia ło  m ie js c e  w  n as zym  lo ­
k a lu , w  re s ta u ra c ji ..P a lo m a ”  w  
d n iu  27 g ru d n ia  1969 r.

2. W  d n iu  14 s ty czn ia  b r . zosta­
ła  p o w o ła na  k o m is ja  ce lem  s p ra w ­
d zen ia  fa k tó w .

3. K o m is ja  ta  w  d n iu  16 s ty czn ia  
b r . p rze p ro w a d z iła  w  re s ta u ra c ji 
„ P a lo m a ”  szczegółow e dochodzenie  
i  s tw ie rd z iła  co n as tę p u je :

a) op isa n y  w  „ K u r ie r z e  S zczeciń­
s k im ”  fa k t  m ia ł m ie jsce i n ie  za ­
p rzec za ją  tego  sa m i m u zy c y ,

b) d e d y k a c ja  u tw o ru  m uzycznego  
zosta ła  p rz y ję ta  i w y k o n a n a  n a  k i l  
k a k ro ln ą  p rośbą ko n s u m e n tk i (ze­
spół p o czą tk o w o  o d m a w ia ł sp e łn ie ­
n ia  życ zeń ),

e) k ie ro w n ik  re s ta u ra c ji „ P a lo m a ”  
n a ty c h m ia s t po o d eg ra n iu  u tw o ru  
z w ró c ił u w a gę w s zy s tk im  cz ło nk o m  
zespołu  m u zycznego  n a n ie do p u s z­
cza lną p ra k ty k ę  stosow an ia  d e d y ­
k a c ji m u zyc zn yc h ,

d) z a p y ta n i m u z y c y , co s k ło n iło  
ic h  do  p rz y ję c ia  d e d y k a c ji -  oś­
w ia d c z y li, że n ie  z n a li osoby, k tó ­
re j o d eg ra li u tw ó r p t. „ L a  C om - 
p a rs ita ”  i  za p e w n ia ją , że podobne  
p ra k ty k i n ig d y  n ie  pow tórzą  się.

P O  przeam a 1 i 7,0w an i u w s zys tk ic h  
za is tn ia ły c h  fa k tó w  k o m is ja  b io ­
rą c  pod u w a gę  społeczną s zk o d li­
wość czynu  w y s tą p iła  z w n io s k ie m  
d.o W o je w ó d zk ie g o  P rze d s ięb io rs tw a  
im p re z  A rty s ty c zn y c h  o:

— w y p o w ie d ze n ie  u m o w y  o pracę  
w  t ry b ie  u s taw o w ym  k ie ro w n ik o w i 
zespołu  ob . J e rze m u  G io c h o w s k ie -  
m ri, a b io rą c  pod uw a gę  s z k o d liw y  
as p ek t te j  s p ra w y  o szczegółow e

p rze a n a lizo w a n ie  i je ż e li  to  będzie  
m o ż liw e  zw o ln ie n ie  d y s c y p lin a rn e  
ze s k u tk ie m  n a ty c łim ia s o w y m .

— u d z ie len ie  ostrzeżen ia  ob . A d a ­
m o w i N ie m c ze w s k ie m u  i ob . J a n u ­
szow i C zechow iczow i,

— n a ty c h m ia s to w e  p rzes u n ięc ie  ze 
sp o łu  n a  in n e  m ie jsce p rac y .

D y re k to r  S ZG  
K . R O B A C Z Y Ń S K I

I  J E S Z C Z E  odpis p ism a s k ie ro w  
mego p rze z  S Z G  do W P iA . ,

D n ia  27 g ru d n ia  1969 r .  podczas  
d z ia ła ln o ś c i ro z ry w k o w e j zespół m u  
ty c z n y  w  re s ta u ra c ji „ P a lo m a ”  w y ­
k o n a ł n a z a m ó w ie n ie  z sa li u tw ó r  
„ L a  C a m p a rs ita ” z d e d y k a c ją  ,‘,d la  
p an a S y lw k a , k tó ry  w ró c ił z  d a le ­
k ie j  p o d ró ż j'...”

Z e w zg lę d u  n a  p o w ią za n ie  osoby 
ze św ia te m  przes tępczym  d la  k tó ­
re j b y ł d e d y k o w a n y  u tw ó r — fa k t  
te n  m a  s ze ro k i w y d ź w ię k  społeczny  
m ię d z y  in n y m i zosta ł n a p ię tn o w a n y  
w  „ K u r ie r z e  S zc zec iń sk im ”  z  d n ia  
11 s ty czn ia  1970 r. i  rzu ca  n ie k o ­
rzy s tn e  ś w ia tło  n a d o b rą  atm o s fe rę  
p a n u ją c ą  w  naszych  lo k a la c h . '

D y re k c ja  S Z G  w n io s k u je  w  zw ią z  
k u  z  po w yżs zym  p rz y k ła d n e  u k a ra ­
n ie  zespołu a m ia n o w ic ie :

— w y p o w ie d ze n ie  u m o w y  o pracę  
w  t ry b ie  u s taw o w ym  k ie ro w n ik o w i 
zespołu  ob . Je rze m u  G ro c h o w s k ie ­
m u , a b io rą c  pod u w a gę s zk o d liw y  
as p ek t te j  s p ra w y  w n o s im y  o p rze­
a n a lizo w a n ie  m o żliw o śc i zw o ln ie ­
n ia  d y s c y p lin a rn e g o  ze s k u tk ie m  
n a ty c h m ia s to w y m ,

— u d z ie lić  o s trze żen ia  ob . A d am o ­
w i N ie m c ze w s k ie m u  i  ob. Januszo ­
w i C zec h ow iczo w i,

— przen ieść zespół n a  in n e  m ie j­
sce p ra c y .

D y re k to r
K . R O B A C Z Y Ń S K I

MIKROBAEDEKER SZCZECIŃSKI

Spotkanie przy pompie
TV T IESZCZEG  Ó L N Y  o te j
r V  porze  ro k u  sm ak w o d y  z 

k ra n u  zas ługu je  na  bacz­
ną uw agę n ie  ty lk o  c h em ików  i 
ekspe rtó w  od s ieci w o d n o -ka n a ­
liz a c y jn e j, lecz także soc jo lo ­
gów . O tóż w e d łu g  m o ich  —  po­
b ieżnych  rzecz ja sna  i w y łą c z ­
n ie  a m a to rsk ich  o bse rw a c ji —  
o ż y w iło  się os ta tn io  w  Szczeci­
n ie  życie  to w a rz y s k ie  i  n a s tą p i­
ło  znaczne zacieśn ien ie  w ię z i po 
m iędzy poszczegó lnym i g ru pa m i 
społecznym i. M ia n o w ic ie  —  sma 
kosze, bez w zg lę du  na w y k o n y  
w a n y  zawód i  za jm o w a ne  stano 
w isko , s p o tyka ją  się p rz y  pom ­
pie. R e fe ren t p od s taw ia  w ia d e r­
ko, pan d y re k to r  pom pu je , m a j 
s te r z in ż y n ie re m  c ie rp liw ie  sto 
ją  w  ko le jce , w y m ie n ia ją c  p rzy  
te j o k a z ji o ry g in a ln e  u w a g i o 
życ iu  ja k o  ta k im  i  vo lens no- 
lens poznając się w za je m n ie .

W  T E N  W Ł A Ś N IE  SP O SO B  poz­
n a łe m  p a n a  F e lik s a . P o c zą tko w o  
nasze d ys ku s je  o b rac a ły  się w o k ó ł 
w a lo ró w  s m a k o w y c h  h e rb a ty  „ P ic k -  
n ic k ”  (k tó rą  p ija  p an  F e lik s )  o raz  
h e rb a ty  „ F iv e  o c ło ck”  (k tó rą  p i­
ja m  ja ) .  Z  b ie g iem  czasu p rzes z liś ­
m y  n a  te m a ty  ogóln ie jsze . O sta tn io

p rze d m io te m  naszej d y s k u s ji stal 
się f i lm  „ J a rzę b in a  cze rw o n a ” .

—  F IL M  T E N  — p o w ie d z ia ł pan  
F e lik s , k ie d y  ju ż  n a p o m p o w a ł sw o­
je  w ia d e rk o  i  p rzy s ta n ą ł z boku , 
b y odsapnąć p rz y  p ap ie ro s ie  — je s t  
d z ie łe m  p ra w d z iw y m . T a k a  b y ła  i 
ta k a  je s t  w o jn a , ź  b ło te m  i  ła jn e m , 
p o te m  i k r w ią , e g o izm em  i tch ó rzo ­
s tw e m , pod łośc ią  i  o kruc ieństuzem  
— a le  ta k że  z  w ie lk o du s zn oś c ią  i  
p o św ięc en ie m , k o leże ńs tw em  i  p rzy  
ja ź n ią , b ra te rs tw e m , o d w ag ą  i boha  
te rs tic e m ... Jest to  f i lm  h is to ry c zn y , 
choc iaż osobiście zn am  k i lk u  ticzest 
n ik ó w  b itw y  o K o ło b rze g  i  są o n i 
dziś z a le d w ie  w  p e łn i la t  m ę sk ich , 
c z y li w  w ie lcu  k o s m o n au tó w , ja k  
p o w ia d a ją  o p ty m iś c i w  o ko lica ch  
c z te rd z ie s tk i... T a k . A le  z d ru g ie j 
stro n y  d la  p o k o le fi p o w o je n n y c h  
bittoa o K o ło b rze g  je s t fa k ty c z n ie  
czy m ś ró w n ie  o d le g ły m  ja k  b itw a  
p o tl R a c ła w ic a m i. Jest to  n a tu ra l­
n y  p roces p s y ch o lo g ic zn y . C z y i bo­
w ie m  d la  tego  p o k o le n ia , k tó re  
p rzed e  w s z y s tk im  d źw ig a ło  n a  so­
bie c ię ż a r  f in a łu  w ie lk ie j w o jn y , 
P ils u tls k i pod K ijo io e m  n ie  b y ł 
ró w n ie  o d leg ły  ja k  B a to ry  pod  
P s ko w e m ? ...

Z G O D Z IŁ E M  S IĘ  z w y w o d a m i pa  
n a  F e lik s a . I  d o d a łe m , że m a rzy  
m i się ta k ż e  f i lm , p ra w d z iw y  f i lm ,  
o d tw a rz a ją c y  w ie rn ie  p raw d ę  h isto  
ry c z n ą , o po lsk ic h  la ta c h  1945—1946 
n ad  O d rą  i B a łty k ie m . J a k że  bo ­
w ie m  w ą tłe  i  n ie pe łn e  są nasze f i l ­
m o w e i n ie ty lk o  fiłm o w g e  do ko n a  
n ia  n a ty m  o d c in k u  w  p o ró w n a n iu

z rze c zy w is tą  w ie lk o śc ią  ro b o ty  t y ­
s ięcy b e z im ie n n y c h  bo h ateró w . J a k  
że m a ło  p o s ia d am y d o ku m e n tó w  z 
ta m te j e p o k i, a  p rzede w s zy s tk im  
ty c h  d o k u m e n tó w , k tó re  n a jb a r ­
d z ie j p rz e m a w ia ją  do lu d zk ich  serc  
i  w y o b ra ź n i — f ilm ó w  i fo to g ra fii . 
C o w ię c e j n a w e t to , co w  o w y ch  
d ra m a ty c zn y c h  ch w ila ch  zosta ło  w  
fo rm ie  w iz u a ln e j u trw a lo n e , n a sku  
te k  p rze ró żn y c h  zb iegów  okolicznoś  
ci k iś n ie  gdzieś w  za k a m a rk a c h  
p rze ró żn y c h  a rc h iw ó w , p o k ry te  p y ­
łe m , zap o m n ia n e , n ieuży teczne . C al 
k ie m  n ie da w n o  d op iero  d o ta rłe m  
do cudem  c h y b a  odgrzebanych , n a j 
zu p e łn ie j re w e la c y jn y c h  taśm  f i l ­
m o w y c h , n a k tó ry c h  u trw a lo n e  zo ­
s ta ły  p ie rw sze  d n i Szczecina... Oto  
m ia sto , jeszcze p łonące, oto p o rt  
d y m ią c y  p o ża ra m i i pełen w ra k ó w ,  
f ilm o w a n e  z lecącego „ k u k u ru ż n i-  
k a ”  p rzez  o p e ra to ra  ra dz iec k ie j w o  
je n n e j czo łó w k i f ilm o w e j. O to  
g m ac h  d z is ie jsze j W R N  w p ie rw ­
szych d n ia c h  m a ja  1945. N a  d rz w ia c h  \ 
ta b lic z k i z n ap is am i w  ję z y k u  p o i-  ;  
sk im  i ro s y js k im , n a  schodach g ru ­
p a m ę żczy zn . P o la k ó w  w  c y w iln y c h  
u b ra n ia c h  z b ia ło -c z e rw o n y m i o p a ­
s k a m i n a  ra m io n a c h , z k a ra b in a m i  
w  rę k a c h . Są ta k ż e  taśm y f ilm o w e  
z d n i o d g ru zo w y w a n ia  S tarego M ia  
sta . G ó ry  zm ia żd żo n e j cegły, lu d z ie  
z ło p a ta m i, k i lo fa m i, z g o łym i rę k a  
m i. D o s to jn ic y  w  cerow anych  g arn i 
tu rk a c h , s tudenc i o w y g ło d zon y ch  
ob lic zac h , m a ry n a rz e , ba — n a w e t ‘ 
s iostry  zak o n n e ...

A  W IĘ C  m a rz y  m i się, zbu­
dow ane w  try b ie  nadzw ycza j­
nym , M uzeum  m ias ta  Szczecina. 
M uzeum , w  k tó ry m  zna jdz ie  się 
także  je dn a  sala przeznaczona 
na p ro je kc je , w  k tó re j do sw o­
ich  i do obcych p rzem aw iać bę­
dz ie  w ie lk a  polska h is to r ia  
ta m ty c h  d n i w  sw o je j c a łe j su­
row ośc i i  ca łe j n ieskażone j 
p ra w dz ie .

Tę  pam ięć  w in n iś m y  u ra to ­
w a ć i  p rzekazać ja k  pałeczkę 
w  sztafecie. B o w ie m  same t y l ­
ko  s g o tka n ia  p rzy  pom pie, 
gdzie n as tę pu je  bezpośrednia 
k o n fro n ta c ja  sy tu a c ji na tzw . 
odc in ku  w o d n o -k a n a liz a c y jn y m , 
sp ra w y  m im o  w szystko  n ie  za­
ła tw ia ją .  N ie p ra w da , pan ie  F e - \ 
lik s ie ?

B . C H O C IA N O W IC Z  )

----------------------------------------------------------  1  -----------------  —

IL U  T R Z E B A  M IE S IĘ C Y , i lu  la t, b y  dz iecko  p rze ksz ta ł­
c iło  się w  m łodz ieńca , a m łod z ie n ie c  w  m ężczyznę? W  k tó ­
ry m  m om encie  m ożna s tw ie rd z ić , że to  p rzeksz ta łcen ie  się 
dokona ło?  N ie  m a tu , ja k  w  szkole, u roczystego  obw ieszcze­
n ia , n ie  m a  ro zd an ia  nagród, n ie  m a d yp lo m u .

A la in  P o ita u d , w  w ie k u  trz y d z ie s tu  dw óch  la t, w  c iągu  
za led w ie  k i lk u  godzin , może n a w e t k i lk u  m in u t p rze s ta ł być  
cz ło w ie k ie m , k tó ry m  b y ł dotychczas i  s ta l s ię  in n y m . Z d a ­
rz y ło  się to  d n ia  18 p aźd z ie rn ika . P a ryż  z le w a ły  ta k ie  s tru g i 
deszczu, p o ry w y  w ia t ru  b y ły  ta k  g w a łto w n e , że na  n ic  się  
z d a ły  w yc ie ra c z k i, z a c ie ra ły  ty lk o  jeszcze b a rd z ie j ś w ia t ło  
re f le k to ró w .

L e k k o  p o c h y lo n y  do  p rzodu , je c h a ł w o ln o  w zd łu ż  b u lw a ru  
Cource lles, m ija ją c  po p ra w e j s tro n ie  czarne o k ra to w a n ie  
p a rk u  M onceau; następn ie  s k rę c ił w  u lic ę  P ro ny , by dotrzeć  
do u lic y  F o rtu n y , na k tó re j m ieszka ł. U lic z k a  by ła  k ró tk a , 
po  obu je j  s tronach  w z n o s iły  się bogate kam ien ice. M ia ł  
szczęście, bo tu ż  n ap rze c iw ko  swego d om u  zna la z ł m ie jsce  
do za pa rko w a n ia  wozu. Z a trzasnąw szy  d rz w ic z k i,  o d ruch ow o  
p o d n ió s ł g łow ę, by sp raw dz ić , czy na o s ta tn im  p ię trze  p a li 
się ś w ia tło .

B y ło  to  u  n iego na ty le  odruchem , że n ie  u m ia łb y  p o w ie ­
dzieć, czy w  oknach  ś w ie c iło  się, czy też n ie. Z resztą  rz u c ił 
się ju ż  w  w ic h u rę , siekącą z im n y m i s tru m ie n ia m i w o d y  po  
tw a rz y  i  u b ra n iu . P chn ą ł k ra tę  z m a to w y m  szkłem .

N a p ro gu  s ta l ja k iś  cz ło w ie k . W yd a w a ło  się, że c h ro n ią c  
się przed  deszczem, w szedł tuż  za n im .

—  Pan P oitaud?
O św ie tlen ie  b y ło  d yskre tn e , śc iany p o k ry te  boazeriam i.
—  Tak, to  ja  —  z d z iw ił się.
C z ło w ie k  w  c ie m n ym  p łaszczu o p rze c ię tn e j, b a n a ln e j sy l~  

wetce, w y d o b y ł z k ieszen i k a rtę  z tró jk o lo ro w y m  pask iem .

------------------  2 ----------------- -,
i— In s p e k to r N o b le  z W y d z ia łu  Śledczego.
A la in  p rz y jrz a ł m u  się u w a ż n ie j, c ie kaw y , a le n ie z b y t 

z d z iw io n y . P rz y z w y c z a ił się do k o n ta k tó w  z n a jro z m a its z y m i 
! lu dźm i.
i  —  Czy m ó g łb ym  w s tą p ić  do pana  na ch w ilę ?

<— D łu g o  pan  na m n ie  czeka?
—  Jakąś godzinkę.
—  Dlaczego n ie  p rzyszed ł p an  do m n ie  do re d a kc ji?
In s p e k to r b y l m iod y , racze j n ie ś m ia ły , a lbo  za k łop o ta n y i

‘ N ie  odp ow ie dz ia ł, ty lk o  u śm ie chn ą ł się i  o b a j m ężczyźn i ru ­
s z y li w  k ie ru n k u  d uże j w in d y  starego ty p u  o śc ianach w y ­
k ła d a n ych  k a rm a z y n o w y m  w e lu re m .

S to jąc  w  w in d z ie  w o ln o  sunącej w  górę, p a trz y l i na  sieb ie  
w  m ilczen iu , pog rążen i w  ła g o d n ym  św ie tle , pad a jącym  
z k rysz ta ło w eg o  s u fitu . A la in  P o ita u d  d w u k ro tn ie  o tw ie ra ł 
usta , by zapytać, o co chodzi. W o la ł je d n a k  odczekać, aż  
zn a jd z ie  się u  siebie.

W in d a  z a trz y m a ła  się na c z w a rty m , o s ta tn im  p ię trze . 
'A la in  p rz e k rę c ił k lu cz  w  zam ku , p c h n ą ł d rz w i, zaskoczony, 
że w  m ieszka n iu  je s t c iem no.

—  Zona  jeszcze n ie  w ró c iła  —  rz u c ił,  m a c h in a ln ie  w y c ią ­
g a ją c  rę kę  w  s tronę  ko n ta k tu .

K ro p le  w o dy  ka p a ły  z p łaszczów  na b lad o n ieb ie sk i p luszo­
w y  d y w a n ik .

i. —  Może zd e jm ie  pan  płaszcz.
—  N ie  w a rto .
S p o jrz a ł zd z iw io n y . Gość czeka ł na n iego  godzinę  na desz- I 

czu, na p rogu  dom u, a teraz, p rz e w id u ją c  w iz y tę , n ie  zd e j­
m ie  n aw e t m okrego  płaszcza.

A la in  p c h n ą ł p o d w ó jn e  d rz w i, p rz e k rę c ił dalsze k o n ta k ty  
i  w  o g rom n ym  p o k o ju  z a p a liły  się liczne  ż a ró w k i; je dn a  
ściana by ła  ca la  o szk lona ; w  szyby b i l  deszcz i  s p ły w a ł pa  j

---------------------- 3 -----------------------
tz k le  g ęs tym i s tru ga m i.
■ —  Zona p o w in n a  ju ż  być  w  dom u..i

R z u c ił o k iem  na zegarek na rę ku , choć p rze d  oczym a m ia ł 
s ta ry  zegar, k tó rego  m iedz iane  w a ha d ło  p rze suw a ło  się  
w  je dn ą  i  d rugą  s tronę  z le k k im  ty k a n ie m  p rz y  każdym  
ru ch u .

B y ła  za  kw a dran s  ósma.
•—  Z araz  id z ie m y  na ko lac ję  w  g ro n ie  p rz y ja c ió ł i...
M ó w ił ja k b y  do siebie. M ia ł za m ia r rozebrać się szybko t 

w z ią ć  p ryszn ic  i  w ło ż y ć  c ie m n y  g a rn itu r .
—  N ie  zechc ia łb y  pan  usiąść?
N ie  b y ł a n i za n ie p oko jo ny , a n i z a in try g o w a n y . Może t ro ­

chę. Po p ro s tu  ta  n ieoczek iw ana  w iz y ta  b y ła  m u  tro chę  n ie  
na  rękę, p rzeszkadzała  ro b ić , to  co zam ie rza ł. B y ł też z a -  : 
skoczony n ieóbecnością Jacqueline. 
v —  Czy posiada p an  b roń, pan ie  P o itaud?

—  Chce pan  p ow ied z ie ć  re w o lw e r?
—  Tak, to  w ła śn ie  m ia łe m  na  m y ś li.
—  M a m  w  szu fladz ie , w  n ocn ym  s to lik u .
—  C zy n ie  ze chc ia łb y  m i pan  pokazać?
In s p e k to r m ó w ił g łosem  ła go d nym , n iezd e cydo w a nym i 

A la in  podszedł do d rz w i s y p ia ln i, jego  tow arzysz  szedł za 
n im , ja k  c ień.

Ś c iany  p o k o ju  p o k ry te  b y ły  tape tą  z  żó łtego  je d w a b iu , na  
ogrom ne łó żko  narzucone b y ło  fu t r o  z d z ik ie go  ko ta . M eb le  
b y ły  z b ia łe j la k i.

A la in  o tw o rz y ł szu fladę, z d z iw ił się, w s u n ą ł rę kę  g łę b ie j 
p om ięd zy  d ro b ia zg i.

—  N ie  ma go tu  —  m ru k n ą ł.
Następn ie  ro z e jrz a ł s ię  doko ła , ja k  g dyb y  c h c ia ł sobie  

p rzyp om n ie ć , gdzie  m ó g ł p o ło żyć  broń.

(C iąg da lszy n as tą p i)
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Waldegaard po raz drugi
zwycięzcą RMC

S Z W E D Z K A  za ło ga  B io e m  W a ld e ­
g a a rd  i  L a rs  H e lm e r , s ta rtu ją c a  w  
b a rw a c h  S z w a jc a r i i na sa m ochodzie  
-¿.Porsche ł l l - S ”  w y g ra ła  39 R a jd  
M o n te  C a r lo  ju ż  po  ra z  d ru g i z 
rzę d u .

O s ta tn i trz e c i eitap, nocną ja zd ę  
d o o k o ła  K s ię s tw a  M o na co , d ługośc i 
67n k m , u k o ń c zy ło  44 e k ip y .

. . a  n a s tę p n yc h  czte rech m ie js ca ch  
za  W a ld e g a a rd e m  s k la s y fik o w a n i zo  
s t a l i :

2. L arrou s se  i G e lin  (S zw a jc a r ia )  
¡na „P o rs ch e  9Ł1-S” .

3. N ic o la s  i R o u re  (B ra n e ja ) n a

c a r ia )  n a „P o rs ch e  911-S” .
5. C la r k  i  P o r te r  (W . B ry ta n ia )  n a  

¿.Ford  E s cort” .

99 Firmowe“ 
plotki

na niedzielę
K T O  S IĘ  K O G O  B O I?

A  N A J S Ł Y N N IE J S Z Y  b rą z y  
ł i j s k i  p iłk a rz  P e le  t a k  o to  
s c h a ra k te ry z o w a ł a tm o s fe rę  p a  
n u ją c ą  p rze d  z b liż a ją c y m i się  
m is trz o s tw a m i ś w ia ta :  „ W s zy ­
scy nas i p rz e c iw n ic y  b o ją  się  
nas, a  m y  ic h ” .

Z  B O B A — D O  S A M O C H O D U ...

...p rze s ią d z ie  się  a n g ie ls k i 
b o b słe is ta  T o n y  N a s h . Z a p o ­
w ie d z ia ł on b o w ie m  sw ó j u -  
d z ia ł w  g ig a n ty c z n y m  ra jd z ie  
sa m o ch o d o w y m  L o n d y n  —  
M e k s y k  (19 k w ie tn ia  b r .) . J a k  
w ia d o m o , w ś ró d  119 k ie ro w ­
có w  zg łoszonych  do  te j  im p re  
zy , z n a jd u je  się  ta k ż e  S o b ie ­
s ła w  Z a s a d a . D o d a jm y  jeszcze, 
iż  tra s a  ra jd u  w y n o s i 25 t y ­
s ięc y  k i lo m e tró w .

„ S Ę D Z IA  — O K U L A R Y !»

±  W Ł O S K I b ra m k a rz  G ro s -  
so u n ik n ą ł k a r y  za zw ró c e n ie  
u w a g i a r b i t r o w i p ro w a d zą c e ­
m u  s p o tk a n ie , iż  p o w in ie n  on  
nosić o k u la ry , g d y  te n  usu ­
n ą ł go z b o isk a . Podczas do ­
c h o d ze n ia  d y s c y p lin a rn e g o  o -  
k a z a ło  się. że  G rosso je s t  o p ty  
k ie m  i  p o w ie d z ia ł to  w  ja k  
n a jle p s z e j w ie rz e . Ju ż  w  cza  
sie  t rw a n ia  s p o tk a n ia  z a u w a ­
ż y ł  on , iż  sę d z ia  m a  k ło p o ty  
ze w z ro k ie m . G rosso zo sta ł 
u n ie w in n io n y , a sę d z ia  k u p ił  
w  je g o  m a g a z y n ie  o k u la ry .

K O M P U T E R  N IE  M IA Ł  
W Ą T P L IW O Ś C I

Ą  K T O  zd o b ęd z ie  t y t u ł  m i ­
s trz a  ś w ia ta  w  b ie gu  z ja zd o  
w y ru  w  V a l G a rd en a ?  — T o  
p y ta n ie  za d a n o  m a s zy n ie  e le k  
tro n o w e j w  M o n a c h iu m , do ­
s ta rc z y w s z y  je j  o czy w iś c ie  u -  
p rze d n io  c a ły  k o m p le t  in fo rm a  
c jl o u cze s tn ik a c h  M S , t r a ­
sach, u z y s k iw a n y c h  n a  n ic h  
czasach itp . „ M ó zg  e le k tro n o ­
w y ”  b e z  w a h a n ia  o d p o w ie ­
d z ia ł:  „ K a r l  S c h ra n z ” . P o d a ł 
ta k ż e  czas p rz e ja z d u  p rze z  m i 
strza  t ra s y  d łu g o śc i 3 750 —  
2.00,1. R a d z im y  z a p a m ię ta ć  i  
s p ra w d z ić  za m ie s iąc .

C Z Y  W IE C IE  Z E .. .

...p ie rw s z y  zn a c ze k  p oczto ­
w y  o te m a ty c e  s p o rto w e j w y ­
d a n y  zo s ta ł w  1224 r .  w  U ru g ­
w a ju  (z  o k a z ji  Ig rz y s k  O lim ­
p ijs k ic h , z n a jd u je  się  n a  n im  
s y lw e tk a  p iłk a rz a ) .  D z iś  cena  
tego  „ b ia łe g o  k r u k a ”  w y n o s i 
125 d o la ró w .

Z e b ra ł:  ge t

Z W Y C IĘ Z C A  RM C-70, 
Szwed W a ldegaard  ja dą cy  
z p ilo te m  H e lm e re m  w y ­
s ta r to w a ł ja k  w ia d om o  z 
O slo  i  p rze jeżd ża ł przez pod 
szczeciński P u n k t K o n tro li 
Czasu w  P ło n i gdzie po­
d z iw ia li go i  ż y c z y li m u  
„k w a d ra to w y c h  k ó ł”  szcze­
c ińscy  s y m p a ty c y  a u to m o - 
b iliz m u .

N A  Z D J Ę C IU  —  W a ld e ­
gaard  (z le w e j)  i  jego 
„P o rsche ”  n r  s ta r to w y  6 na 
p a rk in g u  p rz y  „R e la x ie ” .

F o to : S L  C ie ś la k

Radziecki trener — koordynator PZTW
przyjeżdża do Szczecina

Olimpijski awans
wioślarzy AZS - M KSW

W  O P T Y M IS T Y C Z N Y C H  N A S T R O J A C H  toc z y ły  s ię  o b rad y  wal re g u la m in  t ra d y c y jn y m , regat 
.  ,  . . . .  . . .  1-M a jo w y c h  i  re g a t je s ie n n y c h . D y -pierwszego w  n o w y m  ro k u  p le n u m  szczecińskiego O ZTW , w  sk u tJ w ano  tcż  s ze ro ko  p ia n  p rzy g o -  

k tó ry c h  u czes tn iczy ł p e łn o m o c n ik  P K O l na  w o j.  szczecińskie, to w a n ia  do u d z ia łu  w u  sparta- 
m g r H. T R U S Z C Z Y Ń S K I. M . in . p o in fo rm o w a ł on zebranych  kiadzie M io d z ie zy  -
o z a k w a lif ik o w a n iu  s e k c ji w io ś la rs k ie j A Z S -M K S W , ja k o  w io - Z  k o le i p rze ds ta w ic ie le  k lu -
dące j w  zachodn im  re g ion ie  k ra ju .  Z  u po w a żn ien ia  P K O l m a feów szczecińskich; A z s -M K S W ; 
ona za zadanie  szko len ie  w y ty p o w a n e j przez tre n e ró w  k a d ry  o ra z  S K g  C Z A K N I p o in io rm o - 
o lim p ijs k ie j.  w a li  p re z y d iu m  o a k tu a ln e j s y -
PREZES O ZTW , H . C E G IE Ł - łu g  ośw iadczen ia  prezesa A . G o - tu a c ji w  sekc jach . Teszcze W 

S K I u z u p e łn ił in fo rm a c ję  m g ra  n e ry , ra d z ie c k i tre n e r-k o o rd y - g ru d n iu  os ta tn ie  osady tre n o - 
Truszczyńsk iego  da lszym  o p ty -  n a to r rozpoczn ie  sw o ją  d z ia ła ł-  w a iy  na  O drze, chociaż okres 
m is ty c z n y m  akcen tem . O trz y -  ność w  Polsce od... Szczecina, p rzyg o to w aw czy  na  basenie zą- 
m a ł on z  P re z y d iu m  P Z T W  w ia -  P rzy je żdża  w  p rzysz łym  ty g o d - m o w y m  rozpoczą ł s ię  o f ic ja ln ie  
domość, że d z ię k i pom ocy n iu , b y  sko nsu ltow ać się  z m ie j ju ż  15 lis topada.
G K K F iT  o raz P K O l ca łością  scową k a d rą  szko len io w có w  i  u -  _
p rzyg o to w ań  p o lsk iego  w io ś la r-  czestn iczyć w  za jęc iach  na  b a - ¡T S ™  ‘
stw a  do ig rzysk  O lim p ijs k ic h  W senie  k ry ty m  W D S. seniorzy przez pełne 7 dn i tygodnia*
M onach ium  k ie ru ie  z d n ie m  15 ^ w.ęc także w niedziele. Czas trwa
s tyczn ia  tre n e r cieszący sie d u -  P O D S T A W Ą  planowego działania treningu wynosi od„ s tyczn ia  tre ne r, cieszący s ię  uu  w sporcie wyczynowym jest kalen- dwóch i  poi godziny każdorazowo, 
zym  m ię d zyna ro d ow ym  a u to ry -  rtarz im preZi Określający zarówno Przez 2 tygodn.e (grudzień, styczeń» 
tetern . Jest n im  w ie lo le tn i t re -  treść, ja k  i  form y tego działania. 21 wyróżniających się wioślarzy prze 
n e r czo łow ych  osad ra d z ieck ich , < S & S r« £ S i. ',S S E  =rYm 'm
k tó r y  podpisa ł k o n tra k t  Z "  \yy plan tegorocznych imprez rega- 
i  je s t ju ż  W  W a rsza w ie ! W e d - towych, a w szczególności opraoo-

W inauguracyjnym meczu
C z a rn i p rz e g ra li 
z poznańskim AZS

P O J E D Y N K IE M  z p ozn ań sk im  A ZS , ro ze g ra n ym  w c z o ra j 
w  h a li W DS, z a in a u g u ro w a ły  k o s z y k a rk i szczecińskich  C za r­
n ych  I I  ru n dę  m is trz o s tw  e k s trak lasy . S obotn ie  sp o tka n ie  ro z - 
s trzyg nę ly  na sw o ją  korzyść  12:60 (31:30) —  poznańskie  akade- 
m ic z k i.
M IM O  iż  d ru ż y n a  poznańska  z  n a jlep sze j s tro n y , to  je d n a k  

n ie  zaprezentow a ła  s ię  w c z o ra j nasz zespół ty lk o  przez k ilk a
nn rworatlri! mW7.ll r)Vł

M im o  w ie c , że k o ń c zy  się d o p ie ro  b y w a ło  n a  g ó rs k im  obozie ko n d y -.
---------- ar -----’----a A r .m n r ---- a - . : a --- ------- e y jl iy m  W ZW ardO IliU .

W  s k ła d  w io d ą c e j s e k c ji k lu b o w e j 
A Z S  -  M K S W  w c h o d z i 7 z a w o d n i- , 
k ó w  p o w o ła n y c h  do k a d r y  naro d o ­
w e j se n io ró w  i  „ je d e n a s tk a ”  a w a n ­
so w an a  do k a d ry  n a ro d o w e j ju n io ­
ró w . P la n  p ra c y  m a  za ło że n ia  a m ­
b itn e , m .in . o b e jm u je  p rzy g o to w a n ia  
d w ó jk i p o d w ó jn e j D łu g o sz -  K o w a ­
le w s k i d o  s ta r tu  w  m is trzos tw ac h  
ś w ia ta  w  K a n a d z ie  (S t. C a tar in e*  
3—6 . IX ) , p rzes zko len ie  m is tr z o w s k ie j 
sp a rta k ia d o w e j c z w ó rk i ju n io ró w  d o  
s ta rtu  n a M P  se n io rów , a ta k ż e  p rzy­
g o to w a n ie  osad ju n io ró w  do s ta rtu  
w  re p re z e n ta c ji n a ro d o w e j zap ro s zę  
n e j n a  re g a ty  „ N a d z ie i O lim p ij- . 
sk ic h ”  w  R u m u n ii.

Najlepsi sportowcy ZSZ
wybrani w Stargardzie

J A K  CO R O K U . szko lne  k o lo  ła  uczestn iczka E u rop e jsk ich  
sp orto w e  p rz y  Zespole S zkó l Z a  Ig rz y s k  M łodz ieży  w  le k k ie j a - 
w o do w ych  w  S ta rg a rd z ie  (z w y -  tle ty c e  —  D anu ta  K opa . W y 
c iężcy O lim p ia d y  S zkó l P rz y - p rze dz ila  ona w  p u n k ta c ji p ly -  
za k lad o w ych  —  1968 r.) z o rg a - w a k a  M a ria n a  W o jta k a jt is a  i 
n iz o w a ło  p le b iscy t na  10 n a jle p  le k k o a tle tk ę  E lżb ie tę  K u z ie l.
szych sp o rto w có w  s ta rg a rd z k ie -__________________________________
go ZSZ.

N a  o d b y ty m  o s ta tn io  dorocz­
n y m  „b a lu  sp o rto w có w ”  nas tą ­
p iło  ogłoszenie  w y n ik ó w  p leb is ­
cy tu . N a jle p szym  sportow cem  
m in io n eg o  ro k u  w y b ra n a  zosta-

Skra rozgromiła 
Pogoń 3 :0

W  I I - L IG O W Y M  m e czu  s ia tk ó w k i 
m ę żczy zn  w a rs z a w s k a  S K R A  ro z ­
g ro m iła  w c z o ra j P O G O Ń  3:0 (15:6, 
15:8, 15:6). S zc zec in ia n ie  w y s z li
w c z o ra j n a  p a rk ie t  W D S  w y ra ź n ie  
s tre m o w a n i, ja k o  że goście u w a ż a ­
n i są po w sze ch n ie  za zd ec yd o w a n e­
go  k a n d y d a ta  d o  aw an s u . R ew a n ż  
dziś  o g . 11. (a )

Imprezy sportowe
G o d z. 8.30 — h a la  s p o rto w a  p rz y  

u l. N a ru to w ic z a  -  k o s z y k ó w k a  k o  
b ie t, l ig a  m ię d z y w o je w ó d z k a :  M K S
— P o m o rz a n in  T o ru ń , ta m ż e  o godz.
10.30 k o le jn y  m e c z  z  te j  s e r i i :  A Z S
-  A s to r ia  B ydgoszcz.

G o d z . U  — W D S  -  H  l ig a  s ia t­
k ó w k i  m ę żc zy zn : P o goń  — S k ra  
W a rs z a w a  (re w a n ż ).

G o d z . 11.15 -  L o d o g ry f  -  l ig a  m ię  
d z y w o je w ó d z k a  w  h o k e ju  n a  lo d z ie :
S p a r ta  — Z je d n o c z e n ie  W rz e ś n ia  (re  
w a n ż ).

G o d z . 11.30 -  sa la  g im n . L O  n r  2 
p rz y  u ł .  H . P ob o żn eg o  -  l ig a  m ię ­
d z y w o je w ó d z k a  k o s z y k ó w k i m ę ż ­
czy zn : P o goń  — A Z S  

G o d z. 16 -  W D S  -  I  l ig a  w  k o s zy  
k ó w c e  k o b ie t :  C z a rn i -  O lim p ia  
P o zn a ń .

G o d z . 18 -  h a la  s p o rto w a  p rz y  u l.
N a ru to w ic z a  — m e c z  b o k s e rs k i:  K S  
D ą b ie  -  S t ilo n  G o rzó w .

W  sa li g im n . S P  w  W o lin ie , godz.
12 -  o tw a rc ie  m is trz o s tw  o k rę g u  ! Z w ią z e k  G im n a s ty c zn y , a  
w  zap a sa ch , s t y l  w o ln y , (a ) i  W ę d k a rs k i.

II miejsce Polic
w kisnkisrsis
„Poznaj swój kraj“

R O Z S T R Z Y G N IĘ T Y  zo sta ł k o n k u rs  
n a n a jlep s zy  obóz w ę d ro w n y , zo rg a  
n izo w a n y  la te m  u b . ro k u  p rzez  
P I S M  i re d a k c ję  „ P o z n a j sw ój 
k r a j“  pod h as łe m  „ P o z n a je m y  do  
ro b e k  P o ls k i L u d o w e j” .

W yso k o  o ce n io n y  zo sta ł obóz w ę ­
d ro w n y  P a ń s tw . Z a k ła d u  W y c h o ­
w aw cze g o  d la  D z ie c i K a le k ic h  w  
P o lic a c h , z a ją ł on I I  m ie js c e  w  s k a ­
l i  k r a jo w e j.  U c ze s tn ic y  tego  w zo ro  
w e g o  obozu w ę d ro w a l i  pod k ie ro w ­
n ic tw e m  E d w a rd a  J ę d ru c h a  trasą  
„ Z a c h o d n im  B rze g ie m  P o ls k ieg o  B a ł

m in u t, na  począ tku  m eczu, b y ł 
d la  n ie j ró w n o rz ę d n y m  p a rtn e ­
rem .

In a u g u ra c ja  I I  ru n d y  n ie  w y p a d ła  
d la  C za rn y c h  z a d o w a la ją c o . S zcze­
c i n ia n k i g ra ły  w c z o ra j bard zo  
ch ao tyczn ie , ic h  a k c je  b y ły  p rz e -  
>ro>wadzane w  p o w o ln y m  tem pie , 

zespól w y k a z a ł n ie  s p o ty k a n ą  od 
d a w n a  w  je g o  g rze  in d o le n c ję  strze  
le ck ą . S zc zeo im an k i n a  z m ia n ę  p rze  
śc ig a ły  s ię  w  n ie c e ln y c h , często  
sp ó źn io n y ch  s trza łac h , 'O ddaw any ch  
z n ie p e w n y c h  p o zyc ji. W ie le  b łę ­
d ó w  k o s z y k a rk i C za rn y c h  p o p e łn ia ­
ły  ró w n ie ż  w  o b ro n ie , g d z ie  ich  
p o c zy n a n ia  b y ły  m a ło  sku teczne .

W  zespole szc zec iń s k im  w s zy s tk ie  
z a w o d n ic z k i n a  czele z  kadrow dez- 
k a m i -  K o s lo w s k ą  i  G o rze la n ą  za­
g ra ły  d użo  po n iże j sw o ich  m o ż li­
w ości. S obotn i m e cz  szczecńnianki 
m o g ły  z  p o w o d zen ie m  rozs trzy g ną ć  
n a  sw o ją  ko rzy ść , z d o b y w a ją c  cen­
n e 2 p u n k ty  -  d ru ż y n a  n as za te j 
szansy je d n a k  n ie  w y k o rz y s ta ła .

D z iś  o godz. 16 w  h a li W D S  C za r­
n i p o d e jm o w ać  b ęd ą dirugi zespól 
p o zn a ń s k i — O lim p ię . (g)

26 drużyn 
na liście zgłoszeń

W  P IĄ T E K  I  S O B O TĘ  do se­
k re ta r ia tu  O Z P N  w p ły n ę ły  zg ło­
szenia  p isem ne od n as tępu ją ­
cych  k lu b ó w : M ew a, Resko, 
P iast C hoc iw e l, P o lon ia  G ry f i-  

C h e m ik  Police, S okó ł Py-
t y k u " ,  p o zn a ją c  p ię k n o  o ra z  d o r n - | rzyce, C za rn i Szczecin, A rk o n ia
b e k  g o s p o d a rc z o -k u łtu ra ln y  Z ie m i  
S zc zec iń sk ie j i K o s z a liń s k ie j. W ę ­
d ró w k ę  o d b y w a li a u to k a ra m i, częś­
c io w o  na ro w e ra c h  lu b  p ieszo.

W  n a jb liżs zy c h  d n ia c h , n a u ro c z y ­
s ty m  zeb ra n iu  S K K T , w ła d z e  w o je ­
w ó d z k ie  P T S M  i K O S  p rz e k a ż ą  cen  
n c n ag ro d y  rze c zo w e  u cze stn ik om  
i  k ie ro w n ik o w i p o lic k ie g o  o b ozu, (a )

Ł Y 2 W IA R Z  h o le n d e rs k i, K ees V e r  
k e rk , o p u b lik o w a ł p a m ię tn ik i , w  tetó 
ry c h  pisze o s w e j k a r ie rz e  sp orto ­
w e j i  o ty m , Jałt d w u k ro tn ie  zd o b y ł 
ty tu ł m is trza  ś w ia ta . K s ią ż k a  o k a ­
z a ła  się „bes ts ellerem ”  i szy b ko  zn i­
k ła  z pó łek k s ię g a rs k ic h . P rze ło żo n a  
zosta ła  także n a  ję z y k  n o rw e s k i.

*  *  *
P O D O B N IE , ja k  w  in n y c h  k ra ja c h  

i  w  N R D  p iłk a  n o żn a  cieszy się n a j  
w ię k s z ą  p o p u larnością . W  k a r to te ­
k a c h  Z w ią z k u  P iłk a rs k ie g o  N R D  za ­
re jes trow an y ch  je s t 459 tvs . zaw o d ­
n ik ó w . N a  d ru g im  m ie js c u  je s t  

trze c im

Ib , Ś w it  S k o lw in , B ły s k a w ic a  
P olice , M e ch a n ik  S ta rg a rd , O - 
s a d n ik  M y ś lib ó rz , G ru n w a ld  
Choszczno i  P io n ie r Szczecin.

T a k  w ię c  na  liś c ie  zgłoszeń 
I I I  P iłk a rs k ie g o  T u rn ie ju  O tw a r 
c ia  Sezonu o p u c h a r ..K u r ie ra ”  
f ig u ru je  ju ż  26 d ru ż y n . L oso w a ­
n ie  i p od z ia ł na g ru p y  ro z g ry w ­
kow e  n as tąp i w  p rz y s z ły m  ty ­
godn iu . P ie rw sze  mecze tu rn ie ­
ju  rozegrane zostaną w  d n iu  15 
lu teg o  b r. (r)

Nauka pływania
P T T K  o rg a n iz u je  k o le jn y  k u rs  

p ły w a n ia  d la  d o ro s ły c h  pod k ie ru n  
k ie m  w y k w a lif ik o w a n e g o  in s tru k to ­
ra . Z a p is y  w  n a jb liż s z y  p o n ie d z ia ­
łe k  na p ły w a ln i  Ł a ź n i M ie js k ie j  
- p r z y  K o ń s k im  K ie r a c ie  od  godz. 
20-22. Z a ję c ia  o d b y w a ć  się będą w  
c z w a r tk i  i  p ią tk i  ró w n ie ż  n a  p ły r  
w a ln i  Ł a ź n i M ie js k ie j ,  (a )

T re n e r Jan  W A L Ę C K I zapew ­
n i ł  O Z T W , że p rzyg o to w a n ia  — , 
ja k  dotąd  —  p rzeb iega ją  s,praw­
n ie . G dy  ty lk o  s p ły n ie  k ra  na  
O drze, w io ś la rz e  przeniosą  s ię  a 
basenu k ry te g o  na  wodę.

Józef K R U S Z O N A

RADIO
P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I:  7, 
23, 24.

9. 12.05, 16, 20,

JO G ra  p o lska k a p e la . 8.20 „ S a m a  
ży c ie ” . 8.30 P rz e k ró j m u zy c zn y  ty ­
g o d nia . 9.05 F a la  56. 9.15 M a g a z y n  
w o js k o w y . 10 D la  d z ie c i „O  k o tk a c h  
i  te le w izo rze ” . 10.20 R a d io w a  p iosen  
k a  ro k u . I I  R ozg łośn ia  h arc ersk a .
I I .  40 A n e g d o ty  i  f a k ty .  12.15 W eso ły  
au tobus. 13.15 N o w o śc i p ro g ra m u
I I I .  14 R a d io w y  m a g a zy n  p rzebo ­
jó w . 14.30 „ W  Je z io ra n a c h ” . 15 K o n ­
ce rt życ zeń . 16.05 P rze g lą d  w y d a ­
rze ń . 16.20 T e a tr  P R . 17.20 W y n ik i  
ra d io w eg o  ko n k u rs u  m u zyc zn eg o .
15.05 R a d io w a  lis ta  p rze b o jó w . 19 
K a b a re c ik  re k la m o w y . 19.15 P rz y  
m u z y c e  o sporc ie . 20.30 M a ty s ia k o ­
w ie . 21 O m u zy c e  b e a to w e j. 21.39 
R a d io v a rie te . 22.30 M u z y k a  tanecz­
n a . 23.10 M u z y k a  tam eczna.

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I:  7.30, 8.30, 12.05, 17# 
19, 22, 23.50;
S E R W IS  R Y B A C K I:  16. 21.30, 24.
7.15 N ow ośc i ro z ry w k o w e . 7.45 M e­
lo d ie  i  p io se n k i. 8 M o s k w a  z m e lo ­
d ią  i p io se n ką . 8.35 R a d io p ro b le m y . 
3.45 M a g a z y n  w o js k o w y . 9.05 M u z y c *  
n e  c ie k a w o s tk i. 9.40 „N a s to la tk i t  
m o rze ” . 10 N o ta tn ik  k u ltu ra ln y  W y ­
b rzeża . 10.25 „ R a d io k u te r” . 10.57 
„ P o w ró t o jc a ” . 12.30 P c ra n a k  sym ­
fo n ic zn y . 13.30 P o d w ie c zo re k  p rz y  
m ik ro fo n ie . 15 S łuc h o w is ko  d la  d z ie  
cł „R o d z ice  w y je c h a l i” . 15.30 Z  n a ­
g rań  S tu d ia  M -2 . 16.05 „ W iz y tó w k a  
p is a rza ” . 16.30 K o n c e r t  ch o p in o w s k i.
17.05 W a rs za w s k i ty g o d n ik  d źw ię k o ­
w y . 17.30 R e w ia  p iosenek . 18 S łucho ­
w is ko  „P o c h w a ła  E ro s a” . 18.40 M u ­
z y k a  tan ec zn a . 19.15 C h a ra k te ry s ty c e  
ne b rz m ie n ie  s ły n n y c h  o rk ie s tr  ta ­
n ecznych . 19.45 P ro g ra m  d la  w o js k a . 
20 „ M ó w i K ra k ó w " . 21.32 P ro g ra m  
sp o rto w y . 22.25 W iec zo rn e  ro zm o w y . 
22.35 N ie d z ie ln e  s p o tk a n ia  z m u z y ­
ką . 23.38 „ J a zz  n a  dob ran o c” . 0.0S--f 
P ro g ra m  n o c n y  ( I  p r .) .

P R O G R A M  I I I
14.05 P rze b o je  n a  s ta r t .  14.20 „ P e ry ­
s k o p " . 14.45 M a g a zy n . 15.30 „ O p e ra  
za  p ię ć  g ro szy” . 15.50 Z w ie rz e n ia  
p re ze n te ra . 16.15 P rze b o je  ze  „ Z ło ­
ty c h  P ły t” . 16.40 „ Z a trz y m a n ie  w  
ta ń c u ” . 17 N ie d z ie ln e  ry tm y . 17.30
.R y c e rz  N ie is tn ie ją c y " . 17.40 M ó j 

m a g n e to fo n . 18 E k sp re se m  p rz e *  
ś w ia t. 18.05 P o lo n ia  śp ie w a . 18.20 N a  
co d z ie ń  i  od św ię ta . 18.35 S y lw e tk a  
w o k a lis tk i -  E l la  F itzg e ra ld . 19 „ P a ­
ra d y  oszustów ” . L9.30 M in i-m a x . 20 
K rz y ż ó w k a  ra d io w a . 20.20 S ły n n a  
k o n c e rty  s k rzy p c o w e . 20.55 P ię ć  b lu ­
esów . 21.15 „N o c le g ” . 21.25 M e lo d ie  
z au to g ra fe m  S t. M ik u ls k ie g o . 21.48 
O p e ra  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 
G w ia zd a  s ied m iu  w ie czo ró w . 22.20 
„ A tr a k c je  H a w a jó w ” . 22.35 „B o  w e  
m n ie  je s t  s e x ” . 23 M u z y k a  nocą .
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TEATRY
POLSKI — „ M a s k a ra d a ”  g. 16.30 
v,T an ec zn ic e i  h o b by śc i”  g . 19.30. 
M U Z Y C Z N Y ' -  „ D z iś  do  c ieb ie  
p rz y jś ć  n ie  m o g ę ” g. 16.

D E L F IN  (te l. 468-78) „ N o w y ”  g . 13, 
16, 18.15, 20.30 -  p o i. od  la t  14 (n ie ­
d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ; K O S M O S  
( te l. 355-02) „J a rzę b in a  cze rw o n a ”  g. 
8.30, 11, 13.30, 16, 18.30, 21 -  p o i., od  
la t  14 -  p a n o ra m , (n ie d z ie la  i  po ­
n ie d z ia łe k ) ; C O L O S S E U M  (te l. 458- 
18) „ Z ło to  A la s k i”  g . 141.30, 12.45 — 
U S A  — od la t  14 — p a n o ra m .;  K le ­
o p a tra ”  g i 15, 19 -  U S A  -  od  la t  
14 -  p a n o ra m ; p o n ie d z ia łe k : g . 15, 
19; „O p e ra c ja  „ B e lg ra d ”  g . 10.30, 
12.45 -  ju g . od la t  14; B A Ł T Y K  
( te l. 733-35) „ K le o p a tra ”  g . 12, 16, 20
— U S A  — o d  la t  14 — p a n o ra m , 
(n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ; w  po n ie ­
d z ia łe k  o g. 9.30 „Z ło to  A la s k i”  
U S A  -  p a n o ra m , o d  la t  14; P O L O ­
N IA  (te l. 218-34) „P ies  p rz y  k la w ia ­
tu r z e ”  g. 10.30, 13, w ę g .. od la t  9; 
*vRóżowa p a n te ra ”  g . 15.30, 18, 20.30
— ang . od  la t  16 — p a n o ra m . ; po­
n ie d z ia łe k :  g . 15.30, 18, 20.30; „P ies  
p r z y  k la w ia tu rz e ”  g . 13. „ L e n in  w  
iPolsce”  g . 10.30; P IO N IE R  (te l. 
475-02) „ D n i g ro zy  i śm iec h u ”  g. 15; 
t ,W  w o d ac h  P a c y fik u ”  g . 17; „ G ra ”  
g . 18, 20 — po i., od 1. 18; „ N a g ie  go ­
d z in y ”  g. 22 — w ł.  od la l  18; p o n ie ­
d z ia łe k :  „ P rz y g o d y  m a łe j w y d r y ”  
g . 10; „ D n i g ro zy  1 śm iec h u ”  g . 11, 
13, 15; „ W  w o d ac h  P a c y fik u ”  g. 17; 
„ G r a ”  g . 18, 20 -  poL od  ła t  18; 
»,N a g ie  g o d z in y ” g . 22 ; M A R S . -  
i ,D z ie w ic a  d la  k s ie c 'a ”  g . 16, 18, 20
— w ł, o d  la t  18; P R O M IE Ń  -  „ T o p -  
k a p i”  g. 14, 16.15. 18.30, 20.45 -  U S A
— od la t  16; F A L A  — „P o m y łk a
szp iega”  g. 14, 16.20, 18.40 -
ra d ź . od la t  14 -  p a n o ra m .;  E C H O  
(K rz e k o w o ) „C as an o va  70”  g. 18, 
20 -  w ł.  od  la t  16. S Z M A R A G D O ­
W E  (Z d ro je )  „ T rz e j m u s zk ie te ro ­
w ie ”  g . 13.30, 15.30 -  fr . od  la t  14
— p a n o ra m . I  cz. : „ B ra c ia  K a ra m a -  
e o w ”  g . 17.30 — ra d ź . o d  la t  16 — 
p a n o ra m .;  M E W A  (Z e le chow o) 
» .M ięd zy  w rze ś n ie m  a m a je m ”  g.
17 — po i. od  la t  11; „ P o lo w a n ie  na  
m u c h y ”  g. 18.30 -  po i. od la t  18; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „ Z ło te  c ie lę”  g. 
16, 18 -  ra dź ., od la t 14; H U T N IK  
(S to lczy n ) „P rzy g o d a  z p io se n ką”  
g. 17, 19 — po i. od la t  14 — p a n o r.;  
B A J K A  (P o lic e ) „ W in n e to u  i A p a -  
tnaczi”  g. 16, 18, 20 — ju g .-N R F  — od  
la t  11 -  p a n o ra m .;  S Y R E N K A  (Ja­
s ien ic a ) „ T y lk o  je d n o  ży c ie ”  g. 17, 
19 ra dź. od la t  11. B IA Ł Y  Ż A G IE L  
(T rze b ie ż )  „ z e m s ta  h a jd u k ó w ”  g.
18 — p an o ra m  od la t  16; D A R  (S ta r­
g a rd ) „O rze sze k”  g. 12.30; „C ze k a m  
w  M o n te  C a rlo ”  g. 16, 18, 20 — poi. 
©d la t  11; P A N O R A M A  (S targ a rd )  
ï ,Ż yc ie  ra z  jeszcze”  po i. od  la t  13; 
W IS Ł A  (G o len iów ) „ W n :e b o w s tąp ie -  
ł i i e ”  po i. od  la t  16: G R Y F  (G ry f in o )  
%, S tru k tu ra  k ry s z ta łu ”  p o i. od la t  
14: R O B O T N IK  (P y rzy c e ) „ R u c h o ­
m e p ia s k i”  p o i. o d  la t 16.

P O R A N K I D L A  D Z IE C I  
I  M Ł O D Z IE Ż Y

D E L F IN  -  „ U c ie k in ie rk a ”  g. 10.30, 
11.30; B A Ł T Y K  -  „ Ire n a  d o  d o m u ”  
g . 10; P O L O N IA  -  „ Z a ją c z e k ”  g. 
9.30; P IO N IE R  -  „ P rz y g o d y  m a łe j 
w y d r y ”  g. 10, 11, 12; M A R S  -  ze­
s ta w  b a je k  g. 11, 12; P R O M IE Ń  — 
» .M a n d rin ”  g. 12; F A L A  -  „ Ś w ia t  
s ię  ś m ie je ”  g . 12; E C H O  — „ P a n  ze­
g a re k ”  g. 17; S Z M A R A G D O W E  -  
»,P o je d y n e k ”  g. 12; P R Z Y J A Z N  -  
syPollyanna”  g. 12; M E W A  — „ M a ł­
p ia  k u ra c ja ”  g. 12: H U T N IK  -  „ R a ­
t u j  d z ia d z iu "  g. 12; B A J K A  — „ T a ­
je m n ic a  d z ik ie g o  szy b u ”  g. 11.15; 
S Y R E N K A  — „N ie b e zp ie c zn a  d ro g a”  
g. 15; B IA Ł Y  2 A G T E L  -  „101 d a l-  
m a ty rte zy łtó w ”  g . 16.
R E P E R T U A R  K IN  -  n a  pod staw ie  
in fo rm a c ji  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j . P o l. 36 -  
„ K o b ie ty  w  U S A ”  g. 10.30 -  20.30.

WYSTAWY
M U Z E U M  -  S ta ro m ły ń s k a  27 -  
S z tu k a  P o m o rza  Z a c h o dn ieg o  X I I I — 
¡X V I I  w .;  X X  la t  g a le r ii s z tu k i p o l­
s k ie j;  R enesansow e s tro je  ks ią żą t  
s zc zec iń s k ic h ; w y s ta w a  g ru p y  „ A r ­
le s ” , z o rg a n izo w a n a  p rze z  M u ­
ze u m  Ś lą s k ie  w e  W ro c ła w iu  godz. 
10-16 ; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 -
[Polska n a d  B a łty k ie m  p rze d  1000 
la t :  w y s ta w y  m o rs k ie :  P rz y ro d a :  
K u lt u r a  A f r y k i  z a c h o d n ie j;  Z  d z ie ­
jó w  m o n e ty , k o w a ls tw a  i rze m io s ł 
p o k re w n y c h  n a P o m o rzu  Z achod­
n im ;  S z tu k a  s ta ro ży tn eg o  M e k s y k u  
g . 10-16; „13 M U Z ”  -  p i. Ż o łn ie rz a  2 
— ry s u n e k  R o m u a ld a  K lim c z e w s k ie -  
go  g . 11; Z A M E K  -  m a la rs tw o  
„ G r u p y  5”  — g w asze G u id o  R e c k a  
g. 10-18.

M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  -  
W o jc ie c h a  7. W E W N Ę T R Z N Y  -  A r -  
k o ń s k a ;  C H IR . -  G o lę c in o ; P O ­
Ł O Ż N IC T W O  -  P o m o rz a n y ; P O ­
R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  
7 -  g . 12 -  7 ; O G Ó L N A  -  Je d n . 
N a ro d o w e j 12 -  ca łą  d o b ę; S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  -  a l . P ia s tó w  1 -  g. 
9 -1 4 ; S P . L E K A R Z Y  S P E C . -  W o j.  
P o l.  42 -  c a łą  d obę (te l. 86-01).

A P T E K I
N R  1 -  J a g ie llo ń s k a  16-a (d o d a tk o ­
w o  o d tr u tk i 1 t le n ) — t e l.  371-65,

D r u k .  Szczec. Z a k ł.  G r a f .  N -4

N R  34 -  D u b o is  1 -  te l. 82-41, N R  6
-  a l .  W o j. P o l. 134 -  te l. 749-00.

D Y 2 U R Y  D E L IK A T E S Ó W

N R  2 — Je d n . N a ro d o w e j 49 — g . 10 
—15; N R  3 — K rzy w o u s te g o  9 — g. 
15-20.

T O S  — S ta c ja  O bs ług i S a m ochodów
— G d a ń s k a  9/11 — g . 8 -1 6 .

KLUBY

T P P R  -  W o j. P o l. 66 -  f i lm  „H a s ło  
K o m ”  g . 18, 20 -  p o i. od  la t  14; 
P A P IE R N I -  S to łc zyń sk a  134 -  w y ­
s tę p  te a tr z y k u  „ P u c h a te k ” ; J U N A K  
— W o j. P o l. 186 — „ N ie d z ie la  m ło ­
d z ie żo w a ”  g . 17.

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

8.15 T V  k u rs  ro ln ic z y . 8.50 P rz y p o ­
m in a m y , ra d z im y . 9 „ C z te re j p an ­
c e rn i i  p ies” . 10.10 F ilm  T V  ra d ź . 
„ Z a c z n ijm y  od g a rn k ó w ” . 10.30 P io ­
s e n ka  d la  c ie b ie . 11.30 „ w  św iec ie  
s z tu k i” . 12 D z ie n n ik  T V .  12.15 P K F .
12.30 T ra n s m is ja  z  m e c zu  w  a k ro b a -  
ty e e  s p o rto w e j P o ls k a  — Z S R R .
13.30 „ P rz e m ia n y ” . 14 F ilm  „C e c y lia

— le k a rk a  w ie js k a ” . 14.30 „ B a w c ie  
c ię  z  n a m i” . 15 T e a tr z y k  d la  p rzed ­
s zk o la k ó w  „ S ta r y  ż ó łw ” . 15.40* F ilm  
z  s e r ii „ P rz y g o d y  P a n a  M ic h a ła ” . 
16.10 „ W ie lk a  g ra ” . 17 „ P ió r k ie m  i  
w ę g łe m ” . 17.20 „E s tra d a  lite ra c k a ” . 
18.05 M u z y k a  i  ro czn ice . 19.20 D o b ra ­
n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  
U S A  „ G a rs o n ie ra ” . 22.05 M ag a zy n  
s p o rto w y .

P O N IE D Z IA Ł E K

14.25 i  15 P o lite c h n ik a  T V . 16.40 
D z ie n n ik  T V .  16.50 „ Z w ie rz y n ie c ” . 
17.40 E c h o  s ta d io n u . 17.55 „ K ra m ik  
z  m u z a m i” . 18.40 M a g a z y n  postępu  
tec hn iczn eg o . 19.20 D o b ran o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20.05 T e a tr  T V  „ G ra ­
n ic a ” . Z . N a łk o w s k ie j. 21.45 „ P ro f i­
le  s ta re j k u l tu r y ” . 22.10 D z ie n n ik  
T V . 22.30 P o w tó rz e n ie  w y k ła d ó w  Po  
h te c h n ik i T V .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

8.15 G im n a s ty k a . 8.25 P ro g ra m  d la  
w s i. 8.35 L e k c ja  j .  ro sy js k ie g o . 9 l e k  
c ja  j .  an g . 9.25 K ro n ik a . 10 W id o w i­
s k o  d la  d z ie c i. 11 P ro g ra m  d la  w s i.
11.25 „E k s p e d y c ja  a fry k a ń s k a ” . 12 
W ia d o m o ś c i. 12.05 „S ia d a m i L e n in a ”  
13 N ie d z ie ln e  ro zm o w y . 14.16 F ilm  
T V  „ S p o tk a n ie  z  n ie z n a n y m ” . 14.45 
P ro g ra m  s p o rto w y . 16.10 W iad o m o ­
śc i. 16.15 D la  d z ie c i „ W  k r a in ie  baś­
n i” . 16.45 „C zeg o  sobie życzysz” . 
17.45 W ia d o m o ś c i. 18 S p o rt. 18.50 
P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j. 19.25 
K ro n ik a . 20 K o m e d ia  „ W  le w o  — 
p a trz ” . 21.15 F ilm  d o k u m . o In d ia c h .  
22 W iad o m o śc i.

a rn a ?
¡aaaaaaaaaa«r 

raaaaaaaaaaaaaa 
aaaaaaaaaaaaaaa* 

laaaaaaaaaaaaaaas

Duży wybór
ładnej, modnej odzieży 

według rozmiarów
p o l e c a

W o je w ó d z k ie  P rze ds ię b io rs tw o  T e ks ty lno -O d z ieżo w e
w  S z c z e c i n i e

w  n as tę pu ją cych  sk lepach  s p e c ja lis tyczn ych :

+  D O M  O D Z IE Ż O W Y  —  al. N ie p od le g łośc i 19 
g a rn itu ry  m ęskie  od n r  165— 185

♦  „M O D U S ”  —  al. W o js k a  P o lsk iego  23 
g a rn itu ry  m ęskie  od  n r  165— 170

♦  K O N F E K C J A  —  róg  u l.  K rz y w o u s te g o  i  B ogusław a 
g a rn itu ry  m ęskie  od n r  175— 185

♦  G A L L U X  —  u l.  B ogusław a, róg  J a g ie llo ń s k ie j 
d z ie w ia rs tw o  dam sk ie , ro z m ia r  4— 7

Z Ł O M  
Z Ł O T A

s k u p u je  sk le p

VERITAS
S Z C Z E C IN ,

u l . Śl ą s k a  7.
_________________298-K

S Z C Z E C IŃ S K IE
O K R Ę G O W E

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O
M IE R N IC Z E

poszukufe
pokoi

S U B L O K A T O R S K IC H  
1 w zg lę d n ie  

2 osobow ych  
D L A  S T A Ż Y S T Ó W

Zg ło sze n ia  d o  D z ia łu  
A d m in is tra c y jn e g o  pl. 
L o tn ik ó w  4/5 lu b  te l. 

228-21.
299-K

N IE R U C H O M O Ś C I

S,PR ZED  A M  d o m  do w y  
ko ń c zen ia , p la c  2 200 m  
k w , o g ro d zon y , w  R a w ­
ce k .  S k ie rn ie w ic . W ia ­
dom ość: K ija ń s k i.  W a r ­
szaw a, u l. R u tk o w s k ie ­
go 26/15. 231-K
S A D  o w o c u ją c y , o-raz 
m ło d y , w y s o k ie j k u ltu -  

(p o w . g ró je c k i), 8 
w zg lę d n ie  17 h a  lu b  w ię  
ce j sp rze d am  p o w a żn e -

Pracownicy poszukiwani
Z a k ła d  E k s p o r to w o -Im p o rto w y , O d d z ia ł Szcze­
c in , P o r t  N a b rze że  G re c k ie , te l. 4S0-31, w e w n . 
391, p rz y jm ie  n a ty c h m ia s t do p ra c y  80 ko b ie t do  
so rto w a n ia  c e b u li i  m a rc h w i. P ra c a  na I I  z m ia ­
n ę  od  godz. 14 do 22. P ra c a  a k o rd o w a, d obre  
w a ru n k i p ła c y , h ig ie n ic zn o -s a n ita rn e , c iep le po ­
ży w ie n ie , w y p o s a że n ie  p ra c o w n ik ó w  zgodnie z  
U k ła d e m  Z b io ro w y m  P ra c y  d la  P ra c o w n ik ó w  
S p ó łdzie lczości. N ie  w y m a g a n e  sk ie ro w an ie  z 
W y d z ia łu  Z a tru d n ie n ia . 283-K

F a b ry k a  M e c h a n iz m ó w  S am ochodow ych  w  
S zczec in ie , a l . W o js k a  P o ls k ieg o  186 z a tru d n i:  
in ż y n ie ró w  - m e c h a n ik ó w  do d z ia łó w  p ro d u k c ji, 
d z ia łu  tec hno log icznego , k o n s tru k c y jn e g o , k o n ­
t ro li  te c h n ic z n e j, k ie ro w n ik a  d z ia łu  zao p a trze ­
n ia  i k o o p e ra c ji — w y m a g a n e  w y ższe  w y ks zta łc ę  
n ie  ek o n o m iczn e  lu b  te c h n ic zn e  i 5 la t p ra k ty k i  
w  b ra n ż y  zao p a trze n ia , ek o n o m is tó w  z  w y ż ­
szy m  w y k s z ta łc e n ie m  do  d z ia łu  ekonom icznego. 
W a ru n k i p ra c y  i  p ła c y  do  o m ó w ie n ia  w  d z ia le  
k a d r  i  s z k o le n ia  zaw o do w eg o , p o k ó j n r  9 w  godz. 
8-1 4, te l. 744-01. 297-K

m u  re f le k ta n to w i. O fe r ­
t y :  „145888”  B iu ro  O g ło  
szeń, W a rs za w a , P o zn a ń  
ska 38.

R O Ż N E

’ P U S T A K I śc ienne 1 
stro p o w e z  g ru zo b eto nu  
p ro d u k u je  W y tw ó rn ia  
P re fa b ry k a tó w  B eto n o ­
w y c h , Ś w in o u jś c ie , u l. 
C u r ie -S k ło d o w s k ie j 9. 
G A R A Ż  p rz y  u l. M a z o ­
w ie c k ie j z a m ie n ię  n a  ga 
ra ż  w  o k o lic y  u l.  O jc a  
B e jz y m a . T e l .  375-49, 
d zw o n ić  od godz. 18.

641-G
T E L E W IZ Y J N E  Po g o to ­
w ie , J a s ie n ia k , te l. 
263-63. 12875-G

S P R Z E D A Ż

P E K IŃ C Z Y K I rodow odo  
w e , 2-m :esięcane sp rze ­
d a m . Szezec in , u l. -W o -  
ło g o sk a 1/1. 697-G
T R A N Z Y S T O R O W Ą  ra -  
d i o lę z ad a p te rem  m -k i  
. .M ir ia ”  sprzedam . Szcze 
c in , u l. K lo n o w i cza  
16/13. 743-G
T E L E W IZ O R  ( id e a ln y  
o d b ió r)  ta n io  sprzedam . 
T e l .  34-955. 745-G
4-M IE S .IĘ C Z N E G O  pu d ­
la  sp rze d am . Szczecin, 
W ró b lew s k ieg o  20/2.

751-G
P S Y  ob ro n ne . 9 -m ie -  
s ięczne d o g i z łociste, 
pełno ro d o w o d o w e sprze­
d a m . S ta rg a rd  S zczec iń -

Spółdzielnia Inw alidów  
Metalowo-Elektrpczna

„ELEKTROMET”
Szczecin, B o i. Ś m ia łego  34

wykonuje na zlecenia
osób prywatnych

+  G A R A Ż E  S A M O C H O D O W E  M E T A L O W E

+  W S Z E L K IE G O  T Y P U  O G R O D Z E N IA  M E T A L O W E

+  R O B O T Y  W  Z A K R E S IE  Ś L U S A R S T W A  O G O L N E G O

+  R O B O T Y  W  Z A K R E S IE  O B R Ó B K I W lO R O W E J

4  W S Z E L K IE G O  R O D Z A J U  R O Z D Z IE L N IE  
Ż E L IW N E  I  B A K E L IT O W E

4  W Y K O N U J E  O P R Z Y R Z Ą D O W A N IE  W  Z A K R E S IE  
O B R Ó B K I P L A S T Y C Z N E J  N A  Z IM N O  
J A K :  W Y K R O J N IK I,  T Ł O C Z N IK I,  O R A Z  D E T A L E  
Z  Z A K R E S U  T Ł O C Z N IC T W A

4 C Y N K O W A N IE  G A L W A N IC Z N E

O fe r ty  p ro s im y  k ie ro w a ć  p od  adresem  S p ó łd z ie ln i, te ł. 428-91.

❖

Punkt Usługowy
naprawy sprzętu 

gospodarstwa domowego
Z A K Ł A D  M E C H A N IK I  P R E C Y Z Y JN E J  

u l.  Ż ó łk ie w s k ie g o  20 —  te le fo n  458-74

naprawia i konserwuje
m a s z y n y

d o  p is a n ia  i l ic z e n ia
U S Ł U G I W Y K O N U J E M Y  S O L ID N IE , S Z Y B K O  I  T A N IO !

M IE J S K IE  P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  G O S P O D A R K I C IE P L N E J  

w  Szczecinie

za w ia d a m ia  u ż y tk o w n ik ó w  in s ta la c ji g rzew czych  za s ila nych  

z  k o t ło w n i M P G C , że

wypadki awarii tych instalacji
n a le ż y  z g ła s z a ć  
właścicielom budynków

w  ce lu  us ta le n ia

p os tępow an ia  w y ja śn ia jące g o  i  oceny e w en tua ln ych  s k u tk ó w  

a w a r ii.
295-K

s k i, u l. K as zu bs ka  20, 
te l. 58-12. 752-G

L O K A L E

P O K O J  s u b lo k a to rs k i u -  
m e b lo w a n y . o d n a jm ę  
k u ltu ra ln e m u , sam otne­
m u  p a n u . S p ó łd z ie lc za  8.

646-G
2 M IE S Z K A N IA  k w a te ­
ru n k o w e , n o w e  b u d o w ­
n ic tw o , k o m fo rt , żarn ie  
n ię  n a  d a m e k  p rze zn a ­
czony d o  sp rze d aży . 
T e l .  21-027. 700-G

M Ł O D E , b ezd z ie tne  n ia ł  
żeństw o  p iln ie  poszuku ­
je  p o k o ju . T e l . 370-33.

702-G

P O S Z U K U J Ę  p o m iesz­
cze n ia  n a  w a rs z ta t . T e l .  
39-770. 737-G

L O D Ź  — 3 p o k o je , ku c h  
n ia , c.o ., te le fo n , żarnie  
n ię  n a  podobne lu b  d o -  
m e k  1 -ro d z in n y  w  Szcze  
c in ie . O f e . ty  B iu ro  O -  
g łoszeń Szczec in  pod  
„721” .

O D N A J M Ę  n ie u m e b lo -  
w a n y  p o k ó j, c.o ., z  u ży  
w a ln o ś c ią  k u c h n i. T e l .  
364-16. 725-G
M -3  z a m ie n ię  n a  ró w n o  
rzędne . W a ru n e k  — G łę  
b o k ie . W iad o m o ść : P o ­
godna 3/1. 738-G
P R A C U J Ą C A  p o s zu k u je  
p o k o ju . T e i ,  390-12 od  
1 5 -te j. 759-G
P A N  p o s zu k u je  p o k o ju  
s u b lo k a to rs k ie g o  z  c.o . 
w  śród m ieś ciu . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń S zczecin  
pod „760” .

m
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Redakcja „Kuriera do redakcji
szkolnych

gazetek ściennych!
HASŁO: 25-!ecie Szczecina 

O D Z E W : Konkurs
26 K W IE T N IA  B IE Ż Ą C E G O  R O K U  obchodzić będziem y 

25-iecie  w y z w o le n ia  Szczecina. M ias to  nasze w  okres ie  
ćw ie rćw iecza  d źw ig nę ło  się z g ru zów , ro zb ud ow a ło . P ow s ta ły  
now e  d z ie ln ice  m ieszka lne , now e  szko ły . T ę tn ią  życ iem  u l i ­
ce. W  p rzeds ię b io rs tw ach  i  zak ładach  p ra cy  m ieszkańcy 
Szczecina p rz y c z y n ia ją  się p racą  do w zbogacen ia  k ra ju ,  
a ty m  sam ym  do za pe w n ie n ia  m łodz ieży  ja k  n a jlepszych  w a ­
ru n k ó w  życia.

Te  w szys tk ie  s p ra w y  m ogą być  p rze ds ta w io ne  przez 
u c z n ió w  szkó ł pod s taw o w ych  i  ś re d n ich  w  gaze tkach  ścien­
nych.

Koncert kameralny
w  Z a m k u

p o ś w ię c o n y
Beethovenowi

< I X  „ K O N C E R T  K A M E R A L N Y  
P R Z Y  Ś W IE C A C H  I  K A W IE "  za­
in a u g u ru je  w  Z a m k u  R o k  B ee th o - 
v e n o w s k i, o rg a n izo w a n y  z o k a z ji 
800 ro c zn ic y  u ro d z in  w ie lk ie g o  ko m  
p o z y to ra . W y k o n a w c a m i d z is ie jsze­
go  ko n c e rtu  będą a r ty ś c i szczeciń­
s c y , s ta n o w ią c y  k w a r te t  fo rte p ia n o ­
w y  w  sk ła d z ie  Z .  G ra jn e r t ,  Z .  R zę- 
d a rs k a , S . Ś lu s a re k  i  L . B ro m -  
boszcz o ra z  zn a n y  p ia n is ta  z K a to ­
w ic  Jó ze f S to m p e l, la u re a t  k i lk u  
k o n k u rs ó w  m ię d z y n a ro d o w y c h .

W  p ro g ra m ie  — w y łą c z n ie  d z ie ła  
Ł .  v . B e e th o v e n a : T r io  E s -d u r  op. 
I ,  d w ie  s o n a ty  fo rte p ia n o w e , K w a r ­
t e t  C -d u r  o ra z  „A p p a s s io n a ta ” .

K o n c e r t  p o p ro w a d z i m g r  A n to n i 
H u e b n e r . P o c zą te k  o godz. 19.

R E D A K C J A  „K u r ie ra  
S zczecińskiego” , Szczeciń­
s k ie  T o w a rz y s tw o  K u ltu ry ,  
K u ra to r iu m  O krę gu  S zko l­
nego i  W y d z ia ł O św ia ty  
P M R N  ogłasza ją  k o n k u rs  
n a :

N A J C IE K A W S Z Ą ,
N A J P IĘ K N IE J S Z Ą
G A Z E T K Ę

2 5 -L E C IA  S Z C Z E C IN A .

W asze prace  ocen i ju ry ,  
w  sk ład  k tó rego  w e jd ą  
p rze ds ta w ic ie le  in s ty tu c ji 
o rg a n izu ją cych  ko nku rs .

Czeka na  W as 6 p ię k ­
n ych  nag ród  zespo łow ych  
o raz w ie le  nagród  d la  au­
to ró w  n a jlep szych  te k s tó w  
i  na jp ię kn ie jszeg o  opraco ­
w a n ia  g ra ficznego.

▲ T R Y B  ZG LO S ZE I9
▲ T E R M IN Y
▲ N A G R O D Y  

podam y w  nas tę pn ym  k o ­
m u n ika c ie . ( j f )

TPS — szkole

Pracownie 
jakich mało
P IĄ T E K  b y ł  d n ie m  szczegó ln ie  u ro c zy s ty m  w  S zk o le  P o d s ta w o w e j 

n r  57 p rz y  u l. B u d z is zy ń s k ie j. P rz y  w e jś c iu  do g m ac h u  o ra z  n a  k o ry ­
ta rza ch  p e łn i li s łużbę h arc erze  z d ru ż y n y  M S R , k tó rz y  k ie ro w a li  
p rzy b y w a ją c y c h  gości do g ab in e tu  k ie ro w n ik a . O godz. 14 w s zys cy  u -  
d a li się do p rac o w n i k la s o w y c h , gdzie  n as tą p iło  p rze k a za n ie  szko le  
d aró w  T O W A R Z Y S T W A  P R Z Y J A C IÓ Ł  S Z C Z E C IN A . S k ła d a  się  n a  n ie  
w y p os aże n ie  d w óch  g a b in e tó w  n a u c za n ia  począ tkow ego ,

W  K A Ż D Y M  z n ic h  z a in s ta lo w a n o  J ę d ras zew sk i.
m eb lo śc ian k i n a  szerokość ca łe j k ia  D o  zeb ra n e j w  g ab in e c ie  m ło d z i e -  
sy. T P S  za k u p iło  do  o b y d w u  p ra -  ź y  z k la s y  IV - c  z w ró c ił się w  im ie -  
co w n i te le w izo r, a p a ra t  f ilm o w y , ra  n iu  T o w a rz y s tw a  P rz y ja c ió ł Szcze- 
d io , m a gn e to fo n ; p o n ad to  d la  k a ż -  c in a  — d r  S ta n is ła w  B ad o ń  -  d y -  
dego d ziecka -  ze s ta w y  do z a ję ć  re k to r  W o je w ó d z k ie j i M ie js k ie j B i-  
p ra k ty c zn o -te c h n ic zn y c h  i  „m ó zg i b lio te k i P u b lic z n e j, życ ząc w s zys t-  
e le k tro n o w e “ . S zk o ła  o trz y m a ła  t a k  kLm u czn io m  u zy s k iw a n ia  ja k  n a j-  
że k a m a rę  „ K w a r c ”  o ra z  d ź w ię k o -  le p szy ch  w y n ik ó w  n a u c za n ia . Z t  
w y  ap a ra t f ilm o w y . K o szt w y p a s a - p ię k n y  d a r  p o d z ię k o w a ła  uczenni- 
że n ią  dw óch g a b in e tó w  w y n o s i 120 ca, Iz a  R y te l.
tys . z ł. W a r to  ta k ż e  w s p om nieć , że w  ga-

G O Ś Ć M I S Z K O Ł Y  n a  u roczystośc i b in e c ie  z a in s ta lo w a n o  tab lic ę  m a -  
p rze k a za n ia  u fu n d o w a n e g o  p rze z  g n etyc zn ą , s k ła d a ją c ą  się z  trzec h  
T P S  w y p os aże n ia  b y l i:  I  s e k re ta rz  części o ra z  ru c h o m y  e k ra n . U rz ą -  
K o m ite tu  Ś ro d o w isk ow eg o  O ś w ia ty  d zen łe  za p ro je k to w a ła  zas tępczyn i 
P Z P R  -  H u b e r t  K a w e c k i, k u ra to r  k ie ro w n ik a  s z k o ły  -  S te fa n ia  R zą -  
o krę g u  szko lnego  — Z y g m u n t  S zy - żew sk a.
d ło w s k i, in s p e k to r  s zk o ln y  — J ó ze f P ię k n a  n o w a szko ła , o d d an a  do 
L is ie c k i, p rze d s ta w ic ie l T P S  — P io tr  u ż y tk u  w  1968 ro k u , k ie ro w a n a

_______ ________________  i r>r-7P7 d o św iadczonego  pedagoga -
' W ła d y s ła w a  K o ta , zy s k a ła  b ardzo

W z r o s t  z a c h o r o w a ń  n a  g ry p ę

M o b il iz a c ja  s ił
s łu ż b y  z d r o w ia

O S T A T N IE  3 J n i p rz y n io s ły  dalszy w z ros t zacho row ań  na ry c h  lekarze  p rze p isu ją  je dn o - 
g ryp ę . Do M ie js k ie j S ta c ji S a n ita rn o -E p id e m io lo g ic z n e j p rz y -  cześnie k ilk a  le ków . W  p rz y ­
chodn ie  z g ło s iły  ju ż  ponad 8 tys . zacho row ań. W y d z ia ł Z d ro -  p ad ku  b ra k u  choćby jednego z 
w ia  Prez. M R N  s k ie ro w a ł do pom ocy le ka rzom  d o d a tko w ych  n ic h  w  je d n e j aptece, p ac je n t 
k i lk u  le k a rz y  s tażystów , a od p o n ie d z ia łk u  p rz e w id u je  się m u s i a lbo zrezygnow ać z niego, 
u ru c h o m ie n ie  nas tępne j re z e rw y  le k a rz y  s tażys tó w  ze s z p i- a lbo  prosić le ka rza  o w y s ta w ie - 
t a l i  k lin ic z n y c h . n ie  now e j recepty , a to  je s t

rów noznaczne z w ę d ró w k ą  cho- 
, W  P R Z E W ID Y W A N IU  p o g ry - rego cz łow ieka  do p rzych od n i i
p o w y c h  p o w ik ła ń  zapew n iono  stwem zdrow ia na wypadek ko- aptek. K ażd y  le k  na osobnej 
c h o ry m  zw iększoną  liczbę  łó - nieczności ogłoszenia stanu epide- recepcie —  ta k i system  u ła tw i 
żek  w  s z p ita lu  zakaźnym . Dziś u ra c h im !^  zag ryp io n ym  p ac je n to m  re a lizo -
p rzych od n ie  d yżu rn e  p rzy  a l. nie wszysŁkich sil i  środków finan- w a n ie  recept. (hs>
Jedności N a ro d o w e j i  p rz y  Ul. sowych do wa lki z grypą, ponadto 
W o jc ie ch a  p o ln i,  d y ż u r dyspo- ¿ S Z Z
n u ją c  w zm ocn io ną  obsadą le k a r nł>§Ci db pracy z powodu zachoro- 
ską. - W y d z ia ł Z d ro w ia  P rez. wania na grypę. Obecnie bowiem 
M R N  rozw aża  m o ż liw ość  zo rga- Ł S 2 T  'o S g n tó
n iz o w a n ia  podobnych  d y ż u ró w  orzekać o takiej niezdolności na 
W p rzysz łą  n ied z ie lę  ró w n ie ż  W przeciąg jednego dnia. Również le- 
in n v rh  H zin ln ieach 'szczecina karze w szpitalu zalecając skiero- in n y c n  a z ie im ca cn  szczecina. wanemu tam paCjentow i kurację w

i warunkach domowych nie mogą wy
■ »- u m dać mu zwolnienia z pracy.Dziś - godz. 14

MDK„Słowianin“

p o trzeb n e  i u ży tec zn e  audio -w izua l­
n e pom oce n a u k o w e . ( jf )

N A  Z D J Ę C IU :  goście i  d z ie c i w  
w y p os ażo n e j p rz e z  TP S  p ra c o w n i.

F o to : S t. C ieś la k

Do załóg
„Pancernych“

D R O G A  R E D A K C J O !
Jeste śm y zało gą „P a n c e rn y c h "  i 

zw ra c a m y  się do W as z p rośbą o 
pom oc w  o d n a le z ie n iu  cz ło n k a  n a ­
sze j za ło g i. Jest n im  m a ły , t r z y ­
m ie s ięc zn y  p ie se k , k tó r y  w a b i się 
„ M is iu ” . Jest pod ob n y  do o w c za r­
k a  a lzac k ie g o , n ie  m a  je d n a k  cza r­
nego p y s k a . S ierść m a  c iem n ą . P ie  
sek ten  b y ł pod naszą o p ie k ą  i  zg i­
n ą ł podczas n as zej n ieobecności, dn . 
19. 1. 1970 r .  B ard zo  m a r tw im y  się o 
naszego p u p ila , ale m a m y  n a d z ie ję , 
że  w k ró tc e  o d n a jd z ie  się, d z ię k i W a  
szej p o m o cy . B ard zo  p ro s im y  
w s zy s tk ie  za łog i „ P a n c e rn y c h ”  o 
pom oc w  p o s zu k iw a n ia c h . Zg u bę  
p ro s im y  o d p ro w a d z ić  pod ad re s: 
Szczec in , u l. M a z u rs k a  26/8 lub  
d zw o n ić  pod n u m e r  255-58. Z  g ó ry  
bard zo  d z ię k u je m y .

E lż b ie ta  S T Y K

KURIEREM 
PO MIEŚCIE

B E S T S E L L E R

N IE  D O  Z D O B Y C IA

S e nsa cją  w y d a w n ic z ą  s ta ło  
s ię  u k a za n ie  s łyn n eg o  dz ie ­
ła  ir la n d z k ie g o  p is arza  J a m e ­
sa J o y ce ’a „ U L IS S E S ” . Jest 
to  p ie rw s ze  p o lsk ie  t łu m a c z e ­
n ie . K s ią ż k a  w p ro s t m o m e n ­
ta ln ie  z n ik n ę ła  z k s ię g a rń . 

S E S J A  Z IM O W A

M im o  m ro z ó w  —  n a u c ze l­
n ia c h  p a n u je  g o rą c y  okre s  
e g z a m in a c y jn y . Sesja  z im o w a  
trw a '. O b y  p rz y n io s ła  s a ty s fa k  
c ję  e g za m in a to ro m  i  d o b re  
oceny stu d en to m !

P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y

N A  T E M A T  O C H R O N Y  

P R Z Y R O D Y

W C Z O R A J  w  P a ła c u  M ło ­
d z ie ży  o d b y ła  się m ila  im ­
p re z a  p o św ięc o na zag a d n ie ­
n io m  o c h ro n y  p rz y ro d y . O -  
t w a r ta  zos ta ła  w y s ta w a  f i la  
te lis ty c zn a . O rg a n iz a to ra m i w y  
s ta w y  b y ły  p ra c o w n ie :  b io lo ­
g ic zna  i  f ila te lis ty c z n a . W y s ta ­
w ę  z n a c zk ó w  m o żn a  tu  o g lą­
dać c o d z ie n n ie  do 81 b m . 
w łą czn ie , ( j f )

(Jf)

W biały dzień...
JE S T  11 s tyczn ia  b r. U lic ą  A -  

ka de m icką  m asze ru ją  w  stronę 
u l. B ro n ie w sk ie g o  d w ie  m łoda 
dz iew czyny . Jo la n ta  W. i  A nna  
K ., s tu d e n tk i W SR, spieszą da 
„a k a d e m ik a ” . A n n a  K . bez tro - 
sko w y m a c h u je  trz y m a n ą  w  rę ­
kach  torebką .

W  p e w n e j c h w ili s tu d e n tk o m  z a ­
s tę pu je  d rogę d w ó ch  w yro-stków , 
Je d en  w y c ią g a  z k ies zen i garść ja ­
kiegoś p ro szk u , z ro zm a ch em  ciska  
d zie w czę to m  w  tw a rz . P ie k ą c y , pa­
ra liż u ją c y  b ó l. A n n a  K . i J o la n ta  
W . s ia d a ją  n a c h o d n ik u . P ie rw s zą  
z n ic h  k u rc zo w o  p rzy c is k a  d o  p ie r­
si to rb ę . O s tre  sza rp n ię c ie . K ie d y  
o szo łom ione s tu d e n tk i p rzy s z ły  ja ­
ko  ta k o  do siebie , po n a p a s tn ik a c h  
n ie  b y ło  ś ladu . P o  to rebce ró w n ie ż .

F u n k c jo n a riu s ze  K D  M O  -  P o ­
godno. gdzie  po k ilk u n a s tu  m in u ­
tach  z ja w iły  się poszk o do w an e  — 
m ie li c iężk i o rze c h  do z g ry z ie n ia . 
D zie w c zę ta  za p a m ię ta ły , i  to z  g ru b  
sza, je d y n ie  w zro s t i  u b ió r  napast­
n ik ó w .

S ipraw ą z a ją ł się b liż e j je d e n  8  
d z ie ln ic o w y c h , s ie rż . A n d rz e j Ja ­
s trzę b sk i. O p is  je d n e g o  z  p rzes tęp ­
ców  p as o w ał d o  p ię c iu , zn an y ch  w  
je g o  re jo n ie  „ n ie b ie s k ic h  p ta k ó w ” .  
D ro g ą  e l im in a c ji w y ło n io n o  d w ó ch . 
Podczas k o n f  ro n ta c ji, d z ie w c zę ta  
ro zp o zn a ły  n a p a s tn ik a . U ję c ie  d ru -  
giego  b y ło  d z ie łem  k i lk u  godzin .

S praw ca m i napadu o ka za li 
s ię : 16-Ie tn i, w ie lo k ro tn ie  k a ra ­
n y  za k radz ieże  i  w ła m a n ia  Ja ­
nusz S., k tó ry  zosta ł os ta tn io  
w a ru n k o w o  z w o ln io n y  z za k ła ­
du  popraw czego, oraz je go  ró ­
w ie ś n ik , M iro s ła w  M ., ró w n ie ż  
zn an y  m i l ic j i  m łod oc ian y  z ło ­
d z ie j i  w ła m yw a cz . O ba j p rzy ­
ja c ie le  p rz y z n a li się do w in y ,' 
w s ka za li też m ie jsce  u k ry c ia  
z ra b ow a n e j to re b k i.

Janusza S. i  M iro s ła w a  M . 
sk ie ro w a no  do sch ro n iska  na  
K rz e k o w ie , gdz ie  oczeku ją  na  
ro zp raw ę  przed  Sądem  d la  N ie ­
le tn ic h . (ap)

d ru ga  im pre za  pod has łem :

„J A C Y  JE S TE Ś M Y  —  
J A K IM I  C H C E M Y  B Y Ć ”

Z  m łodzieżą  L iceu m  Pe­
dagogicznego d la  W ycho ­
w a w czyń  P rzedszko li, Za ­
sadn icze j S zko ły  Z aw odo­
w e j n r  49 o raz T e c h n ik u m  
B udow lanego  i Zasadn icze j 

S zko ły  B u d o w la n e j

spo tka  się se k re ta rz  K M  
P Z P R  —  W ies ła w  G ra bo - 

w iez.

A  pod adresem  le k a rz y  a pe l: 
p ac je n c i m a ją  sporo tru dn o śc i 
z re a lizo w a n ie m  recept, na k tó -

Notatnik
S S C Z S C i B l S k i

♦  N A  W Y S T A W IE  „ S z tu k a  s ta ­
ro ży tn eg o  M e k s y k u ”  ek sp o n o w a n e j 
w  M u ze u m  P o m o rza  Z ac h odn iego  
p rz y  W ała ch  C h ro b reg o  3, w y ­
św ie tlo n e  zostaną dziś, w  n ie d z ie lę  
o godz. 12, n as tę p u jąc e  f i lm y :  „ P re  
k o lu m b ijs k a  s z tu ka  m e k s y k a ń s k a ” , 
„ D z ie c i M e k s y k u ”  1 „P o d  słońcem  
In k ó w ” .

♦  Z E B R A N IE  szczecińskiego od ­
d z ia łu  P o ls k ieg o  T o w a rz y s tw a  S zp i­
ta ln ic tw a  o d b ęd zie  się ju tro , 26 bm . 
o godz. 18.30. w  g m ac hu  W y d z ia łu  
Z d ro w ia  P W R N  p rz y  p l. B u c z k a  40.

Z  ka&kadoufeąo
IW O  TO  i  w je c h a liś m y  w  n o w y  — k a s k a d o w y  -» 

sezon. Pod zw is a ją c y m i z p la fo n u  s y lw e s tro ­
w y m i re lik ta m i z a p re ze n to w a n o  n o w y , s ty czn io w y t  
p ro g ra m . Z a in a u g u ro w a ł go i  z a k o ń c zy ł b a le t „ K a ­
s k a d y ” , c zy li zespół p ań , p o d p ie ra ją c y c h  s w o je  
kro c io w e  a p a n aże  w y p ła c a n e  im  co m ie s iąc  w  
T e a trze  M u zy c zn y m , m a ły m , a le  c e n n y m  d o dat­
k ie m  es trad o w y m . Z  k o le i za p re z e n to w a ł się gość 
z p ra s k ie j „ A lh a m b ry " , M iro s la v  U L L M A N . B a r­
dzo  to  sy m p a ty c zn y  ,,na  op ty lcę" p io s e n k a rz , zaś 
je ś li o  glos ch o d z i, je s t  to  na p e w n o  w o k a lis ta  
p ie rw s ze j ra ng i, jed.en z n a jlep s zyc h , ja k ic h  ■ o s ta t­
n io  m ogliśm y usłyszeć w  S zc zec in ie  na ży w o . M ir­
tę w ra że n ie , choć w  c a łk ie m  in n y m  w y m ia rz e  — 
s p ra w ił ró w n ie ż  N ic k  C Ó R Y , w ło s k i p io s e n k a rz  
c h a ra k te ry s ty c z n y . A tu te m  je g o  są p rze d e  w szyst­
k im  teksty in te rp re to w a n y c h  p io s e n e k , (św ie tn a  
p io se n ka  o m a ły m , c z a rn y m  ch ło p c zy k u  p ro s zą c y m  
m a la rz a , by w ś ró d  m a lo w a n y c h  p rzeze ń  a n io łk ó w , 
z n a la z ł się choć je d e n  z c za rn ą  b u z ią ). S zk o d a , te  
treść p iosenek n ie  je s t p rz e k ła d a n a  n a  ję z y k  po l­
sk i, gdyż n ie w ą tp liw ie  u ła tw iło b y  to  w y k o n a w c y  
n aw iąza n ie  k o n ta k tu  z p u b lic zno ś c ią  i  w c ią g n ię ­
cie j e j  do w s p ó ln e j za b a w y , zw ła szc za  ta m , gdzie  
N ic k  C óry s k a rży  się n a b ra k  p o w o d ze n ia  i  szuka  
p a r tn e r k i do >tańca w ś ró d  p ań  z sa li.

C ałości p ro g ra m u  d o p e łn ia  .w ystęp  „ T R IA  S IE G ­
F R IE D S " , a k ro b a tó w  z N R D . S k ła d a ją c  z c a ły m  
n a le żn y m  u zn a n ie m  ho łd  ic h  w y s o k im  u m ie ję tn o ­
śc iom  w d z ie d z in ie  ak ro -b a ty k l na p ers zu , m uszę  
p rzy zn a ć , że n ie  je s te m  e n tu z ja s tą  tego  ro d za ju  
pop isów  na p a rk ie c ie  nocnego lo k a lu , g d z ie  za­
ró w n o  arty ś c i p ra c u ją  bez za b e zp iec zen ia , ja k  i 
publiczność m e  je s t  — s iłą  fa k tu  — n a jb a r d z ie f  
zd ys cy p lin o w a na . Z b y t  św ieżo  m a m  w  p a m ię c i w y -

p a d e k  sprzed la t , k ie d y  to  w  id e n ty c z n y c h  w a ru n ­
ka ch  p ija n y  fa c e t u s iło w a ł n a  w ła s n ą  rę k ę  u ro z­
m a ic ić  pop is  re lc istów ...

N O  — i  to  b y ło b y  w ła ś c iw ie  w s zys tk o . C h o c ia ż .3  
S a m  z re sztą  n ie  w ie m  co o  tyrrt sądzić . O tóż kon­
fe ra n s je r  z a p o w ie d z ia ł scenkę z no cn e go  ż y c ia  p a­
ry sk ieg o . N a  p a rk ie t  w n ie s io n o  la ta rn ię  u lic z n ą  4 
ju ż  b y te m  p rz e k o n a n y , że za ra z  w y s tą p ią  tres o w a­
ne p ie s k i, k tó ry m  la ta m ia n y  re k w iz y t  u ła tw i od­
re a g o w a n ie  t re m y . A  tu  n ag le  w iększość ś w ia te ł 
w y g a s ła , co w s k a z y w a ło b y  na a w a r ię  w  e le k tro w ­
n i. Z e  schodów  zac zę ła  schodzić  k o ły s zą c i/m  się  
k ro k ie m  n ie b y w a le  a t ra k c y jn a  p a n i. D a m a  o w a  
ję ła  k rą ż y ć  w śród  s to lik ó w , co p o w o d o w a ło  u  sie­
d zących  p rz y  s to lik ac h  n ie w ia s t w y ra ź n ą  n e rw o ­
w ość, zaś p a n o m  za c zę ły  w y c h o d z ić  o czy  n a  szy -  
p u łk a c h . I  do dziś n ie  u m ie m  p o w ie d z ie ć , n a  c zy m

y ió ijiią ia rka
ów  w y s tę p  m ia ł p o legać, bo n a g le  z  w ie lc e  po* 
w a b n e j p a n i za c zę ły  op ad a ć — je d n a  po  d ru g ie j - •  
poszczegó lne części g a rd e ro b y . T a k ie  to  g w zik o w o -  
h a ftk a rs k ie  b ra k o ró b s tw o ! S peszone p e c h em  bie­
d a c tw o  u s iło w a ło  schow ać się za  s to ją cą  la ta rn ią , 
zaś ja  b y n ie  p o w ię k s za ć  je j  sk rę p o w a n ia , b ły sk a ­
w ic z n y m  ru c h e m  z a s ło n iłe m  sobie oczy, k tó ry  to  
gest p o w tó r z y li  — tuSzę — w szyscy o becn i na sa li 
p a n o w ie .

A  t a k  m ó w ią c  p o w a żn ie , to  a n i m y ś lę  gorszyć  
się d e m o n s tro w a n y m  w  „ K a s k a d z ie "  s trip -te a s e m . 
W szy s tk o  za le ż y  od  tego ja k  się p ew ne  s p ra w y  
ro b i. Z e  zaś „ M A D E M O IS E L L E  M A R G A R E T "  U> 
co c zy n i, c z y n i z ta k te m  i  — p rze d e  w s z y s tk im  «■ 
z  w d z ię k ie m , p rz e to  o k la s k i zb ie ra  zas łu żo n e.

S Y M F O R IA N  P 1 W O Ń C Z Y K


